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Zaproszenie

Zaproszenie.

117ek!mi Konfratrzy i Szanowni Rodacy!
W iadomem Wam. że gości pomiędzy nami w 

Ameryce Jego Excellencya ks. Arcybiskup Symon. 
Czcigodny i kochany nasz Arcypasterz zwiedza głó­
wne osady polskie i wszędzie jest przyjmowany przez 
lud nasz z wrodzoną nam gościnnością i szacunkiem. 
I my polacy-katolicy dyecezyi Pittsburgskiej ma- 
Go powitać.

Jego Exc. ks. Arcybiskup Symon stanie w 
Pittsburgu w miesiącu Sierpniu.

Kochani Bracia, czas nam się gotować na Jego 
przyjęcie. Chwile, które Jego Excellencya spędzi 
pomiędzy nami, stanowić będą a przynajmniej po­
winny „magnam cartam” w dziejach historyi polonii 
katolickiej tej dyecezyi. Jemuśmy serca nasze w 
pokorze już dawno oddali, 11 tylko oto chodzi w ja 
ki sposób to okazać zewnętrznie.

Komitet przygotowawczy, na barki którego 
Wielebni kapłani złożyli obowiązek przygotowania 
programu przyjęcia Najdostojniejszego Gościa w 
Pittsburgu, niniejszem zaprasza i zwołuje Szanow. 
Kapłanów polskich tej dyecezyi i takich, którzyby 
chcieli się z nami połączyć i nam dopomódz na

Ogólne Zebranie
odbyć się mające w dniu ligo Lipca b. r. w pleba­
nii św.^Stanisława Kostki w Pittsburgu, Pa., o go 
dżinie 2ej po południu.

Dlatego, ponieważ pomiędzy innemi Je^o Exc. 
ks. Arcybiskup 8ymon zwiedzić sobie życzy i mniej­
sze parafie polskie tej dyecezyi, pod dyskusyę palną 
kwestyę następujące :

1) ‘Sposób w jaki przyjąć mamy Gościa na 
stacyi;

2) Wybór Komitetu, którego obowiązkiem bę­
dzie wypracować plan wizyt w tej dyecezyi;

3) Opracowanie planu przyjmowania Gościa 
w poszczególnych parafiach;

4) Sposób pożegnania Gościa i t. d. (Zapadłe 
uchwały ma się rozumieć zależeć V>1 -ankcyi 
Jego Excellencyi).

Spodziewamy się, że W. W. Kapłani stawią się 
jak jeden mąż.

„Niech żyje nam nasz kochany Arcypasterz!” 
Z szacunkiem,

Ks. J. S- Górzyński, prezes, 
Ks. C Tomaszewski, sekretarz.

Wielebnych księży Proboszczów i ich wikarych 
jako i Komitet parafialny z każdej polskiej parafii 
w Pittsburgu i okolicy niniejszem jak najserdeczniej 
zapraszam do Polskiej Ochronki w Emsworth na 
niedzielę, dnia 16 lipca.

Pociąg wyjeżdża z dworca Fort Wayne w Alle 
gheny o godzinie 2ej po południu.

Ufny, że zaproszenie to będzie mile przyjęte i 
że tak Wielebni Kapłani jako i szanowni panowie 
z Komitetów kościelnych zjada się jak najliczniej

Kreślę się życzliwym sługą w Chrystusie,

Ks. C. Tomaszewski, C. S. Sp.

Z Wojny
Japonsko-Rosyj skiej.

Bardzo mało wiadomości na­
deszło z wojny japefirko rosyj 
skiej w ostatnich kilku dniach. 
Najwięcej teraz podają telegra­
my wiadomości o możliwem za 
warciu zawieszenia broni i <> po 
koju, a o wojnie tylko bardzo 
mało. Najwięcej wszakże inte 
resuje się śyiat rewolucją w 
Kosyi, — więc o wojuie piszą 
mało, tern bardziej że nie było 
żadnej większej bitwy tylko sa 
me małe utarczki.

— Pod datą 27 czerwca do 
noszą, że część fioty japońskiej 
zajęła bez oporu kilka portów 
na wyspie Sachalin, wysadziła 
tam znaczną liczbę wojska i 
dziś zapewne już wyspa Sacha­
lin jest w ręku japończyków.
— Dobrze to dla tysięcy niesz 
częśliwych polaków patryotów, 
których tam c.r posyłał na po 
wolne męczarnie i na śmierć 
powolną ale^trasiną i nieunik­
nioną.

— Również i pod Władywo- 
stokiem ukazały się dnia 27go 
Czerwca okryty japońskie i roz 
poczęły blokadę od strony mo 
rza, a znów cd strony także ja 
poócy zbliżają się coraz bar 
dziej do tej fortecy. — Pogłos 
ka o śmierci Kuropatkina była 
mylną.

— Jedyny pozostały mo 
skalom na wodach azyatyckich 
krążownik Terek, — napadł 
dnia 29 czarwca na morzu, nie 
daleko wyspy Jawy, na duński 
handlowy okręt, a oficerowie 
,,Tereka“, mążni wobec bez 
bronnych, — okręt ów duński 
zatopili.

— Tokio, 1 Lipca. — Pra 
we skrzydło japońskie posuwa 
się zwycięzko naprzód. Rosya 
chce zawrzeć rozejm na jeden 
miesiąc, ale Japonia się nie zga 
dza. Przypuszczają tutaj, że do 
prawdziwej walki na całej linii 
nie przyjdzie wcześniej jak z 
końcem lipca. O tym czasie 
kończy się pora deszczowa.

— Petersburg, dnia 1 lipca. 
M. Murawiew, ruski ambassa 
dor w Rzymre, mianowany zó 
stał przez cara jednym z korni 
sarzy pokojowych.

— Petersburg, 2 lipca. — 
Liniewicz donosi z Mandżuryi, 
że przednie jego straże wyparli 
japońcy z miejscowości Beiha, 
ale potem wsparci posiłkami, 
moskale te miejscowość ode 
brali.

— Washington, 3 lipca. — 
Donoszą z Petersburga że dru 
gim komisarzem pokojowym 
mianował car barona Rosen, 
który w Washingtonie będzie 
też ambassadorem w miejsce 
Cassiniego. — Japoński Mika 
do (cesarz) mianował swoimi 
komisarzami pakojowymi: ba 
rona Kamurę i hr. Takahirę, 
który ob cnie jest ambassado 
rem Japonii w Washingtonie.
— Z Mandżurji donoszą, że ja 
pońska następuje na Władywo 
stok. Baron Rosen wylądował 
w New i orku 4 lipca.

— Petersburg, 4 lipca. — 
Liniewicz donosi, że jego pize 
dnie straże zajęły w krwawej u 
tarczce pół wsi feat vit.ee i wybi 
ły do nogi jeden batalion ja 
pofiski.

— Tokio 4 lipca. — S.eść 
set kozaków uderzyło na japoń 
czyków nad rzeczką Pinnin ale 
zostali pobici i upiekli; — w in 
nem miejsca uderzyli moskale 
na wieś Shishiku w znacznej 
liczbie, z 18 armatami ale zosta 
li odpzrci. Moskali padło 400, 
japońców padło 90.

NIEPOKOJE
w Rossyi i w Polsce.

Matuszce Rossyi i batiuszce caro­
wi wydarzyło się to, co nie wyda, 
rzyło się chyba jeszcze żadnemu in­
nemu mocarstwu ni mocarzowi. O 
to, gdy w Azyi tłucze moskala na 
łeb na szyję mały ale zajadły japo 
nieć, “wierni14 poddani cara batiu­
szki buntują mu się nietylko na lą­
dzie, ale i na morzu! Teraz car mo­
że z płaczem przypomnieć sobie pol­
skie przysłowie: ‘ I na lądzie i na 
morzu wszędzie (dziś moskalom) 
bieda, mój Grzegorzu!11 Na lądzie 
wszczynają po miastach bunty żydzi 
i socyaliści. W Łodzi, jak już dono 
Biliśmy, wymordowali kozacy około 
600 demonstrantów wraz z niewin­
ny mi; w Odessie wymordowali oni 
około 2000 ludzi w dwóch dniach; 
tak samo wymordowali sołdaci wie­
le osób po innych miastach w ostat­
nich siedmiu dniach; — wszędzie 
się carowi buntują “wierni11 pod 
dani!

Największy, ostatni i okropny 
cios dotknął cara, gdy mu się zbun 
to wała cała Czarnomorska flota! 
Jedyna już flota, jaka carowi pozo­
stała! Najprzód dnia 27 czerwca 
zbuntowała się na morzu Czarnem 
załoga największego pancernika 
“Kniaź Potemkin Tawriczeskij11, 
licząca 700 ludzi! Majtkowie byli 
traktowani przez oficerów jak psy, 
bito ich i morzono głodem, a gdy 
wysłali jednego z majtków, Omel- 
czuka, z poselstwem aby im lepszy 
< borszcz11 dawano, kapitan go za­
strzelił! Wtedy załoga, już oddaw 
na buntowana przez socyalistów, 
rzuciła się na oficerów i częścią ich 
wystrzelała, a częścią zakuła w kaj 
dany! Potem okręt ten przypłynął 
do Odessy, gdzie wrzała właśnie o 
kropną rzeź i rewolucya, majtkowie 
przywieźli na ląd ciało zamordowa. 
nego Omelczuka i kazali aby miasto 
pochowało go z honorami! W razie 
oporu zagrozili miastu bombardowa 
niem! Wystraszeni czynownicy u 
słuchali buntowników i Omelczuka 
z honorami pochowali. Później jed 
nak gdy kilku z załogi zbuntowanej 
chciano w Odessie aresztować, ma 
rynarze puścili na Odessę kilka 
bomb, czem przestraszeni czynów 
nicy, puścili owych kilku buntow­
ników wolno.

Rewolucyoniści w Odessie, ośmie 
leni obecnością zbuntowanego “Po 
temkina11, spalili wszystkie doki, 
składy i warsztaty portowe. Szko­
dy wynoszą przeszło 100 milionów 
dolarów! Później bunt w mieście 
stłumiono, strzelając do ludu ma- 
szynowemi armatami. Z ludu miało 
paść trupem przeszło 4000 osób!

Car potem nakazał, aby admirał 
Kruger popłynął z Sebastopola do 
Odessy z resztą floty.'aby zatopić 
Potemkiną, ale Kruger stawił się 
tam dopiero na czwarty dzień, a to 
dla tego tak późno, że załogi innych 
jego okrętów były napół zbuntowa­
ne. To też gdy stanął pod.Odessą, 
nie śmiał uderzyć na Potemkina i z 
niczem do Sebastopola powrócił, a 
do tego jeszcze musiał w Sebastopo 
lu rozpuścić na ląd wszystkich ma 
rynarzy, obawiając się, aby mu z 
pancerni iłami nie uciekli i nieprzy- 
łączyli się do zbuntowanego Potem 
kina!

O buntach marynarzy donoszą też 
z Ubawy i z Kronsztadu na morzu 
Bałtyckiem.

Jednem słowem bunt się szerzy w 
całej Rossyi! Doszło do tego, że 
car, nie mogąc już sobie dać rady, 
prosił mocarstwa, aby wysłały swo­
je pancerniki na Czarne Morze i po­
mogły mu w uśmierzeniu buntu!

Do dziś dnia (czwartek) zbunto­
wany Potemkin buja sobie swobod­
nie po Morzu Czarnem.

Również zbuntowała się i załoga 
pancernika “Georgij Pobiedonos 
cew“, ale ta już się poddała i zosta 
la już zapewne wywieszona lub roz­
strzelaną.

Z wszystkich większych miast 
Rossyi donoszą o ciągłych rozru­
chach i krwawych zaburzeniach. 
Nawet w małem mieście powiato- 
wem Brzeziny w Piotrkowskiej gu­
berni zamordowali kozacy w sobotę 
siedmiu ludzi.

AMERYKA.
Prezydent a praczka.

Cambridge, Mass, dnia 29go 
Czerwca. — Prezydent Roose­
velt bawił tu kilka dni i brał 
udział w 25 letnim jubileuszu 
uniwersytetu Harvard, —które 
go niegdyś był uczniem. Jedne 
go dnia doniosła mu straż, że 
jakaś stara murzynka chcj się 
z nim koniecznie widzieć.

Kobiecina musiała przedtem 
poddać się długiemu śledztwu 
policyi i detektywów, zanim ją 
przed oblicze prezydenta dopu­
szczono. W przybyłe] poznał 
prezydent murzynkę M. A. 
Taylor, która mu przed laty 
pieniła bieliznę, gdy tu był stu 
dentem uniw. Harward. Powi­
tał ją prezydent grzecznie a na 
wet serdecznie i rozmawiał z nią 
bardzo uprzejmie.

Burze i Cyklony.
Topeka Kas. 29 czerwca. — 

Do głównego bióra kompanii 
kolei Rock Island System na­
deszła wiadomość, że wioskę 
Philipsburg nawiedził wczoraj 
straszey cyklon, który zamienił 
prawie całą wioskę w gruzy.— 
Kilka osób, których nazwisk 
nie można było s ę dowiedzieć, 
poniosło śmierć. Druty telegra 

Ukłucie pszczoły powodem 
śmierci.

Johnson Creek, Wis. 29go 
czerwca. — Pani Iguacowa 
Schwab wyszła przed kilku 
dniami do ogrodu i tu niepos- 
trzeżnie pne yróciła ul pszc.el- 
ny. Jedna z zozdrażuionych 
pszczół ukłuła ją w twarz z cze­
go powstało zatrucie krwi. Nie 
szczęśliwa umarła po kilku 
dniach w wielkich boleść ach.

Szczątki po prawdziwych 
„amerykanach.1*

Baltimore, Md. 30 czerwca. 
— Na brzegu rzeki Choplank 
w tym stmie znaleziono szkie­
lety przedhistorycznych Indian 
około 8 stóp wysokich.Szkiele- 
ty te znajdują się teraz m ,,Ma 
ryland Academy of Science.— 
Niektóre z nich są szczątkami 
kobiet i dzieci; jeden szkielet 
mężczyzny jest kompletny. — 
Obliczają, że szkieletu te leża­
ły w ziemi około 1000 lat. Na 
miejsca, gdzie je znaleziono,— 
znajdują się strome nasypy pia 
sku i żwiru, a kości leżały 20 
stóp ped powierzchnią.

Przekupni urzędnicy.
Milwaukee, 30 czerwca. — 

Prokurator Mc Govern cświad 
czyi wczoraj, że William Mur- 
pby, były aiderman, uznany 
winnym brania łapówek, złożył 
kompletne zeznanie, które spo 
woduje grand jury do wystąpię 
nia przeciw członkom rady miei 
skiej w taki sam sposob, jak 
przeć w superwizorom.Murphy 
dług taim był członkiem ra 
dy miejskiej i podobno w każ- 
daj tranzakcyi brał udział. Za 
przyjęcie łapówki w pewnym 
wypadku został skazany na rok 
więzienia, ale zezwolono na 

wznowienie procesu po 3 mie- 
sięcznem odsiedzeniu przez nie 
go kary. Zdaje się, że teraz wy 
dał swoich współwinnych, a za 
to jemu przyrzeczone uwolnie­
nie od kary. Adwokaci teraz 
robią świetne interesa, gdyż o- 
skarżeni łapownicy i ci, którzy 
oczekują oskarżenia, mnóstwo 
dają im poleceń.

Królewski dar.
Rockefeller dał 10 milionów 

dollarów na szkołę!
New York, 1 lipca. — John 

D. Rockefeller ofiarował głów 
nej komisyi edukacyjnej Sta­
nów Zjednoczonych 10,000,000 
doi. na szkoły i naukę.

Wiadomcść o tern ogłosiłDr. 
Wallace Buttterick, członek ko 
misyi edukacyjnej na wczoraj 
szem posiedzeniu. List w tym 
względzie nadesłał do komisyi 
F. T. Gates, reprezentant Roc- 
Kefelera. Gates oznajmia w liś­
cie komisyi, że jest upoważnio 
ny przez Johna D. Rockefelle 
ra do zawiadomienia komisyę 
szkólną, że dnia Igo paździer­
nika przeznaczy na ogólny fun­
dusz szkólny 10 milionów dola 
rów.

Jeżeli okaże się, że fundusz 
ten przyczyni się do rozszerza­
nia nauki w kraju to Rockefe- 
ler przyrzekł w przyszłości 
ofiarować więcej.

(Rockf cller daje miliony, ale 
z czyjej kieszeni? Pewnie nie 
ze swojej, bo ich rzetelnie nie 
zarobił! Daje miliony wyduszo­
ne na ubogim ludzie amerykzń 
skim, który mun od Rockfelle 
ra kapować męftę i wszelkie wy 
roby naftowe po wjsakich ce 
nach, bo ponieważ Rockfdiler 
jest królem nafty i kontroluje 
cały handel naftą, więc każę so 
bie płacić za naftę co tylko mu 
się podoba. Dziś daje 10 milio 
nów na szkoły, jutro może dać 
więcej, ale za to pojutrze pod­
niesie cenę nafty i zarobi W ty­
godniu 20 milionów! Tylko słu 
chać, rychło cena nafty nie pod 
skoczy przynajmniej o cent na 
galionie!.... Szczery Maciek 
z cudzej torby.

Minister Hay umarł.
Newbury, N. H., Igo lipca 

— John Hay, sekretarz stanu 
Stanów Zjednoczonych (Secre 
tary of State), umarł niespo­
dziewanie o godz. 12:25 po pół 
nocy w swojej wili w Sunapee 
Lake, blisko tego miasta. Wczo 
raj jeszcze przez cały dzień miał 
się cokolwiek lepiej: wieczorem 
ogłoszono,że stan zdrowia jego 
się polepsza. Nagle nastąpiło 
pogorszenie i po północy wybi­
tny ten mąż stanu umarł.

Był to bezwątpienia jeden z 
najznakomitszych sekretarzów 
stanu tego kraju, i wiela przy 
znaje, że jemu Stany Zjednoczo 
ne zawdzięczają, iż ztanęły w 
rzędzie pierwszych mocarstw 
świata. Urodził on się w Salem 
Iadyaua,8go października 1838 
roku, jako syn lekarza. Na uni 
wersytec e Browna w Providen 
ce, R. I., ukończył studya w 
roku 1858, potem sludyował 
prawa w Springfield, UL, a w 
r. 1861 został przypuszczony 
do praktyki adwokackiej. — 
Wkrótce zostuł zamianowany 
podsekretarz im stanu Lincolna 
a w r. 1864 wstąpił do czynnej 
służby wojskowej i zostawszy 
adjutantem prezydenta Lincol­

na,brał udział w kilku bitwach 
w wojuie domowej. Był w Wa 
szyngtonie w nocy, kiedy za 
moraowano Lincolna i był 
przy łożu jego, kiedy umierał. 
Za prezydenta Johnsona Hay 
zastał mianowany pierwszym 
sekretarzem poselstwa we Frań 
cyi, potem w r. 1867 charge 
d'affaires w Wiedniu, sekreta- 
rzem legacy! w Madrjcle. W r. 
1870 powróciwszy do Stanów 
Zjednoczonych, został redakto­
rem ,,New York Tribuue“ aż 
do r. 1875. Od r. 1871 bardzo 
bogato ożeniony, miał niezale­
żność zupełną, i porzuciwszy 
dziennikarstwo, udał się do 
Ohio, gdzie zaciąi się gorliwie 
zajmować polityką. Odtąd na 
wszystkich konwencyach repu­
blikańskich grał wybitną rolę, 
a szczególniej w r. 1896 w kam 
panii McKinleya.W roku 1898 
został zamianowany sekreta­
rzem stanu i już na tern stanowi 
sku pozostał, oddając coraz wa 
żnie.isze usługi krajowi.

Przed pół rokiem rozchoro­
wał się p. Hay dość mocno i za 
radą lekarzy udał się do leczni­
czych wód do Europy.Ztamtąd 
wrócił przed dwoma tygodnia­
mi dość zdrowy, lecz nagle 
znów pogorszyło mu się i umarł 
w nocy z dnia 30 czerwca na 
Igo Lipca, choć cały dzień 
pizedtem czuł się o wiele lepiej 
niż kiedykolwiek od kilku mie 
s ęcy.

Pogrzeb jego cdbjł się w 
Cleweland wę środę dnia 5go 
lipca.

Następca na jego urząd jt z- 
cze (środa) nie został mianowa 
ny.

Taft z wizytą na Filipiny.
Dawniejszy jenerał guberna­

tor Wysp Filipin a obecnie mi 
nister wojny (Secretary of 
War) W. H. Taft wyruszył z 
Waszyngtonu dnia 30 czerwca 
w podróż do wysp Filipin. W 
towarzystwie jego znajdują się 
członkowie obu izb kongresu, 
oficerzy armii, panna Alicya 
Roosevelt i inni. Podróżni jadą 
w dwóch specyalnych wago­
nach przyczepionych do pocią 
gu kolei Baltimore and Ohio. 
Pan Taft udaje s ę niejako dla 
odpoczynku w tę podróż, ale 
ma ona także urzędowy charak 
ter, gdyż celem jej jest inspek 
cya różnych gałęzi administra- 
cyi. W San Francisco podróżni 
zabawią 4 dni. Cała podróż ma 
potrwać 3 miesiące.

W. A. Darling z Chicago,za 
trudniony u kolei Rock Island, 
otrzymał propozycyę objęcia 
posady naczelnego inżyniera bu 
dowy nowych kolei na Filipi­
nach.

Pan Taft przejeżdżając przez 
Chicago rozmówi się i nim i 
być może, że Darling przyłączy 
się do podróży do Filipin.

P owodzie i burze.
— Do San Antonio, Texas, 

donoszą pod datą 30go czerwca 
że graniczna rzeka Rio Grandę 
wezbrała bardzo wysoko skut 
kiem ostatnich deszczów; nizi 
ny nadrzeczne całkiem zalane; 
woda zniszczyła wiele budyń 
ków i zbiorów komu i bawełny 
— Miasteczko Merofal, liczące 
400 ludności, zostało przez po 
\\ódź całkowicie zniszczone.

— Del Rio, Texas,- Igo Li­
ca. — Powódź rzeki Las Vacas

zniszczyła wiele domów i zala­
ła pola; ośmnaście osób straci­
ło życie.

— W okolicy miasta Gnana 
uato spadła nagle dnia 2 Lipca 
straszna ulewa; miasto Guana, 
uato całkiem zniszczone a tak 
samo i miasteczko Marafile. W 
Guanajuato miało stracić życie 
w powodzi okcło 1000 osób. 
Liczba ta dotąd nie sprawdzo 
na, bo komunikacya kolejowa 
i telegraficzna przerwana. Mia­
sto Guanajuato zamieszkane by 
ło przeważnie przez górników 
amerykańskich.

Strajk w Chicago.
— Strajk wcźiiców w Chica 

go upada. Strajkierzy przeko­
nują się coraz wyraźniej, że są 
ofiśrami oszukiwauemi przez 
prowodyrów i krzykaczy, któ­
rzy przez zarządzenie strajku 
chcieli od kompanii wyciągnąć 
jaknajwięcej na swoję korzyść 
prywatną. Skarb Unii który do 
tąd płacił strajkierom regular 
nie co tydzień pewne kwoty pie 
niędzy na utrzymanie, wypróż­
niony już został całkowicie, 
strajkierzy nie mają co jeść i 
wracają do pracy, aby na chleb 
zarobić. Coraz większe oburze­
nie wzrasta między strajkiera- 
mi przeciw prowodyrowi Shea.

— Ława śledzcza wielkoprzy 
sięgłych powiatu Cook (Chica 
go) gostawiła w stan oskarże­
nia 17 prowedyrów robotni­
czych, —zarzucając im krymi 
naluą zmowę przeciw kompa­
niom i przeciw Uniom robotni­
czym. — Tych prowodyrów na 
zywają w swem oskarżeniu — 
wielkoprzj sięgli wprost łajda 
Kami i nikczemnikami, oszuka 
jący mi na swą korzyść i robo 
tników i kapitalistów.

Bohater.
Młodzieniec Thom. Goldsbo 

rough z PAtsburga, bawiący z 
kilku towarzyszami na msjów 
ce (pikniku) nad jeziorem w o 
kolicy Girard, Ohio, — wyje 
chał z dwoma z nich łódką na 
jezioro. Wiatr przewrócił lód 
kę, a gdy inni ludzie popłynęli 
łodziami na ratunek, Goldsbo 
rough wołał, aby innych — 
wprzód ratowali, bo on umie 
pływać; — ratowano więc in 
nych, ale Golds borough nagle 
osłabł i utonął!

Youngstown, Ohio.
Malarz dekoracyjny J. Har 

bison, —którego żona roman 
Sowała z obcymi, przyłapał to 
nę z obcym w swoim domu w 
nocy z dnia 2 na 3 Lipca i czte 
rema strzałami z rewolweru u 
Smiercił owego cudzołożnika, — 
poc:em się oddał w ręce poli 
cyi. — Sąd prawdopodobnie 
puść' go wolno.

Scranton, Pa.
W piątek dnia 30 czerwca 

znaleziono tu trupy dwóch bia 
łych kobiet, które przemieszki 
wały z murzynami przy Center 
street. Prawdopodobnie pomor 
dowali je murzyni.

Hąrrisburg, Pa.
I. W. Durham z Filadelfii, 

zn<»ny prowodyr politykierów 
całej Pennsylvania który miał 
tłustą posadę komisarza stano­
wego nad kompaniami ubezpie 
czeń ogniowych i życiowych, 
zrezygnował ze swej

dnia 1 Liyca. Rezygaacya na­
stąpiła skutkiem tego że bur­
mistrz miasta Filadelfii odkrył 
i wyjawił różne jego nieczj ste 
sprawki. Durham był głową 
całej stanowej republikańskiej 
kliki, z którą od niedawna fila 
delfijski burmistrz Weaver to 
czy zwyc ęzką walkę, na podób 
walki japońców z moskalami.

Komedye antytrustowe.
Rządowi (federal) Wielko- 

przysięgli w Chicago postawili 
w stan oskarżenia 17 trustowi- 
czów, prezydentów i innych u- 
rzędników trustu wielkich firm 
rzeźniczych jak: Ogden Ar­
mour, Nelson and Morris Co., 
Cadahy itp. Można jednak na­
pe wn o twierdzić, że sądy rządo 
we (federalne) nic im nie zro 
bią, bo sądy pizcciw trustom 

cego zamydlić oczy skrzywdzo 
nemu przez trusty ludowi. — 
Rząd udaje że ściga trusty a 
trusty zawsze swoje robią, tj. 
lud ubogi obdzierają!....

Bonaparte objął urząd.
Washington, dnia 1 Lipca. 

Charles J. Bonaparte, — nowo 
mianowany minister marynarki 
Stanów Zjedn., — objął dziś 
swój urząd i złożył przysięgę u 
rzędową o godzinie 10 przed 
południem. (Bonaparte pocho 
dzi z tej samej rodziny co Na 
poleon ly i jest katolikiem.

Wybuch dynamitu.
W miejscowośji Emporium, 

w Pennsylvanii wybuchły dn. 
28 z. m., prochy 1 dynamit w 
prochowni Emporium Powder 
Company, przyczem dziewięciu 
robotników roierwanych zesła­
ło w kawały.

ficme i telefoniczne są pozry­
wane.

Raport z Liuccln, Nebr. do­
nosi, że w czasie burzy sześć 
osób straciło życie.

Phillipsburg leży o 20 mil 
od granicy Nebraski.
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SZKOLNICTWO I WYCHOWANIE Z tajemnic i narad 
w pałacu carskim.

WYDZIAŁU WYKONAWCZEGO NA III KONGRES FEDE- 
RACYI POLAKÓW-KATOLIKÓW W AMERYCE

OPRACOWAŁ

( Sprawozdanie poufne.)

Po bitwie pod Wafanku.

H- WA®HT£L
Redaktor “Narodu Polskiego “.

CZĘŚĆ TRZECIA.

WYCHOWANIE.

ROZDZIAŁ I.

(Ciąg dalszy).

które właściwie bardzo mało co 
umie, zaraz po Komunii św. zabie­
rają ze szkoły, i dalej z niem do 
pracy, na zarobek, albo w najlep 
szym razie, gdy jeszcze nie ma lat 
odpowiednich, trzymają je bezuży­
tecznie w domu. Jest to bardzo nie

Dużoby bardzo można tu podać 
podobnych praktycznych rad i wska 
zówek, pisaćby się o dało wiele, bo 
wciąż nowe wnioski i myśli nasuwa 
ją się pod pióro; aby więc być zwię 
źlejszym, zamkniemy już ten punkt 
dyspozycyi i tylko jedną jeszcze 
dodamy uwagę nadzwyczajnie do­
niosłą: Oto niech rodzice baczą, by 
dziatwa ich między sobą, oraz z ró­
wieśnikami i to przedewszystkiem 
w domu mówiła nie inaczej, jak tyl 
ko po polsku! Dbać o mowę ojczy 
stą jest obowiązkiem naszym — to 
pewnik, obowiązki zaś są od tego, 
by je spełniać, a nie by je zaniedby 
wać, przeto i tę powinność swą 
niech rodzice polscy przestrzegają 
skrupulatnie, aby ich dzieci władały 
dobrze językiem ojczystym, a nie 
koszlawiły go tak, jak to obecnie 
często słyszeć można, dzięki nagan- 
nej niedbałości w tym względzie ze 
strony rodziców.

W miarę lat, w miarę podrasta 
nia dzieci, wzrasta też trud opieki 
nad niemi, która wymaga coraz 
większej baczności na każdy krok 
młodych.Tak więc na chłopców,jak 
na dziewcząt stronę moralną przede 
wszystkiem należy uważać; trzeba 
mianowicie kontrolować jaką też 
jest ta kształtująca się dusza, trze­
ba ją bezustannie naginać ku dobre­
mu, a złe karcić i tępić: uważajcie 
zatem, by dzieci były istotnie pobo 
żne i pilne, by nie były fałszywe, 
by nie kłamały; baczcie zawsze na 
ich towarzystwo, nie pozwólcie im
— broń Boże—chodzić poza szkołę, 
nie dajcie im wogóle włóczyć się i 
rozbijać na ulicy, gdzie bandy dzie 
ciaków tworzą brudne i niegrzeczne 
hałastry. Niech dziecko znajdzie 
rozrywkę w domu, albo ostatecznie 
w pobliżu domu, ale w Każdym ra­
zie niech nie spędza całych dni na 
ulicy, gdzie dziczeje i uczy się na 
wyczek złych, które potem ciężko 
wykorzenić się dają. Dziewczynce 
niech matka da lalkę, robótki jakieś 
lub książki, chłopak niech także 
czyta rzeczy dla się i dla wieku swe 
gc stosowne, niech się zresztą bawi 
po swojemu na powietrzu (i owszem
— tego dzieciom ogromnie trzeba), 
byle wszystko godziwie, byle tylko 
nie rozpustnie !

A nigdy niechaj dzieci nie próżnu 
ją; jeśli wypracują zadane im lek 
cye szkolne, niech się bawią, czyta 
ją, niech coś robią w domu, czy 
przy gospodarstwie, a niech nigdy 
nie będą bezczynne, bo próżniactwo 
jest wszystkiego złego początkiem. 
Nawet podczas wakacyi i feryi świą 
tecznych, nie naieży pozwalać dzie 
cku na próżnowanie; niech wtedy 
powtarza lekcye, niechaj uczy się i 
uzupełnia braki w przedmiotach, w 
których słabsze postępy czyniło, 
niech uczęszcza na kursa wakacyjne 
gdzie one bywają urządzane, wogó­
le niech zawsze będzie czynnem, 
czemś zajętem, nigdy bez pracy ja­
kiejkolwiek. Dbać o to winni rodzi 
ce, z tego względu, że czasowe — 
dajmy na to — takie próżniactwo, 
do którego dziecko bardzo łatwo 
nawyka zamienia się najczęściej w 
lenistwo, które jest już wadą, tru 
dną do wytępienia, a sprowadza za 
sobą cały szereg iunych nałogów 
złych i zgubnych dla duszy i życio­
wej przyszłości młodzieży. Niech 
więc rodzice zawsze baczne oko 
zwracają, co, gdzie i kiedy robią 
ich dziatki, bo w ten sposób ustrze 
gą je łatwiej od złego i skuteczniej 
pokierują ku dobremu.

Skoro dziecko skończy już szkołę 
parafialną, licząc lat kilkanaście, to 
przedewszystkiem pamiętać trzeba 
o tem, o czem wiele naszych rodzi 
ców zapomina, że nie jest ono jesz­
cze dorosłem, a wychowanie i wy 
kształcenie jego wcale nie jest ukoń 
czonem. Wtedy dziecko mija dopie 
ro pierwszy próg, najniższy stopień 
życia i nauki, równie ta jego nauka 
jak i życie wymagają jeszcze wielu 
wskazówek, wielu rad, wiele pracy 
nad utworzeniem przyszego napra 
wde pożytecznego człowieka. Więc 
przedewszystkiem zaznaczamy z na­
ciskiem, że po ukończonej szkoie 
elementarnej i po pierwszoj Komu­
nii św. powinna młodzież uczyć się 
jeszcze dalej i każdy, kto tylko mo­
że, niech posyła dzieci dalej do 
szkół i niech uczy je o ile możności 
jak najdłużej.

A iest tutaj zwyczaj powszechnie 
przyjęty, lecz wcale nie korzystny 
że to dziecko niedorosłe jeszcze,

dobrze; w interesie dziecka, jako 
przyszłego samoistnego człowieka, 
w interesie jego przyszłego bytu 
leży, aby uczyło się ono jak najwię­
cej, aby w nauce starało się dojść 
jak najwyżej; kto więc tylko może 
niech kształci swe dzieci, mianowi 
cie niech posyła je do szkół śred 
nich i wyższych, bo nam chodzi o 
to bardzo, by właśnie inteligencyi 
porządnej i prawdziwej zdobyć za­
stęp jak najliczniejszy. Tymczasem, 
gdy chłopca poślemy wcześnie do 
pracy, to będzie zeń w najlepszym 
razie tylko robotnik, gdyż rzadko 
zdarzy się wyjątkowy iście fakt by 
ktoś już od pracy mógł się oderwać 
i raz jeszcze do ław szkolnych po 
wrócić. Myśmy przecie powinni 
dbać o lepszą dolę dla naszego mło­
dego pokolenia, umożliwmy mu za 
tem warunki bytu lepsze, to znaczy: 
kształćmy je! Regułą wogóle być 
powinno, by po ukończeniu szkoły 
najniższej i po pierwszej Komunii 
św. dzieci koniecznie jeszcze przy 
najmniej przez 2 lata uczęszczały do 
szkoły średniej, gdzieby się czegoś 
więcej nauczyły, niż tych pierw 
szych podstaw i początków elemen' 
tarnych, gdzieby wiadomości swe 
utrwaliły i zasady ugruntowały. 
Byłoby to dla ogółu naszego bardzo 
poźądanem i pożytecznem, to też 
przeprowadzenia tego zwyczaju jak 
najenergiczniej domagać się należy. 
Po owych dwu latach, gdy dziecko 
nie zechce uczyć się dalej. albo ro­
dzice nie będą mogli łożyć na jego 
naukę; niechajże już idzie do pracy, 
w każdym razie nauka nabyta nie 
będzie straconą, bo robotnik czy 
rzemieślnik będzie z niego światły, 
rozsądny i lepszy od nieuczonego; 
to pewna.

W każdym razie czy dziecko ma 
się dalej uczyć, czy ma iść do pra 
cy, winni rodzice jego wcześnie 
zastanowić się nad jego prz szłym 
zawodem, jego profesyą.’ Tu będzie 
na miejscu poważna przestroga, by 
nie posyłać dzieci na zarobki przy­
godne i niestałe; zdarza się miano­
wicie aż nadto często, że chłopaka 
który nie ma jeszcze sił do pracy 
cięższej posyłają gdzieś do fabryki 
pudełek, czy tam zabawek jakich, 
gdzie przez parę lat dostaje po kilka 
dollarów tygodniowo, potem zaś 
gdy wyrośnie, i gdy go stamtąd od­
dalą, boby mu wypadało płacić wie 
cej, dorosły już młodzieniec staje 
bez pracy i jakiejkolwiek umiejętno 
ści pracy: nie umie niczego, rzemio­
sła ani fachu żadnego nie posiada, 
więc zmuszony jest nadal wegeto 
wać z niepewnych, przygodnych za 
robków. —Jest to bardzo źle; brak 
professyonalnego wykształcenia jest 
ogromną przeszkodą w wytworzeniu 
jakiegoś przemysłu własnego, czy 
handlu i na nich opartego dobroby­
tu, dlatego zapobiegać mu należy 
bardzo energicznie a staraniem ro- 
dziców być powinno zawsze i wszę­
dzie, aby syn ich miał jakiś stały 
fach w reku: niech będzie czem 
chce, ale niech będzie czemś, bo 
skoro niczem nie jest właściwie, 
często staje się nicponiem.

Równie ważną kwestyą — jak o 
branie zawodu dla syna jest obranie 
dlań zawodu stosownego, bo nieza 
dowolenie ze swej profesyi może 
człeka wykoleić i spaczyć najlepszy 
z natury charakter: przedewszyst­
kiem więc me należy młodzieńca do 
tego lub owego zawodu przymuszać; 
jeśli mu się jeden fach lepiej niż 
inne podoba, należy mu pozwolić, 
niech go spróbuje jeśli zaś okaźe 
się on praktycznym i korzystnym, 
to niechajże w nim praktykuje. Czę 
sto błądzą tem starzy, że przeznacza 
ją chłopca do jakiegoś zawodu, któ­
ry nie odpowiada jego zdolnościom, 
zamiarom, a nawet siłom; wskutek 
takiegopostępowania niewłaściwego 
bywa młody człowiek niezadowolo­
nym ze siebie, a często z biegiem 
czasu staje się moralnym, albo i fi 
zyoenym kaleką.

Niejednokrotnie n. p słyszeć mo 
żna, iż rodzice wywierają presye na 
dzieci swe w kwestyi zawodu w ten 
sposób, że poprostu uczyć im się me 
dają, jeśli dzieci nie czują powoła 
nia do tego stanowiska, na jakiem 
chcą ich widzieć rodzice. Więc mó­
wią: ,,jeśli nie chcesz być księdzem 

to ci me trzeba nauki” -1 zabiera 
ją chłopca ze szkoły wbrew jego 
serdecznym pragnieniom Postępu 
wanie podobne jest arcynierozutn-

(Ciąg dalszy nastąpi).

(Scena w Peterhofie. Narada wo 
jenno-prawosławno-familijna).

Car:—Zapewnialiście mnie, że od 
siecz się uda. Tymczasem nowa 
klęska. Jesteśmy skompromitowani.

W. ks. Włodzimierz: — Ta pozor­
na klęska jest początkiem naszego 
zwycięstwa. Niech teraz oblęgają 
Port Artura. Wyłamią sobie o 
niego zęby.

Pobiedonoscew:—PanBóg nas ka 
rze za pobłażanie innowiercom. 
Trzeba zaostrzyć przepisy.

Minister wojny:—Zmobilizujemy 
200,000 ludzi. To wystarczy. Ale 
trzeba pieniędzy.

M nister skarbu: — Francuzi po 
życzą.

Wielcy książęta (gorączkowo):—, 
Pojedziemy po pieniądze!

Carowa matka: — Niech Iwan 
święci obrazy. Synu, jedz i błogo 
sław pułki na wojnę. Musimy zwy­
ciężyć.

W dwa miesiące później.
(Scena w pałacu zimowym. Na­

rada marynarsko prawosławno-fa 
mili j na).

Minister wojny: — Najjaśniejszy 
Panie, musimy wyprawić na wody 
japońskie flotę, jakiej świat nie wi­
dział.

Car: —Ale skąd ją wziąć?
M imster wojny: — Za pieniądze 

wszystkiego dostaniemy.
Minister skarbu: — Francuzi pro­

szą, aby brać od nich pieniądze.
vV ielcy książęta: — Brać, kiedy 

dają, budować okręty, kupować, co 
się da. My po pieniądze pojedzie­
my !

Pobiedonscew:—Tylko pobłogo­
sławić świętym obrazem marynarzy 
na drogę....

Ks. Światopełk-Mirski:—W kra 
ju niedobrze słychać. Ludność się 
burzy. Moźeby lepiej zawrzeć po 
kój. (Olbrzymia wrzawa. Wielcy 
książąta wołają: ,,Krwi, pieniędzy 
okrętów, zwycięztwa!”)

Car: — Budować flotę, pożyczać 
pieniędzy!

• • a • • •

Po kapitulacji Portu Artura
(Scena w pałacu zimowym. Mi 

nistrowie. Rodzina. Pobiedon­
scew. Metropolita Antoniusz. Iwan 
Kronsztadzki).

Car:—Oszukaliście mnie. Jestem 
najnieszczęśliwszym z ludzi. Prze­
graliśmy batalię. Koniec.

W. ks. Włodzimierz: — Widzę 
czarną intrygę. Skąd ta rozpacz? 
Jesteśmy na najlepszej drodze do 
zwycięztwa.

Wielcy książęta (chórem): — Je 
steśmy pewni zwycięztwa.

Minister wojny: — Flota Róże 
stwieńskiego uratuje wszystko. 
Nie wolno nam się cofać.

Ks. Światopełk-Mirski-.—W pań­
stwie pachnie rewolucyą. Radził­
bym pomyśleć o pokoju.

W ielcy książęta: — Biada temu, 
kto powie słowo: pokój. To zdrada! 
Wojna aż do skutku!

Pobiedonoscew: — Przedewszyst­
kiem wieszać innowierców i socya- 
pstów!

Metropolita: — Odprawię wielkie 
nabożeństwo.

Iwan Kronsztadaki: — Ja zrobię 
cud.

Car: — Pożyczyć pieniędzy, pro­
wadzić wojnę.

Po święcie Jordanu.
(Scena w Carskiem Siole. Gene 

ralieya. Minister wojny. Pobie 
donoscew).

Car: —Rzecz okrepna! Strzelano 
do mnie z armaty. Nie mam armii!

Minister wojny: — Najjaśniejszy 
Panie! Śledztwo przeprowadzono. 
To był wypadek.

Generałowie: — Tak, Najjaśniej­
szy Panie, to tylko wypadek....

Car: — Panowie, ja nie chcę ta­
kich wypadków. Ja sobie wyprą 
szam.. ..

Pobiedonoscew:—Bóg czuwa nad 
osobą Waszej Cesarskiej Mości. 
Jesteśmy spokojni.

Minister wojny: — Najjaśniejszy 
Panie, to było tak: Podczas prób­
nych ćwiczeń artylerzysta zapomniał 
wyjąć kartacz z armaty. Generał, 
jak zwykle, odjechał i nie oglądał 
armat. Oficer kazał oglądać arma 
ty wachmistrzowi, bo mu się spie 
szyło do klubu, wachmistrzowi było 
zimno i kazał jechać do domu. A na 
drugi dzień wszyscy myśleli, że ar 
maty w porządku i nikt ich nie 
oglądał: Wszystkiemu winien żoł 
nierz-pijanica.

Chór zgodnych głosów: — Żołnie 
rza przed sąd!

Minister wojny: — Korzystam ze 
sposobności, ażeby przypomnieć, że 
potrzeba nowej pożyczki.

Wielcy książęta: Pożyczyć, na

turalnie, pożyczyć. Francya da My 
już to załatwimy.

Car: —Co słychać na polu walki?
Minister wojny: — Japończycy 

zupełnie spokornieli. Bratają się z 
naszymi. Przychodzą do naszych 
na wódkę. Oni wszyscy przejdą na 
naszą stronę i wojna będzie skoń­
czona!

Car: — Boże daj!
Wielcy książęta (między sobą):— 

Co to za szczęście, że z Mandżuryi 
do nas tak daleko. Chodźmy do 
klubu.

Po 22 stycznia w Carskiem 
Siole.

(Car. Rodzina. Ministrowie 
Trepów. Pobiedonscew).

Car: — Jestem zgubiony. Lud 
buntuje się. Krew się polała. Coście 
zrobili?

Trepów: — Najjaśniejszy Panie! 
Wszystko w porządku. Petersburg 
spokojny. Z Warszawą damy sobie 
rady.

Pobiedonscew:— Gapon wyklęty; 
po śmierci czeka go piekło.

Car— .... czeka go piekło.
Ks. Świotopełk-Mirski: — Osta­

tnia chwila na reformy!
Witte: —Będziemy o nich mówić 

w komitecie. Śpieszyć się nie mo 
żna, fnajpierw musi być spokój, 
potem damy reformy.

Pobiedonoscew: —Tylko bez u- 
stępstw. Ustępstwa są objawem 
słabości, a my jeśmy silni.

W. ks. Włodzimierz: — Musimy 
okazać siłę. Potrzeba nam zwycię­
ztwa.

Ks. światopełk-Mirski: — Kadził 
bym zawrzeć pokój, przeprowadzić 
reformy....

Chór wielkich książąt: — Biada 
temu, kto chce pokoju....

Car: — Niech Kuropatkin za 
wszelką cenę odniesie zwycięztwo.

Po klęsce pod Mukdenem.
(Carskie Sioło. Ministrowie. Ró 

dżina. Pobiedonscew).
Car: — Dlaczego nie odnieśliśmy 

zwycięztwa? Miało być zwycięztwo. 
Błogosławiłem świętym obrazem 
tyle pułków. Kuropatkin zwaryo- 
wał....

Minister wojny:—Kuropatkinowi 
odebrać komendę, dać ją Liniewi 
czowi. On pokaże, co umie.

Car: — ... .dać Liniewiczowi-
Minister wojny: — Najjaśniejszy 

Panie, mamy ludzi dosyć. Musimy 
zwyciężyć. Teraz kolej na Róże, 
stwieńskiego.

Car: — Tylko niech już nie 
strzela do rybaków. To za wiele 
kosztuje.

Witte:— Trzeba na prawdę obie 
cywać reformy, bo w kraju coraz 
gorzej....

Car: — ... .trzeba prędko obiecy 
wać reformy.

Witte: — Nawet dla Polaków.
Car: — .... nawet dla Polaków.
Pobiedonoscew: — Zaraz potem 

można cofnąć przyrzeczenia.
Car: — ....cofnąć przyrzecze­

nia.
Pobiedonoscew: A może dać ja­

kiś ukaz tolerancyjny. Zaraz będzie 
spokój na zachodzie.

Car: — Dać ukaz tolerancyjny.
Pobiedonscew: — Jak się uspokoi 

można go cofnąć.
Car: — .... potem go cofnąć.
Minister wojny: - Potrzeba nowej 

pożyczki....
1 Wielcy książęta: ,— Pożyczać, 
kiedy dają. Japończycy oddadzą 
z procentem. Francya da pieniędzy. 
My po pieniądze pojedziemy!

Car: — Rożestwieńskiemu tele 
grafować, że ma zwyciężyć.

Wszyscy: — M usi zwyciężyć!

Po bitwie pod Cuszimą.
(Scena w Carskiem Siole. Ci sa­

mi, co przedtem).
Car: — Jestem zdradzony, opu 

szczony, całe państwo się wali.
W ielcy książęta (chórem >: — 

Najjaśniejszy Panie my tu jeste 
śmy. Państwo jest Twojem i my 
Twoi. Twój lud Cię uwielbia. 
Wszyscy z przyjemnością przeleją 
krew za Ciebie do ostatniej kropli. 
Trzeba tylko Trepowa zamianować 
dyktatorem, a lud krew przeleje.

Car: — Trepowa mianuję dykta­
torem policyjnym. Co dalej? Mo­
że by. ... pokój....

Wielki ks. Włodzimierz: — Bia­
da nam, gdybyśmy pokój zawarli 
Tylko wojna odrodzi Rosyę. Pro­
wadzić dalej wojnę, pożyczać pie 
niędzy.

Wielcy książęta: — Pożyczać pie 
niędzy! Dużo pieniędzy! Francya 
da pieniędzy! My po nie pojedzie 
my!

Car: - A co z reformami?
Witte: — Bułygin zrobił już pro­

jekt Rady narodowej. Ręcz nie­
szkodliwa. Będziemy obradować, 
to nic nie szkodzi, a wrażenie jest 
dobre.

Bułygin: — Byłoby jednak do­
brze pomyśleć, czyby pokój z Japo­
nią ....

Car: — Tak, czyby pokój z Ja 
ponią....

W. ks. Włodzimierz: — Pokój, 
to nase grób. W ojna, tylko wojna, 
długa, jak najdłuższa wojna.. ..

Car: — Jesteśmy bez floty!
W. ks. Włodzimierz: — Obejdzie 

my się bez floty. Liniewicz będzie 
się cofać w głąb Syberyi, Japoń­
czycy wymarzną co do nogi. Zgo 
tujemy im los Napoleona.

Car (ożywiony): — Tak, los Na­
poleona.

Pobiedonoscew: — A ponieważ 
ukaz tolerancyjny nic nam nie po 
mógł,' możeby kawałkami odbierać.

Car: — .... kawałkami odbie 
rać....

Wielcy książęta (chórem): — 
Ale precz z pokojem. Wojna, — 
pożyczka ...

Car: — Wojna, pożyczka....

ZMIANA ADRESU.
Zdarza się często, —• że wrazie 

przeprowadzki abonent podaje w li­
ście niewyraźnie swój adres i czę­
sto zapomina podać starego adresu 
Aby na przyszłość zapobiedz takim 
pomyłkom, zamieszczamy poniżej 
blankiet i prosimy tylko na takich, 
wyciętyeh z gazety blankietach do 
nosić o zmianie adresu. Prosimy 
blankiet ten wyciąć z gazety, napi­
sawszy na nim swój stary i nowy 
adres, przysłać nam takowy w ko­
percie lub przyklejony na jednocen- 
towej karcie pocztowej: W ielkopo- 
lanin 56 — 22ńd str. Pittsburg, 
Pa. — Prosimy pisać wyraźnie.

Akt przedos atni.
(Carskie Sioło. Osoby, jak po 

przednio).
Minister skarbu. —Najjaśniejszy 

Panie, pieniędzy nie dostaniemy.
Car: — .... pieniędzy nie dosta 

niemy.
W. ks Włodzimierz: — Francya 

nas zdradziła! Łajdaki republikanie! 
Nigdy do nich nie miałem zaufania.

Car: — Ale mimo to wojna....
W. ks. Włodzimierz: — Niemo­

żliwa! Czem się będziemy bić? 
Ani armat, ani karabinów, ani na­
bojów, ani pieniędzy!

Głos z podziemia: — Kradli, kra 
dli, aż wszystko rozkradli.. ..

Car (gorączkowoj: — Łapać zło­
dziei, wieszać złodziei, wszędzie 
złodzieje; sami złodzieje, wszystko 
rozkradli....

Trepów: — Najjaśniejszy Panie, 
dziś jeszcze zrobię obławę w całem 
państwie; wyłowię wszystkich zło­
dziei ....

Głos z podziemia: — A któż zo 
stanie ?.. ..

Car: — .... a któż zostanie? ....
Chór obecnych:—My zostaniemy 

przy Tobie....
Car: — A więc pokój! Trepów! 

Daj spokój złodziejom. Zostawmy 
to na później, aż Witte zwoła so 
bór.

Witte (do siebie): — Nie głupim 
się śpieszyć.

Akt ostatni
nastąpi wkrótce.

K. M

Czemu Japończycy zwyciężają?
Jest rzeczą ogólnie uznaną, że w 

wojnie rosyjsko-japońskiej rzeczą 
niemałego znaczenia był świetny 
Btan fizyczny i-umysłowy Japończy 
ków. Japończycy, bez względu na 
koszta, utrzymali swoje obozy jak 
najczyściej, według wszelkich mo­
żliwych wymogów hygienicznych. 
Skutek tego był ten, że żołnierze 
byli zawsze w najdoskonalszym 
stanie fizycznym i duetowym. Czy 
i ty chcesz być w najlepszem poło 
żeniu co się tyczy zdrowia? Jeżeli 
tak, to używaj Severy Balsam Ży­
cia, o którym to leku pan M. Ku­
bat z Owatonna, Minn., pisze: 
,, A asz Balsam Życia jest znakomi- 
tem lekarstwem. Ja mam zawsze 
w domu wasze lekarstwa od 15 lal. 
Severy ualsam Życia wzmacnia i 
odnawia cały system ciała, a jako 
tonik, nie ma sobie równego. Cena 
75 centów. Na sprzedaż we wszyst­
kich aptekach lub wprost od fabry­
kanta: W. F. Severa Co., Cedar 
Rapid, Iowa.

Najlepszy, najskuteczniej 
szy i najniezawodmejszy 
śródek na porost włosów i 
zapobiegający wypadaniu. 

Adres: Profesor J. M.
BRUNDZA, Brooklyn, N. Y.

F iu W

DOBR8JEDYNIE W

WHITE FRONT SHOE STORE
$10 wartości tielonyoh lub Nia­

gara Slamps darmo przyzakupnie 
tr/.ewików 7 a 82, albo

$7 wart ś i przy lakupnle trze­
wik 5 w za $1.50

WytniJ to z Wielkopolanina.

M. A. SOLOMON, 
14<’8 Oarson St. B'a'y Front 
531 East Ohio St. Al egheny

JAN PIĄTEK,
GROCERNIA
I SKŁAD RZEŹNICZY,
1813 Penn Avenue.

Mb zawsze na składzie świeże i dobre to 
wary spożywcze tak groceryjne jak i me 
żarskie Popierajc e swegol

jest
wych pasów od $1.50 do $5J
CLINTON T- BUNDY,i

Aptekarze.
3413 BUTLER STREET.

NASZA PPECYALNOSCIĄ

dopasowanie rupturo-"

Czas płacić za Wielkopolanina
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Carson Street.

Sukceaorowie FcBter and Hossfeld.
Fabryk* sztucznych r%k, nćg i t. p. Wyrabia 

sztuczne członki, pasy rupturowe, podtrzymywa­
ne, elastyczne pończochy, krukwie i t. d, Nogi 
robimy na obstalunek » filcu, z gumy, z drzewa i 
It. p. m najlepszym gatunku i najlepiej dopaso­
wane. Gwarantowane Mamy osobny departa­
ment dla pań Ptszcie po ksi^żeczkł.

Sam. Hitowitz
1310

cn 
w
55
Q<
t*

Adwokat |
I Obrońca Prawny

{ Poleca swe usługi prawne Po- < 
J lakom. (Adwokat Spółki Budo- f 
J wniczo-Poź. Kordeckiego). Pra- r 
Ć ktykuje we wszystkich sądach i < 
< u skwajerów. Ofis: <
SGrant &Diamond, 2 piętro front. $

a

Jeżeli abonent
stem, w ,,Kontrach" to trzeba po­
dać swoje nazwisko i stary adres a 
przy zmianie mieszkania podać, 
imię i nazwisko, nazwę miejscowoś­
ci, numer skrzynki pocztowej (Box), 
nazwisko poczty (Post office) po 
wiat (County), i stan.

Z 
mieszka

Po najlepsze i najtańsze trzewiki 
udajcie się pod powyższy adres.

113 Smitfield st , drugie piętro

SZCZEROZŁOTE ŚLUBNE
PIERŚCIENIE.
Czy sie żenisz?

Wtedy kup sobie u nas ślubne pier 
ścionki. Mamy wielki zapas szcze­
rozłotych pierścieni wszelkiego gu­
stu i miary. Kupuiąc je u nas, zao­
szczędzicie pieniędzy. Mamy je w 
gatunkach: 10, 14 i 18 karatowe.

REGER, Jubiler i Fabrykant 
PIERŚCIENI,

1818 Carson ul, S S.

fint Drozunski,
Salun i Restauracya, 

2417 Penn Ave.
Podaje do publicznej wia. 

domości. iż otworzyłem Salun 
i Restauracyę zaopatrzone w M 
dobre napoje i przekąski.

Obsługa skora i grzeczna.
■8BnatSM9l 2SE SS5ŁWMDIBMC mSWKW9SI

Jan Rataj czy k,
SALUN I RESTAURACYA.

1319 PENS AYE., PITTSBURG, PA
Poii*d* najwyśmlealtsze Win* 1 Likiery lat* 
portew**e i krajowe. Ciepłe prsek|iki, wybo- 

icwe bifcdy. Uiług* greeoiM*.

Leczę wszelkie choroby mężczyzn.
Każdy mężczyzna, cierpiący na jakokolwiek chorobę, niech przyj­

dzie do mnie lub niech opisze swoją chorobę listownie, a wtedy mu 
powiem czy mogę wyleczyć i ile będzie kosztować. Jeżeli uznam że 
cię wyleczyć nie mogę, natenczas powiem ci to i nie żądam zapłaty. 
Wyleczę każdą chorobę jakiej się podejmię, i to pod gwarancyą.

Leczę rupturę, reumatyzm choroby skórne, choroby kobiece, dys- 
pepsyę, kaszel, ból w kościach i stawach, varicocille i wszelkie zapa­
lenia. Przychodź lub pisz zaraz a odpowiem poufnie.

Czy cierpisz na 
nerki?

Czy masz ból w ple 
each? czy masz zapie­
czony żołądek? brak 
apetytu? Jeżeli jest 
tak, to przychodź do 
mnie a ja cię wyleczę 
Jeżeli nie możesz sam 
przyjść to pisz.

W Niedziele: 
od godziny 10 rano 
do godz. 12 w połud

Leczę zakażoną 
krew.

Czy masz rany na cie 
le? Bolące gardło lub 
wrzody? Przyjdź do 
mnie na radę, ja cię 
wyleczę wkrótce.
Zakażone choroby 

leczę wkrótkim czasie 
bo w 5ciu dniach.

Godziny przyjęcia: 
od 9 r. doi popołud. 
od 7 do 8 wieczorem.

Leczę Świerzb, palenie, t. p. dolegliwości w kilku dniach. Mój
sposób leczenia usuwa truciznę ze krwi skutecznie i bezpośrednio.

U mnie możesz się rozmówić w swoim języku. Mam 20 lat doświad­
czenia w tych chorobach i wyleczę cię prędzej niż inni. Zawsze po 
wiem ci prawdę,a ceny moje są nizkie. Nic- nie żądam, jeżeli cię nia 
wyleczę. Mój offis mieści się pod No. 414 Third Ave, naprost Pocz­
ty. Jeżeli nie możesz do ofisu przychodzić, to ja cię mogę leczyć w 
domu, tylko opisz mi swoją chorobę. Porada lekarska darmo!

Dr F. A. Rhoads,

\w 
U/ 
iiż 
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OPIEKUJ SIE 
DZIECKIEM!

TANIEJ
Ci wypadnie i z więliszem zadowoleniem, jeżeli w te upały zaopieku­
jesz się bardz ej niż kiedyindziej wygodą i zdrowiem dziecka, bo 
dziecko będzie przez to zdrowe i nie zapotrzebujesz doktora. Daj dzie 
cku wygodę i dużo świeżego powietrza! Kup mu od

EICHENLAUBA WYGODNY WÓZEK GO-CARTS
i wywóź je często na świeże powietrze, na chłód, do cienia, a będzie 
zdrowe i spokojne. Nie daj dziecku chorować i umierać w zaduchu i 
gorącu. Pogrzebowi opowiadają, że w te upały umiera dwa razy tyle 
dzieci niż zwykle. Wywoźcie je póki czas na świeże powietrze.

eicheww
DOSTANIESZ WÓZEK

GO-CARTS
Jeżeli karmisz dziecko z butelki, to kup 

od Eichenlauba Lodownię, w której ci mle
ko, przeznaczone dla dziecka, nie skwaśnieje. Dopilnuj aby nie kar­
mić dziecka skwaśniałem mlekiem, bo to sprowadza chorobę i »mie 

'Eichenlaub ma na składzie najrozmaitsze lodownie, urządzone wewnąir- 
jak najlepiej, dobre, ładne, wygodne, trwałe i bardzo tanie, bo

W. F. FICHFNLA UB,

MakesGoodCc

FRANCK

I o I

Nietylko oszczędność, 
lecz zadowolenie i wiel- 

kie polepszenie w gatunku 
kawy spowodowane jest gdy

się używa

Prawdziwy Franek 
Dodatek do Kawy

Czyni smak i zapach kawy lepszy, oraz neutralizu- 
je wszelkie szkodliwe efekta, czyniąc kawę prawdzi wym 

zdrowotnym napojeni. Prawdziwy Franek byl długo 
używany przez najlepszych kucharzy starego świata. Można 

go teraz kupić u pierwszorzędnych groserników _ <
w Ameryce, a obecnie szybko wzrasta w popu- 
larności w Ameryce. \ /

Zapytajcie się waszego grosernika o Prawdziwy 
Franek Dodatek, i bądźcie pewni że znaczek z 
młynkiem do kawy znajdujesię na każdej paczce.

HEINRICH FRANCK 80HNE & CO.,
Amerykańska filia—Flushing, New York.

Cheaper 
MakesCheap -z- 
CoFfee % 
Better z

IZlZ Gilser,
Bell Phone 299 Flak

2710 PERN HVE.,
HUBTOWNT

SKŁAD WÓDEK 
*Wlą 1

Znakomite świeże piwo a browarów 
Wainwrighti i Iron City.

Jedyny Polaki Pogrzebowy 
w Pittsbnrgn 1 Okolicy.

Wynajmuje bryczki i powoay za 
weiela, ohrxeiny, pogrzeby i t* P 
Trumny po najniższych cenach 

Usługa pzawdziwie pobita.
2317 PENN AVE. PITT3BURQ 

806 Carson nl. S. 8.

W. DOGONKA, 
Kontriktor 1 

Budowniczy 
124— 42nd Street,

Pitteftargi

Oo

.oo

JFL. Git er,
736 Braddock ftv. Braddock Pa.

URTOWNY £ KŁAD 
Piwa, Win i Likierów- 
Rozmaite trunki, Wina krajo­
we i zagraniczne: Szampan, 
Mszalne wino i inne. Wódki: 
Finches Whiskey, Gibson, O- 
verhold, Toom Moory, Delin­
gers, Scotch, Gugenheimer, 
Gin i Brandy wszelkie. Ale, 
Porter i różne piwa. Zamówię 

ma pocztą na wesela, chrzciny i 
td. załatwiamy szybko. >

Telefony: P. * A. 294 C. D. P. T. 85

Hotel Merkle
Chat. Marhla, wiata.

N uep»ze Piwa, Wina, Wódki i liki*' 
ry Najzmaciniejsze przekąski.

p. t z. nitFitii nr Błii.
1621 PennAve. Pittsburg, Pai.

R. MATUSZEWSKI,
Bkkad Rza/nlCkl,

1009 PENN AVE. PHtaknrK,
Mięso świeże i wędzone. Odbiera'ob- 

italunki na weiela, ihrioiny i inne zaba­
wy po cenach jakie ■{ w hurtownytk 
kładach. Towar jak najlepszy

07838339



WIELKO °O I>ANIN, CZW ARTEK, DNIA fi LIHCA, 1905. Btr. 3

Dr. J. KOLER

^ZOJCZYZNY.— I

ZIEMIE POLSKIE POD 
AUSTRYAKIEM.

Szach perski w Krakowie.
Dnia 16 im. o golsinie9 wieczór 

w praejeźdsie do Wiednia, aatray- 
mał lig nach perski pnei kilkana­
ście minut na dworou krakowskim. 
Z powodu prxejaxdu tego dostojsi­
ka dworaeo tutejiay był dlapublioa- 
noś oi aamknięty.

Trembowla.
Zakład przypłacił życiem. — Pa­

robek Hrehory Kryouła założył się 
xe St.fanem Kramarzom, że wypije 
litr wódki jednym tchem. Hrehory 
dzielą wprawdzie dokonał, leoa aa- 
raa padł na micjeca nieżywy.

Kraków.
P. Wacław Szymanowski, srty- 

ata -rzeźbiarz i malarz, twórca po­
mniki Grottgera na plantacjach — 
krakowiki.h, przybył na itały po­
byt do Krakowa. P. Szymtnowiki, 
jak donoszą pisma warszawskie, wy­
cofał lig w tych dniach ze ipółki 
posialająoej własność „Kuryera 
Wareiawikiago” i zlikwidowawszy 
iwe intareia opuśoił Wanzawg, że­
gnany bankietem przez redakCjgi 
cały perionał zakładów „Kuryera 
Wariaawikiegc”.

P. Szymanowski ma objąć w nie 
dalekim czasie drugą katedrę rzeźby 
w tutejszej Akidamii sztuk pięk­
nych.

Lwów.
Grcźny bunt wigźniów wybuchnął 

w Złoczowie. Rozpoczęło lig, jak 
zwykle od tego że wśród piekielnej 
wrzawy, więźniowie bili izyby, ni­
szczyli sprigty, wyłamywali drzwi i 
okna.itp. Gdy dozorcy nadbiegli 
postawili się więźniowie tak oilro, 
że dozorcy musieli s.ęccfaąó. Wów 
czai już bez przeszkody wydostali 
lig areizianci na korytarze, skąl 
znacznej ich liczbie udało lig wydo­
stać na dach, gdzie czynili przygo­
towania do ucieczki poza mury, o- 
kalajfce budynek.

Tymczasem n deszły dwie kom­
panie wojska, a gly areiztanoi, we­
zwani do uipokojenia lig, odpowie­
dzieli obelgami, pogróżkami i rzu- 
uaaiem kamieni, wojiko dało dla 
postrachu trzy ulwy oitrymi nabo­
jami, strzelając w powietrze, —ale 
gdy i to nie odnioiło pcżądanego 
skutku, wówczas jeden pluto i z na­
sadzonymi bagnetami wdarł się na 
piarwize pigtro. Ttm przywitany 
został przez zbity iłumaresztantów. 
uzbrojonych w noże, pałki i kamie 
nie. Jeden z tłumu znieważył czyn 
nie podoficera, prowadzącego od­
dział. Żołnierze strzelili, mierzwo 
tym razem w aresztantów. Jeden 
zginął na miejscu, a jeden jeit cigż- 
ko ranny. Dopiero wtedy c.fnęli 
s.g wigźaiowie w popłochu wielkim 
do s .1 więziennych, gdzie ich zam- 
knigto, a najoporniej izyoh skuto.

Zbrodnia w Tarnowie.
Z Tarnowa pizzę: Całe miasto zo- 

staje pod wrateniem zbrodni, jaką 
popełniono kilka dni temu w pob.i- 
*u Tarnowa. W dniu 1 zm. wyszedł 
na spacer około godziny 11 w nocy 
w strong Krzyża, słuchacz filozofa 
Ignacy O Joiki z Tarnowa, liciąoy 
28 lat, w towarzystwie Siedleckiego 
i pp. Zawistowskiej i Pecównej. 
Gdy towarzyitwo wracało już do 
domu, spotkało na gcścincu nadcho­
dzących od strony miaita 2 pomoc­
ników oprawcy miejskiego braci 
Ssekierów, Henryka Partykg z 
Krzyża i Kiełbasy z j Śmigną. Z nie­
wyjaśnionych powodów rozpoozgli 
oni zwadg, a gdy towarzyitwo za­
cięło uciekać, puścili sig za niem w 
pogoń. Orłowskiego wpgdz li w zbo 
że w odległości kilkudaiesigoiu kro­
ków od domów na Pogwizdowie i 
ciężko kamieniami poranili. Spieszę 
cę mu z ratunkiem p. Zawistowska 

trzymała też oios kamieniem w gło 
wg. Orłowskiego przewieziono do 
szpitala, gdzie mimo ozgśoiowej tre 
panacyi czaizki umarł w piętek po 
południu. Złoczyńców chwycono 
tej samej nocy. Pogrzeb ofiary od- 
f ył sig w niedzielg popołudniu.

Lwów.
Dnia 24 eaerwca. — Ze Lwowa 

donoszę, że 160 ludzi z 67 rosyj- 
•kiego jułku ułanów przejechało — 
przez graniog do Auitryi i oddało 
sig wraz z końmi i tp. w rgoe władz 
austryackkh, Gświaicayli, iż nie 
m ję ochoty iść do Mandiuryi na 
pewnę śmierć.

Ruch turystyczny w Galicyl.
Pod przcwodn.ctwem dyrektora 

kolei Wierzbickiego odbyła aig we 
L wowie konferencja w sprawie po­
pierania r ichu turystycznego w Gz-

lioyi. Z Krakowa przybył wicepre­
zydent Rady miejskie], dr. Domań­
ski, p. Chronowski, p. Uderski, — 
prezes Towarzystwa tatrzańskiego i 
dr. F.b ch z Towarzystwa rybackie­
go, namiestnictwo reprezentuje rad 
dworu Zaleski, Wydział krajowy 
d’, Dębski i dyr. Kułakowiki. Po 
dyskusyi uchwalono utworzenie kra 
jowego komitetu, który ma obmy­
ślać sposoby zwiększenia turystyki 
cudzoziemców i utworzeaia odpo­
wiednich warunków komunikacyj­
nych itp. Uchwalono, że komitet 
składać sig bgdzie z 10 osób: — 5 z 
Krakowa, 3 ze Lwowa i 2 ze Stani­
sławowa. — Z Krakowa wejdę w 
ikładkomitetuzprezes Towarzystwa 
tatrzańskiego, prezes nowego zwięz 
ku balneologicznego, pr.zydeit mia 
sta Krakowa, dr Muczkowski iwła 
śc c el Grand Hotelu p. Chrono w- 
ski. Komitet zwołany bgdzie do Kra 
kowa na dai.ń 15 lipca przez prezy- 
dyum miasta. 

Stanisławów.
Dnia 11 czerwca rb. odbył sig w 

Stanisławowie czwarty zlot “Sokc- 
h” VII oktgju polskich towarzystw 
gimnastybznych. Dj okrggu tego 
należy 26 gniazd, które postawiły 
na boisku przeszło 480 ćwiczących.

W wigilig zlotu, tj. 10 czerwca 
odbył się w t ostrze uroczysty wie­
czór; — oprócz okolicztościowych 
przemówień i produkcyi ,,Chóru So 
kolego”, odegrali amatorzy „Pier- 
wosnki” K. Ujejskiego, a Tow. mu 
zyozne im. Moniuszki axt ligi z 
, Hdki”.

Dnia 11 czerwca o godzinie 5| 
rano ogólna prćbi ćwiczeń zloto­
wych; o godz. 9 zbór gniazdami na 
boisku, muitra okrggu i uszykowa­
nie sig do pochodu; o godlinie lOej 
msoa połowa na boisku, przemowy 
reprezentantów okrggu i Związku 
sokolego, oraz reprezentanta mia­
sta; o godzinie 11 uroczysty pochód 
ulicami miasta.

Popoluiniu o godzinie 5: ćwicze­
nia zlotowe na boisku.

O godzinie 8 wieczorem zakończę 
nie zlotu rautem w salach gmachu 
,,Soko'a”.

Ku uczczeniu tego zlotu, wydał 
,,Sokół” stanisławowski piękny pa­
miętnik z illnstraoyami, w którym 
pomieszczone są prace: Kazets, Sto 
doro, Silza i innych.

Boiska wybudowane w najprgk 
niejszej dzielnicy miasta, pomieści 
ło wygodnie 4000 widzów. Zainiere 
sowanie sig zlotem było wielkie nie 
tylko w S .arii ławo wie, ale i całym 
okrggu.

Sprawa dezerterów w par- 
lauencle anstryackim.

Wiedeń, 27 czerwca. — Na wozo 
rajszam posiedzeniu parlamentu wy 
stępił pesoł krakowski D.szynski z 
gwałtowną mową zarzuoajęo rzędo 
wi, że prześladuje Polaków, którzy 
uaiekzjęz Rosyi i chronię sig do 
Galioyi. — Po dłaższaj dyskuiyi u 
chwalił parlament wezwanie do rzę 
du, ażeby dotychczasowych prak.yk 
zaniechał i desertaram z Rosyi dał 
zupełną swobodę pobytu w grani 
each Auitryi.

Wycieczka włościańska w 
Krakowie.

Wycieczka tarnopolska zwied.ala 
pamiętki Krakowa.

Z rana następił wspólny wymarsz 
na kopiec Kościuszki, poozem po 
południu zgromadzono sig w wiel 
kiej sali TowarsystwaStrseleokiago 
na posiłek przed odjazdem. W imię 
niu komi.etu krakowskiego, zajmu 
jęoego sig wycieczkę, przemówił 
Radca B aozkow ski i wskazał zgro 
madzonym obowięski, jakie na nich 
ciężyć będę po powrocie dj miejsc 
rodzinnych.

Praca nad oświatę, szerzenie mi 
łości miwy rodzinnej i obyczajów, 
solidarne śj— oto sę zadania i ce 
le, k óra powinni mieć zawsze przed 
sobę Polacy.

Po przemówieniu Radcy Buczko 
wskiego przemawiali profesorowie: 
Zrmorski i Grnsiecki, przypomina 
jąo zgromadzonym te objawy przy 
jaźni i miłości, jakich wiele doznali 
w Krakowie, to serdsozne ciepło, 
iście brat orskie rodiinne.

Na kaidym kroku otaczali ich 
bracia z , .dalekiego Podoi*”. — Po 
przemówieniu p. Daniela Śliwiokie 
go, który żegnał serdecznie odjeż 
dżajęoych — mówił jeszcze jeden z 
uoaeztników wycieczki i dziękował 
jeszcze raz Krakowiakom ta dowo 
dy miłości, za trudy i poświęcenie 
sig w pracy nad ułatwieniem wy 
cieczkowiczom pobytu w Krakowie.

Po odśpiewaniu pieśni naredo 
wyoh wyruszono na dworzec kolejo 
wy, skąd wyjechano o godzinie 6 
do Tarnopola.

Odjtżdłajęoy i żegnający, miess 
kańiy Krakowa, w chwili odjazdu

pocięgu śpiewali gremialnie hymn 
narodowy: „Jeszcze Polska nie zgi 
ngła”.

Restauracja Zaniku króle­
wskiego na Wawelu.

Cesarz austryacki wystosował do 
namiestnika Galioyi następujęce pi 
smo odręczne:

Z zadowoleniem dowiedziałem 
sig, że przygotowania,podjęte przez 
galicyjski Wydsiał krajowy celem 
opróżnienia królewskiego zamku na 
Wawelu tak dalece postępiły, że 
niebawem jnż bgdzie można przystę 
pić do tych pne, ktere Sejm uohwa 
lił ku uczczeniu 50 letniego jubile 
u za moich rzędów w zamiarze, by, 
chronięo z pietyzmem to wszystko, 
co sig zschwiało, przywrócić ten 
czoię wieków otoczony zabytek do 
nowej świetności.

Spełniajęo życzenie kraju, chgt 
nie zezwoliłam, by mi na Wawelu 
urzędzono rezydsncyg na eras mego 
pobytu w królewskiem mielcie sto 
least cm w Krakowie. Jast takie 
mojem życzeniem, — aby przytem 
przeznaczono odpowiednią część 
zamku na prreohowanie pamiętek 
narodowych i zbiorów iztuki, by i 
one po odrodzeniu tego dumnego 
gmachu utrzymywały w żywe] 
pamięci jego pełnę chwały trady-

Mims nngdowi ochmistrzowskie 
mu polecam, by z funduszów nad­
wornej dotacyi przyczyniał sig rok 
rocznie odpowiednim udział cm do 
kosztów odnowienia zamku i w tej 
mierze porozumiał sig z galicyjskim 
Wydziałem krajowym.

ZIEMIE POLSKIE POD PRU­
SAKIEM.

Zdrajca!
Nauczyciel R ibek z trzeciej szko 

ły miaiskiej w Toruniu zmienił swe 
nazwisko na ,,Rjhbeck.”

- Wągrowiec.
Ko misy a kolonizacyjna kupiła od 

p. Himmachera w Waltersheim 
pod Węgrowoem majątek, obejmu- 
jęoy 1330 mórg, za 340,000 marek.

Bytom.
Według dokonanego obliczenia, 

w pierwszym tygodniu czerwca 
burre nawiedziły 106 miejscowości 
na Sslęsku, Pioruny zabiły 10 cs5b, 
spaliły 48 budynków i 2 kośiicły- 
W 31 miej icowośoiaoh grady i po- 
Tcd.zie wyrządził/ szkody.

Żory,
Bardzo ciężka bu za przechodziła 

tutejizę okolicę: piorun uderzył 
ciężko. W Nowejwsi chałupnik K. 
Polok, który się z trojg em dzieci 
schował pod lipę, został piorunem 
zabity; z dzieci jedno zostało ogłu­
szona, lecz wnet przyszło do s ebie.

Bytom.
Z Rybnika na Górnym Sdęiku 

donoszę, że piorun zabił agitatora 
socyalistyoznego, Jana Smolkę, gdy 
rowracał z parafii birtułowakiej, 
gdzie roidzwał odezwy socjalistycz­
ne. Piorun przeszył całe ciało i 
uśmiercił Smolkę na miejscu.

Gliwice. .
Przed sędem gliwickim w instan­

cji apelaayjiej zzsędsony zostił 
redaktor gliwickiej ,,Volksstimme” 
Kaerst na —10 marek kary za obrazę 
posła Korfantego. Obraiy dopuścił 
się zasądzony w artykule pod tytu­
łem „Czerwony krawat,” w którym 
nazwał posła K. socjaliztę.

Poznań.
Ś. p. W. Rudzki, znany w szero- 

cioh kołach obywatel i mistrz ma­
larski, umarł onegdaj w Poznaniu 
licząc lat 75. Zmarły stracił przed 
zilku laty żonę, a na początku ro­
ku bieżącego syna, D. Rudzkiego, 
Ś. p. W. Rudzki był mężem ogólnie 
poważanym i gorącym patryotę. 
Niech odpoczywa w pokoju!

Bytom,
W procesie członków bznku ludo 

wego w Bytomiu o zatajenie bilan­
sów zzpadł następujący wyrok: 
Dyrektor Szaflik skazany na sześć 
tygodni więzienia, kas/er Skowroń­
ski na 300 marek grzywny, buchal­
ter Reklaw na 1,000 marek osłonko 
wie rady nadzorczej Napiti.liki na 
1,200 marek, dr. Hanke na 600 m., 
adwokat Czapla na 1,100 m.

Poznań.
M.st żelazny na Cybinie już skon 

ozony i przedstawia sig wspaniale. 
Komunikacji, od blisko półtora ro­
ku przezwanej, nie można jeszcze 
na razie przywrócić, glyż kładę 
obecnie szyny pod kolej tliktryoz- 
nę, która, jak wiadomo, przedłużo- 
nę ma być do Główny. Praca ta 
potrwa podobno do hpoa. Zapowie­
dziana ka.ial.xacya Środki została 
podobno idłożonę na czas nieogra­
niczony.

Bytom.
Redaktora „Gwiazdy” pana Mar 

wega skazał sąd na 200 mar^k kary 
pieniężnej za przedruk piosnki z pi­
sma „Światło” z roku 1898, bota 
piesaka zagrażała istnieniu państwa 
bojaźni Bożej. Czytelnik nie czyta­
jący pism polskich, mieszkając da­
leko z liczby prooesó w i wyrokowań 
za podburzanie jednej ludności na 
drugą sądzić mógłby, że wszyscy 
stoimy na wulkanie i że rewolucja 
lada dzień zagraża spokojowi publi­
cznemu, a szczególniej niemcom.

Wrocław.
Wielka nawałnlck przechodziła 

przez Średni i Dolny Szlęak. W 
Zielonogórze wody zerwały moat 
kolejowy i w trzech miejioaoh w 
okolicy i zmyły nasypy kolejowe.

W okolicy Bolesława piorun ude- 
rsył kilka razy i w jednej miejsco­
wości spalił posiadłość.

W okolicy Żtgania piorun zapalił 
las, ket ogień ugaszono wnet.

W okol.cy Brzega piorun spalił 
stodołę we dworze.

Miejscami padał wielki grad, jak 
w okolicy Brzega, Duzzników i 
Szprotawy.

Zębowice w Oleskim.
Tutejszy katolicki drewniany 

kościółek zbudowzny został w roku 
1447, a więc przed 458 laty. O;e 
cnie ten świadek dawnej przeszłości 
będzie mtsiał uitępić miejsca no­
wemu kościołowi, który mi być 
zbudowany z powodu że dotychcza­
sowy kośoicł.k jest za mały. Były 
proboszcz zębowioki, ks. Śmiałek, 
zap s. ł testamentem na bu Iowę no­
wego kościoła 90,000 marek, więc 
budowa nie obciąży nadzwyczajnie 
parafii.

Kościan.
Szalała tu okropna burza. W oko 

licy było kilka pożarów od pioru­
nów. Ulerzył także piorun w tutej­
szą kaplicę, lecz jej nie zapalił, 
Ranił tylko lekko ks ędza Fuhrma 
na w bok, a braciszka z Marysma 
pod Gostyniem, który u ks. F. no­
cował, raził mocniej w nogę i uszko 
dził mu oko, tak że musiano go od­
wieść do M.ryaina.

Gniezno.
Powiat leszczyński nawiedziła 

gwałtowna burza z gradem. W nie­
których miejscach uderzyły pioru­
ny. Mig Izy innemi w Wielk ch 
T worzyanicach piorun uderzył w 
stóg dzieiżawoy Maellera i spalił go 
Pod tym stogiem schroniło się 9 ro 
botaików. Piorun xab ł jednego z 
nich, ojca licznych dzieci, drugiego 
zranił tak ciężko, że umarł w trzech 
godzinach, rtsstę poranił iżśj lub 
ciężej.

Poznań.
Polskie nazwy miejacowości zni­

knę pewnie wkrótce zupełnie w na- 
szem Księstwie. Jak bowiem donosi 
„Posener Tageb att,” odbędzie aię 
20 czerwca konfereneya wszystkich 
landratów z W. Ks. Poznańskiego 
pod przewodnictwem naczelnego 
prezesa v^n Wallowa. Oprócz róż­
nych innych spraw, postawiono też 
na porzędek obrad „aprawę jednoli­
tej pisowni nazw miejscowości w 
w prowmoyi poznańskiej.”

Znaczy to, że jednem pociągnię­
ciem pióra przechrzcoaą zostanie 
reszta miejscowości z polskiemi na­
zwami w tych gminach, które o* 
przeć się temu nie bjły mogły lub 
chciały.j

ZIEMIE POLSKIE POD MO­
SKALEM.

Wilno.
W księgarni wileńskiej Zawadź 

kiego ukazały się podręczniki nauki 
religii w języku polskim zredzgo- 
wane. Niebawem księgarnie Wiliń­
skie zaopatrsyć się mają w grama­
tykę i inne podręczniki do nauki 
j ęzyka polskiego-

Łódź.
Niezadowolenie aapanowało po 

między wojskiem, które zawezwane 
było do stłumienia rozruchów w 
tem mieście. Dnia 26 oser*oa cf.oe* 
rowie jednego regimentu poinfor­
mowali swego komendanta, że nie 
będą dawać rozkazów żołnierzom, 
aby oi strzelali do bezbronnego 
ludu. R .'giment natychmiast został 
transferowany do innego miasta.

Warszawa.
Tajne zebranie 200 socjalistów w 

lesia w Zgierzu, blisko L dii, zc- 
stało 27 czerwca w południu odkry­
te przez kozaków, którzy rzucili się 
na nioh. Kilkanaście osób zostało 
zabitych, a 180 aresatowanych.

Wszystkie więzienia sę przepeł­
nione; w oięgu ostatnich 24 godzin 
aresztowano 672 esób, głównie ży­
dów.

Na Podolu w 32 miejscowościioh 
sastrajkowali robotnicy w planta­
cjach buraków i zachodzi obawa, 
że przyjdzie tam do groźnych nie­
szczęść.

Kijów.
W generał-gubernatorstwie ki 

jowskiem szerzy się coraz bardziej 
ruch chłopski, wymierzony przeciw 
wielkim właścicielom ziemskim. 
R ęd, który aa razie nie interwe­
niował, stracił głowę i obecnie 
wysjła bez żadnego planu w rozmai 
te strony gubernatorstwa będź pie­
chotę, bądź konnicę. W ośmiu po­
wiatach generał-gubernatorstwa 
kijowskiego przyszło do bardzo po­
ważnych wybryków.

Warszawa.
Władze rosyjskie zezwoliły dy- 

rekoji teatru polskiego we Lwowie 
na urządzenie kilku przedstawień 
polskich w Kijowie.

Dyrekoya wyznaczyła najlepsze 
siły tutejszego teatru do tej wypra­
wy, która wyruszy do Kijowia w 
połowie b. miesiąca. Dla polskiej 
publiczności w stolicy Ukrainy bę­
dę polskie przedstawienia sceniczne 
ozem od czego ona od dawna odwy­
knąć musiata.

Teatr poanański zjeżdża nato­
miast na letnie występy gościnne 
do Galioyu— do Krynicy, doaąd 
zwykle wyjeldżsł na sezon wakaoyj 
ny teatr polski ze Lwowa.]

Wilno.
W tych dniach po raz pierwszy 

od 42 lat publicznie z estrady usły­
szało Wilno pcliką mowę w pieści. 
Stało się to na koncercie, urządzo­
nym na rzees miejskiego Towarzy­
stwa opieki nod ubogimi. Pierwssą 
pieśnią, po tylu lataoh, bjła pieśń 
naszego mistrza Moniuszki, bardzo 
szozęiliwie wybr.na, ,,O matko 
moja.”

Udział w koncercie brała młoda 
śpiewaczka p. Radlińska. Powodze­
nie artystów było wielkie. Wywo­
ływano ich nieskończoną ikśó 
rasy.

W g mnazyaoh egsamina z religii 
odbywają się w językach polskim i 
litewskim. Na jednym egzaminie 
w ósmej klasie obecny był ks. bi­
skup, baion E. Ropp.

Minister spraw wewnętrznych 
zniósł grozporządsenie z. generał- 
gubernatora Kochanowi z dnia 2go 
maroa 1885 raku, zabraniające wy­
dawania i sprzedaży tu obrazków 
świętych z napiiami polskiemi, o 
ile napisy te nie sprzeciwiają się 
ogólnym prawidłom century.

Łódź.
Staraniem jsdnego z majętniej­

szych mieszkańców Łodzi, który na 
tea cel pragnie poświęcić znaczną 
sumę, ma być otwarte w Królestwie 
Polakiem seminaryum rabiniczno- 
nauosyoielskie. Zakład ten naukowy 
będaie misł na celu przygotowanie 
dla ludności izraelskiej odpowied­
nich wychowawców,! przewodników 
religijnych, brak których obecnie 
ludność ta bardso odczuwa.

Łódź.
YV tutejszej dsialnicy żydowik.ej 

dał salwę oddalał żołnierzy bez ża­
dnego powodu do bswiąoyoh się na 
ulicy daieci, które podobno miały 
aa pojawieniem się ż.łnierzy 
wznieść okrzyk przeciw rządowi. 
Jeden chłopak 9-letni i dwaj 13- 
letni zabić., ponadto wiele dzieci 
odnioiło cięż tie lub lżejsze rany.

Armia roayjska meże aię pouczy- 
oić nowym auzceaem w zaborze pol­
skim, którjgo nie zaznała w Azyi; 
na ulicach Ł edai sprawiła Cuszimę 
żydowskim dzieciom.

Chora nauczycielka.
Panna Ema Hengler, nauczyciel, 

ka szkolna w Bruno, w Nebrasce, 
była bardzo chora. Jej ojciec, pan 
Franciszek Hengler, napisał nam 
list następującej treści: „Moja cór. 
ka cierpiała od dłuższego czasu na 
słabość żołądka a także i płuc i czg 
sto d stawała silne krwotoki. Stra­
ciliśmy zupełnie nadzieję, że kiedy 
kolwiek wyzdrowieje, wierząc w to, 
że dostała tej straszliwej choroby 
suchot. |W końcu zaczęliśmy je^ za­
dawać Trinera Amerykańskiego 
Eliksiru Gorzkiego Wina i z wiel- 
kiem a radosnem zadziwieniem za 
uważyliśmy, jak szybko ta słaba, 
osłabiona, wycieńczona dziewczyna 
zaczęła przychodzić do siebie. Jej 
siła cielesna napowrót wstąpiła w 
jej ciało, ból i te tak gęste krwiotoki 
ustąpiły zupełnie i na zawsze i dzi­
siaj czuje się ona|silniejszą,zdrowszą 
i na ciele i na duchu, aniżeli kiedy- 
kolwiek się czuła przed zażyciem 
tego wina.” Trinera Amerykański 
Eliksir Gorzkiego Wina działa 
wprost i bezpośrednio na żołądek, 
wzmaga siłę trawienia organów tra- 
wniczych i napełnia ciało nową, czy 
stę i zdrową krwią. To jest tajemni 
cą tych świetnych wyników, jakie 
wypływają z użycia tego środka. 
Gdzie tylko żywotność, siła, rzeź- 
kość są potrzebne, ten środek je 
przyniesie Do dostania w aptekach 
lub u fabrykanta Jos. Triner, 799 
So. Ashland ave., Chicago, 111.

Cias płacić za W ielkopo?anina.

McNAbb’S
30 Fourth Av., Carnegie

Folska usługa dla Polaków.

TOWAR BŁAWATNY, 
SKŁAD KAPELUSZY, 
1 INNE PRZYBORY.

oo
MĘZKA GALANTERYA, 
KARPETY I CERATY, 
ZASŁONY NA OKNA, 
FIRANKI I TAPETY.

MARYA GAWAŁUIK,
Dyplomowana Akuszerka z Kra 
kowa, poleca się polskim paniom 

do usługi przy połogach. 1 
118 — 44 ulica, Pittsburg.

Na Malaryę, gimnicę i 
febrę, bieracie 

ELIXIR BABEK, 
używany od 20 lat, Zawiie pooa*(*.

Zipotolłg* mUxmatyeinyn f(broa i soitlł ■ 
kom. Ntjlepasylek »»wiielkie mxlxrrjae oho- 
toby. j*k: Okrooko, Zlmnlox, fobio, B»kop,- 
y»n, Soldowe cbotoby, Nlettioioolt. BCltlo. 

wy 1 kriyków lab w boku albo woiłcakkoh i»», 
ZUwUdneale.

«|O Kwlłtai*,|im 
Dr. k. M. Wlooiewiki & Oo.

Woihlngtoa, D. O.
Zuoay Penie i

PnŁeki “Babek" — otnrolilejikle le- 
kniitwo zu Wenelklego rodmjn lebry mnlnrylne 
tlatHle Metagaje no amonie. Wyleoiyłeainim 
kilka oaób w mojej parafii, praeto najmoialo) 
aaleoam potrxebuj|oym.

Z powaianlem
KS. 8. SZYMANOWSKI, 

Pat. Iw. Saoiepana w Perth Amboy, M. 4 
fylke III bitelka, We weryetklebl,toki,b, 

V. I. SIIWSII, lieaeye aa IllUtirg, 
■jriblu, prui IIICZIWIII ł Cl.. lutlllUl 
■ I Plucie po xalwladoxaj|oe liny.

g Salon mój zaopatrzony w naj- g 
rozmaitszego gatunku napoje, 0

£ jako to: Wina, Likiery, Wód- 8
9 ki, Piwa rozmaite i najlepsze W
8 cygara. Obiady i przekąski ka- S 
g żdego czasu, usługa skora. S 
£ J. D. KLA WON', Właściciel. S

I Salon i Reslauracya
8 JAN D. KLAWON, Prop.

1519 PENN AVENUE.

SŁABI, CHORZY MĘŻCZYZN!.
Jeżeli czujesz ból nizko w grzbiecie, masz sine pod oczami, nie 

możesz spać, albo sen cię nie pokrzepia, wstajesz rano niewypoczę- 
ty, mocz twój mętny, pamięć zanika, jeżeli chudniesz, białka ócz ci 
żółkną, włosy wypadają, jesteś ciągle niespokojny, tracisz apetyt, 
nie znosisz towarzystwa i t. p. masz dolegliwości, to ja cię z tego 
wyleczę moim nowym sposobem lekarskim, który nigdy nie zawodzi

Leczą skutecznie i na stałe nowym systemem Leczę szybko 
i tanio. Moje wyleczenie stałe. Mówię po polsku i słowacku. 

Dr. REGANS 628 Penn five., Pituburo.
Godziny, od 9 r. do 9 w. W niedziele: od 9 r. do 4 po połud.

Stratę męzkości 
leczę w 30—60 dniach 
rowjm systemem ele 
kty< ziośc ę i obsurb- 
cyj na stale.

Upływy 
powstrzymuję od ra 
zu, złe skulkiusuwam 
lub nie Morę zapłaty. 
Wykurujg na zawsze.

Varicocele
leczę w 5 dnl&ch, bez 
bólu i bez straty cza­
su, Nie ozekaj.
Chore narządy 

leczę w krótkim cza 
sie elektrycznością i 
absurbcyj na stałe.

Zatrucie krwi 
leczę w 90 dniach bez 
merknryuszs, i jodyny 
Ozn ki nikną w 1 do 
3ch tygodni.

Upływy 
leczę w 5 do 15 dni. 
Mój niwy system nie 
groxi stryklur e.

Strykturę 
leczę w 15tu dniach 
prxez absurbcyę bez 
noża i bez oprracyi. 
Ból i piecz, nie natych 
miast ustępują. 
Nerw, osłabienie 
ledzę w 30 — 90 dni, 
choćby zastar.ale.

HURTOWNY

«Jeżeli
| Chcesz
| Zobaczyć

I KOMPLETNY

Siad TrunKow 
w mieście i w całym stamie, 
to idź i zobacz skład hurtowny 

MAI KLEIN
;| 13 18-20 Penn Av.
g w Pittsburgu, trzy skwery 

od Union Depot.
§ W prowadziliśmy niedawno 
g nasz skład z Allegheny z ulicy 
3 Federal do nowego, własnego, 
£ olbrzymiego budynku przy ul. 
C Pennave, i jesteśmy komplet 
8 nie przyg towani, by obsłużyć
2 publiczność najlepszymi trun- 
g kami, krajowymi lub importo 
» wanymi.
8 Wina Kalifornijskie, roz
£ maite Wiski, Brandy, po

175c i $100 kwarta
8 Alkohol, Gin, Żytniówka, g Spirytus, Arak it. d. po 

|50c, 75c i$l kwarta
8 Obejrzyjcie nasz wspaniały 
£ budynek tuż przy starym A- 
g dams Markiecie, trzy bloki od 
8 Union Depot.

I Klein & Sons 
1318-20 PENN AVE.

8 P. S. Nie utrzymujemy
3 piwa, tylko same wina i likiery

EZELI JESTEŚCIE

na jakąbądź chorobę, a nie 
możecie znaleźć pomoc, to 
nadziei ale traćcie ale udaj- 

FARTIY!
cle się jaknajprędzej do

Wiel. Newmana

I >L KOLER

ZAKAŻENIE KRWI 
wstrzymuję w 90 dni. 
Symptomy usuwam w 
7 do 21 dni bez merku 
ryusza i jodyny Jeśli 
cierpisz na wrzody i 
bolące usta lub gardło 
to przyjdź do mnie.

UTRATY NOCNE 
podkopują zdrowie i 
sprowadzają chorobę i 
śmierć. Leczę je w cię 
gu jednego tygodnia.

narażę go na próżne koszta. Ja podejmuję się leczenia tylko takich 
przypadków, które sę uleczalne. Setki moich wyleczonych znaj o 
mych przysyłają mi nowych chorych do leczenia. Przyczyną moje­
go powodzenia w leczeniu jest to, że leczę 500 przypadków tych 
chorób, podczas gdy niespecyaliści mają w tym samym czasie jeden 
taki przypadek do leczenia, a staram się o wyleczenie każdego chore 
go tak samo sumiennie jak i inni.

RUPTURE,
Hemoroidy, Fistułę i 
t p. leczę w krótkim 
czasie bez straty czasu 

WRZODY 
choćby i najstarsze u 
suwam od razu.

REUMATYZM 
wszelkiego rodzaju le 
czę na zawsze.

DISCHARGES 
i wszelkie choroby se 
kretne leczę na stałe

oooo
Od 15 lat poświęcam cały mój czas le­

czeniu Prywatnych Chorób a mój rekord 
wykazuje, że wyleczyłem przeszło 15,000 
osób. Zapraszam każdego chorego do mo­
jego ofisu na poradę darmo, a jeśli po zba­
daniu chorego uznam, że choroba jest nie- 
wyleczalnę, to mu to oświadczę wprost i nie

644 FENN AVE., FITTSBUHG. PA.
GODZINY PRZYJęOlĄ:

Od 9ej rano do 8ej wiesz W niedzielę od 9ej rano' do 2«j popolud,

ZWĘŻENIE 
moczow. kanału kuru 
ję w 15 dniach bez bó 
lu i bez operacyi.

CHOROBY 
pęcherza i nerek, pu 
chlinę nóg, Bright Di 
sease i t. p. leczę na 
stałe i szybko.

ECZEMA
pryszcze, różę i t. p. 
choroby leczę na stałe

DARMO’ Za,ł<'z znaczek na 
* formularz opisujący jak le-l 

czę chorych. Xie zwlekaj, pls« dzisiaj. I

REV. NBWMAN, 
1361 W. Lake, Chicago, 111 | 

W zgłaszaniu się wymień gazetę i 
i Wielkopolanina.

JEDYNY SPECYALISTA CHORÓB MĘ- 
ZKICH, MÓWIĄCY PO POLSKU.

Krosty oiekęce od głowy dostópna­
wet i w włosach, sprawiające wiel­
kie paleń e, swędzeni« i szkaradny 

widok, zupełnie wyleczone.
Man stee, Mich., 4 marca 1905.

Wielebny Newmanie!—Ja obecnie 
jestem zupełnie zdrową i zt to skłi- 
cam Ci kerdeczne dzięki i póki żyć 
będę tego nie zipomnę i sta*ać się 
będę aby chory zgłaszali się do Cie 
bie boś ty więcej dla mnie zrobił mt 
dzies ątki dokterów. Wprcst można 
powiedzieć, że ciało moje lyłojed 
ra krosta. Sprawiało mi wie kieswę 
c zenie, paleń e i ból a materya de­
kla za rajmniejszem draśniębiem. 
Nigdy nie eąiziłam że w przeszłości 
będę się n ogła cieszyć wyzdrowie 
niem a u Ciebie zupełne wyleczenie 
znalazłam, bwiaoectwo moje życzę 
mleć do gazet podane chętnie jes­
tem gotowa poświadczyć skutki twe 
go lesze i a. Zawsze wdzięczna,

MA.GDALENA JANOWIAK, 
281 10th st, Manistee, Mich.

FRANCISZEK POSŁUSZNY.

Jeśli chcecie kupić farmę w naszych wielkich

Polskich Koloniach
Kupcie teraz ponieważ grunta są tanie i 

szybko się sprzedają.......................................
J. J. Hof Land Company, 

SOBIESKI, HIS.

JEDYNY POLSKIHURTOWNY SKŁAD
na South Side, 1109 Carson Street,

WIN, WÓDEK, LIKIERÓW I 
PIW, KRAJOWYCH iZAGRAN. 
Zawiadamiam Szan. Publiczność, 
iż skład mój zaopatrzyłem w wielki 
zapas win, wódek i likierów i pole­
cam się pamięci rodaków. Zamówię 
nia po za miasto wysełam punktnal 

nie i opłacam przesyłkę.

POPIERAJCIE RODAKA!

DOBRY TOWAR, NAJNIŻSZE CENY.

FURNITURE 
Pittsburg.

li "’lllUlimillliBF ■■■



WIELKOPOLANIN .CZWARTEK DNIA 6 LIPCA, 1P05.

Każdy abonent Wielkopolanina, który w tym miesiącu zapłaci prenumeratę za rok bieżący, otrzyma ten 
prześliczny obraz jako prezent zupełnie darmo. Przysyłajcie prenumeratę i bierzcie prezent! Prosimy.^ 
spamiętać, że ten śliczny podarunek rozdawać będziemy tylko przez miesiąc Lipiec.
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Harmonia w małżeństwie.

Mimy dziś pried octyma Icme 
przykłady niesicięśliwie s ko jarzo­
nych małżeństw, które tyjąw takiej 
igodiie, jak pies a ket am zawiąza­
ne w jednym werku — jtk powiada 
pny stówie. Skandaliczne nieraz 
■ceny urządzane pizaa niedobrane 
stadła, a wzorowy spokój i miłość 
aobopólna u innych małżeństw kiią 
wysnuwać wnioski, że gdzie nie ma 
harmonii serc i jednomyślnej szla­
chetności w duszy małżonków, tam 
nigdy prawdziwego stczęścia nie 
będzie.

Jakkolwiek czysto mężc.yzna 
niegednem postępowaniem sprowa­
dza piekło w domu i okas uje się 
wstrętnym brutalem, to jednakże 
doświadczenie uciy, że w większo­
ści wypadków ią winne kobiety, że 
nie umieją osy nie choą zaprowadzić 
sioięśoia w swoim domu.

Bo przecież dobra rozsądna mał­
żonka, tygrysa męża meża zamienić 
w łagodnego baranka, jeżeli tylko 
sechc.’.

Znamy osobników, ktirzy będąc 
kawalerami, oddawali się nałogo­
wemu pijaństwu, grze w karty i 
wszehkiej rozpuście. Wytykano 
ich paloami i każda niemal dziew­
czyn* * unikała ioh; a matki drżały 
na samą myśl, jakie to nieizozęśoie 
byłoby dostać za zięciów takich 
łajdaków....

Ks. Arcybiskup Symou na za­
kończeniu roku szkolnego 

w kolegium św. Stani­
sława w Chicago.

W kolegium św. Staniiława w 
Chicigo, miało miejsce w saprse. 
ponieisiałek sakońoienie roku 
sskolnego, na którem był również 
J. E. ks. arcybiskup Symon.

Rektor kolegium ks. Jan Kosiń­
ski, s estrady powitał birdio pię­
knem polskiem p rtemówieniem J. 
E. ks. arcybiskup* Symona, a ta- 
stępnie równie pięknem przemó­
wieniem Nsjprsew. ks. biikupa 
Muldoon.

Następnie wedle programu odby­
ły się po kalei popisy pizygotowa 
ne na sakcńosenie., iłoźone poosę 
śoi *e śpiewcw chóralnych młodzie­
ży kolegialnej, po osęśji z produk­
cji orkiestry i kaptli ktlegialnej 
pod dyrekcyą prof. Gołassewskie 
go. Głównymi punktami programu 
były: dyalog angielski z 3 zktn 
siekspii owskiego dramatu ,,Julius 
Caasar”, wygłoszony przez dwóch 
kolegiastów w rzymak ch strojach 
i uioenizowana „Rada’ ’ z Mickle- 
wicia „Pana Tadeusza”, odegrana 
wedla układu p. Wachtla i pod te­
goż reżyseryą przez kilkunastu u- 
czniów kolt gum. Widoczną było 
rztetą, że J. E. ks. arcybiskup Sy­
mon z nadzwyoiajnsm i a jęciem i 
zadowoleniem przypatrywał się te­
mu przedstawieniu, ozęsto aig u- 
śm echał i wyraum twarzy ckasy- 
wzł wielkie zadowolenie.

W roku bieźąoem zostali odzna­
czeni dyplomami abituryenoi: St. 
Bon* z Illinois. Józ. Jćźwiak z Mi 
ohigan, Alex. Knitter z Illinois, 
Michał Krępeo z Illinois, Roman 
Lisewski z Illincis, Edm. Płaczek 
z Illinois, Bi on. Pstrąg z Illinois, 
Jm Rybicki z Illinois, J. Strzyoki 
z I.linois, J. Suwalski z Illinois, J. 
Śmigiel z Illinois i Jan Polsski z 
Pannsylvanii.

Odznaczeni dyplomami abitury­
enoi stanęli potem na estradzie i w
imieniu ich przemówił Mu hal Krę- 
peć po polsku, a Stan. Bona po an 
gielsku; przemówienia te st:rannie 
oprane wane i wygłoszone z wiel­
kim wyrazem świadczyły, iż studen 
ci czasu w ko’egpim nie tracili.

Chicago, 111.
Przed pomnikiem Kościuszki w 

parku Humboldta przyjęli dnia 30 
czerwca Polacy bardzo uroczyście 
Arcybiskupa Symona, który pra. 
gnął zobaczyć dzieło polskiego arty 
sty, staraniem i kosztem Polaków 
ustawione.

Oprócz grona obywateli, zebrały 
się przed pomnikiem dzieci szkolne 
z Jadwigowa i za ukazaniem się 
Arcybiskupa odśpiewały pieśni pa 
tryotyczne.

Tymczasem niejeden z tych 
„łajdaków” wys.ukawszy sobie 
dziewczynę, która się zdecydowała 
złączyć z nim swoje losy, po kilku 
miesiącach, ba! nawet tygodniach 
okaaywał się najlepszym mężem w 
świacie. Praeitawał pić, karty nie 
miały dlań un. ku a całkowicie od­
dał się pracy i domowe ognisko by­
ło dlań najmilasem miejscem dla 
wypoczynku.

Przemianę w życiu mógł on za- 
wdzięczyć swej łagodnej małżotce. 
Potrafiła ona dom swój zrobić 
■chludnem, miłem miejscem pełnem 
uroku. Męża nie przyjmowała w 
dom wyzwiskami i przekleństwy, 
nie wyprawiała scen, nie salochała, 
nie uciekała do matki skarżyć na 
męża, nie szkalował*  go przed ku. 
meszkami, lecz miłością, łagodno­
ścią stan ła się g) sprowadzić z 
błądnej drogi i najczęściej dopięła 
s wego.

Gly zaś mężczyzna taki dostał za 
żonę kobietę swarliwą, niejhlujrą, 
nie pilnującą demu i ze wszystkiego 
niezadowoloną, tam powitało istne 
piekło. Mąż zamiast lepszym — 
stawał się gorszym; rozpijał się wię 
oej i w końcu przychodziło do bójek 
i gorsiąoych scen.

A bywają nawet wypadki, że naj­
lepszy mąż staje się złym, jtżali nie 
znajduje w domu tego, czego się 
spodziewał. Mamy przykłady, ża 
mąt przychodząc od pracy nie zasta 
je żony w domu, ho ona w najlepaie 
uprawia plotkarstwo z kumoszkami. 
Strawa na czas nie ugotowana, dsie 
ci brudne i nieodziane, całym domu 
nieład najwyższy; a na zwróconą 
żonie uwagę ta obsypie męża gra­
dem wyzwisk i wymówek.

Czyż więc się dziwić, że taki 
mężczyzna idzie do szynku i tam 
topi swe troski w kieliszku? Zapo­

mniał on tam na chwilę o wszyst 
kich udręczeniach, a gdy powraca 
do domu podniecony i spotyka zig 
z łajaniem rozpoesyna burdy i z na] 
lepszego ctłowieka staje się zwie 
rsęciam.

A wszystko to m;ża zawdzięczyć 
żonie nia pojmującej swych obo­
wiązków żony i m&tki.

To taż chcąc mieć harmonię w 
małżeństwie, fon*  powinna być 
aniołem it.óżem swego domowego 
ogniska. Niech się stara, aby gdy 
spracowany mąż przyjdzie do domu, 
znalazł w nim m ła miejsce do wy­
poczynku; niech mu na czas przy, 
szykuje strawę, niech go przyjmuje 
w dom uśmiechem i pieszczotą, a 
zapewne będzie miała z niego do­
brego męża dla siebie i ciuli gc ojca 
dis swych dziatek.

Kobieta wiele może zrobić w 
kćłku redainnem gly tylko zeohce. 
A przecież kobiecie powinno na tern 
zależeć, aby miała szczęście i spo*  
kój w domu.

(„Głos Polek” w Dz. Nar.)

Szkoła—Dom.

Częito bardzo dają się słyszeć 
narzekania na szkoły parafialne, że 
dzieci uczęszczające do tych szkół, 
są niasforne, krnąbrne, roipmscio- 
ne, psotne, że są prawdziwą pianą 
sąsiadów, a wszystkiemu temu win­
na szkoła parafialna, która przecie 
na to jest, aby nietylko dzieci uczy­
ła „na książce,” ale także wpajała 
w oia dobre obyosaje.

Prawda, że zadaniem kaidej 
szkoły, a wLc i zzkoły parafialnej, 
powinna być nietylko sama nauka, 
ale wogóle wychowanie cgólne, 
lecz aby miłowania nauczycieli od­
niosły pożądany skutek, nieedzow- 
nem jest, by wychowanie szkolne 
siło ręka w rękę z wychowaniem 
domowem. Wychowanie szkolne 
i wychowanie domowe powinne zię 
nawzajem uzupełniać.

Gdzie jest przeciwnie, tam o ko­
rzystnych rezultatach nie może być 
mowy. A właśnie pod tym wzglę 
dem u nas Polaków wiele ipoacstaje 
do życzenia.

Wiele polskich rodziców sądzi, że 
z chwilą, kiedy oddili dziecko do 
szkoły, cały ich obowiązek rodzi 
cielaki polega na tern, aby je ubrać, 
nakarmić i wytrzepać mu skórę, 
gdy zrządził jaką psotę w domu. 
Czy to dziecko, przyszedłszy ze 
szkoły uczy się w domu lub nie, to 
ich mało obchodzi, a nawet jest 
wielu takich rodziców, którzy sądzą 
ża godziny sskolne są dostateczne 
do nauki i że diiaoko po zatem! go­
dzinami nie należy męczyć i prze­
ciążać nauką i zamiast żeby to dzie­
cko po przyjściu ze szkoła napędzić 
do powtórzenia lekcyi: pozwalają 
mu uganiać po ulicy. Nic więc dai- 
we ego, że dziecko, zwłaszcza o słab 
szych zdolnościach umysłowych, 
przez kilka godzin sskolnyoh, nie 
moża wiele skorzystać s nauki j, wy­
chodzi po kilkuletniem uczęszczaniu 
do szkoły z umysłem mało rozwińię 
tym—hebesem, umiejącym zaledwie 
oiyt.ć i pisać i to kiepsko.

Pod względem religijnym i cbj- 
ciajowym rzecz ma się podobnie.

W szkole dziecko uczy się religii, 
poizanowania kapłanów, sióstr za­
konnych, starszych, ganionembywa 
za każdy nieprzyzwoity lub giub - 
jeński wyraz, odmawia modlitwy 
przed i po nauce, chodzi wraz z 
drugim do kościoła, uczy się pios­
nek religijnych i narodowych, sło­
wem tego wszystkiego, co każdemu 
potrsebnem jest, aby był dobrym 
i uctoiwym Polakiem katolikiem, 
dobrym obywatelem.

Ale jeśli to dziecko, przyszedłszy 
do domu, widzi że ojciec i matka 
sami mało kiedy się modlą, rzadko 
kiedy uczęszczają do kościoła, w 
obecaości dzieci wyśmiewają kapła­
nów is o itry, kpią i drwią ze star­
szych, klną jak to mówią w żywe 
kamienie, to dobry wpłym wycho­
wania szkolnego nie wywiera nań 
żadnego zbytku, a raczej skutek 
wręcz przeciwny. Pray chodzi ono 
dr wniosku, że to, co mu karsą 
czynić w szkole, te modlitwy, te 
pieśni pobożne to wszystko nie po­
trzebne widocznie, kiedy rodzice 
obchodzą się bez tego, a przecież 
żyją. Gdy jes.cie które z dzieci 
zostanie za krnąbrność lub nieposłu 
sseństwo w szkole ukarane i po.kir 
ży się w domu przed matką, a ta 
zraniona w swej macierzyńskiej mi­
łości, ciemprgdzaj łap chustkę na 
głowę, albo i bez chuztki leoi ćo 
szkoły i bądź to nauczycielowi,bąćź 
nauczycielce wyprawia awanturę i 
grozi warantem, to nie można się 
dziwić, że wzięty w obronę dzieciak 
staje s ę krnąbrnym, zuchwałym i 
że o dobrem jego wychowaniu nie 
może już być mowy.

Taki dtieoiak, zepsuty przez wła 
snych rodziców, nietylko ża sam 
nieodniesie żadnej korsySoi ze szko­
ły ale jest plagą dla nauczycieli, 
zgorszeniem dli swych kolegów.

Z takich to dzieci rekrutuje się 
się zastęp „cornero wych lofrów,” 
a pcźiiejsiych narodowych libera­

łów, pomiatających wszystkiem, 
co ma jakąkolwiek styczność z re- 
ligi%.

Ośmielani przez ridziców, wyła, 
mawszy się z pod rygoru szkolnego 
niedługo potem podnoszą bunt 
przeciw władzy rodzicielskiej.

Ten sam ojciec Inb matka, któ­
rzy ubolewali nad synkiem ukara­
nym przez nauczyciela, narzekają 
potem na synalsa i na szkołę, ją 
winąo, że ten synalek jest łajda­
kiem. Sikoła sama nic nie zdziała 
bez pomocy rodziców. Nauczyciel 
lub siostry mają setki dzieci pod 
swoją opieką i to dzieci różnych 
skłonności, chan kierów i usposo­
bień, którym poświęcają ^zaledwie 
po kilka godzin dziennie, niepodo­
bieństwem jest więc dl*  nich sajmo 
wać się kiżdem z dzieci z osobna, 
poznać każde z 'nich iła narowy i 
wady. Obowiązek ten leży na rodzi 
each, którym jako znającym swe 
dzieci od makńkcśoi, przychodzi to 
łatwiej.

Zły przykład w domu rodziciel­
skim nie da się usunąć tak łatwo 
przez wpływ wychowania szkolne- 
go-

Strzeżcie dzieci przed igonza- 
mem w domu, napędzajcie ich w 
domu do książki, niepozwalajoie 
przestawać im w złem towarzystwie 
z domu zła i beitożne pisma i ksią­
żki wsi ciejnajoie w dsieci miłość i 
siacunek dla nauczycieli i starszych 
a wtedy nie będziecie mieli powodu 
uskarżać się na szkoły.

(Kuryer Ohioski).

Z podróży JegoExce- 
lencyi ks. Arcybi­

skupa Symona.

(Przedruk z „Palaka w A- 
meryce“).

Podobnie jak we wszystkich 
innych miastach, tak i w chica 
go Jego Excdlencya ks. Arcy­
biskup Symon jest przyjmowa­
ny urocayście z taką okazałością 
i serdecmością, na jaką tylko 
zdobyć się mogą polacy. To 
przyjęcie, te pochody, i wystę­
py, urządzane na cześć ks. arcy 
biskupa Symona, wzruszają go 
do głębi i są niejako balzamem 
ożywczym na jego trudy i zno­
je.

Ale bo też i ks. arcybiskup 
pracuje z taką gorliwością, z ta 
kiem poświęceniem i z takiem 
zaniedbaniem własnego zdrowia 
iż wzbudza ogólny podziw.

Zdaje się, że już upada pod 
ciężarem pracy, a jednak gdy 
zobaczy wielkie rzesze polskie 
pragnące ujrztć Jego dostajną 
osobę i usłyszeć chcć kilka słów 
z Jego czcigodnjch ust,odzywa 
się na nowo, zbiera wszystkie 
siły i wygłasza kazania, błogo­
sławi, zwiedza szkoły i zakłady 
polskie, przyjmuje delegacye 
itp.

Jego Excelencya ks. arcybis 
kup Symon przekonuje się te 
raz naocznie i dowodnie, jak 
polski lud w Ameryca sprag­
niony jest biskupa własnej na 
rodowości i z jakiem utęsknie 
niem oczekuje Dostojnika Koś 
cioła, z którym by się mógł po 
rozumieć we własnym języku i 
z ufnością dziecięcą złożyć na 
Jego łonie swe troski, bóle i 
skargi.

Z pewnością żaden naród 
jeszcze nie przyjmował Dostoj 
nika katolickiego Kościoła, tak 
wspaniale, uroczyście i serdecz- 
nie, jak amerykańska Polonia 
przyjmuje Jego Excelencyę ke. 
arcybiskupa Symona. Podobnie 
jak w innych miastach, tak i w 
Chicago, wobec przyjazdu ks. 
arcybiskupa, przycichły stronni 
ctwa, przycichły właśnie i kłót 
nie,a wszyscy polacy bei wzglę 
du na to, do jakiego zaliczają 
się stronnictwa,mają jedne i te 
s&me wyrazy,czci i uwielbienia 
dla czcigodnego Gościa roda 
ka.

Tak konserwatyści jak i libe 
rali, tak kropidlarze jak i zwią 
zkowcy widzą w osobie ks. Ar­
cybiskupa Symona męczennika 
za sprawę Kościoła katolickie­
go i za sprawę Polski i jako ta 
kiemu oddają zasłużony hołd.

Ks. Arcybiskup Symon przy 
bywając do Ameryki, przyniósł 
z sob$ pokój Boży. Łamy na­
szego pisma były by za szczu­
płe, gdybjśmy chcieli siciegó- 
łowo opisywać podróż księdza 
Arcybiskupa Symona po pol­

skich osadach w Stanach Zjed­
noczonych i te przyjęcia i owa 
cye, jakich jest przedmiotem ze 
strony swych rodaków. A zatem 
ograniczymy się na paru krót­
kich uwagach.

W sobotę wieczorem dnia 24 
czerwca ks. Arcybiskup Symon 
przybył z Milwuekee do Chica­
go i zajechał wprost do rezy- 
dencyi ksędza arcybiskupa 
Qaigleya. Nie dano Mu tutaj 
długo odpocząć, bo niebawem 
do arcybiskupiego pałę ca przy 
byli polscy księża i wraz z to­
warzystwami w tryumfalnym 
pochodzie odprowadzili Jego 
Excelencyę ks. Arcybiskupa 
Symona do parafii św. Wojcie­
cha.

Gdy wieczorem tego dniaks 
Arcybiskup Symon w asysten 
cyi wojskowych i cywilnych 
towarzystw wjeżdżał w granicę 
tej parafii, to wszystkie polskie 
domy były tak rzęs ście cświe 
tlone i tak pięknie udekorowa 
ne, że wzbudzały prawdziwe 
zdumienie.

Zaraz po przybyciu, ks. Ar 
cybiskup Symon udał się do 
kościoła św. Wojciecha i tam 
wygłosiwszy krótkie ale do głę 
bi wzruszające religijno-patryo 
tyczne kazanie, udzielił tłumnie 
zebranym polakom apostolskie 
go błogosław it ństwa.

Dopiero około półne cy ks. 
Arcybiskup Symon udał się na 
spoczynek,' ale pomimo tego 
wstał rano, odprawił mszą św. 
w kościele św. Wojciecha a po 
tern był obecny na sumie, w 
czasie której wygłosił przęśl cz 
ne kazanie.Bo sumie spożywszy 
obiad,adał się do polskiej para 
fii św. Trójcy, gdzie na jego 
przyjęcie czekały różne delega 
cye i komitety i tutaj znów mu 
siał przemawiać.

Około 5 ej godziny po połud 
niu przybył na plebanię w pa­
rafii św. Trójcy miejscowy ks. 
Arcybiskup Quigley i dokonał 
poświęcenia kamienia węgielna 
go pod nowy kościół a ks. Ar 
cybiskup Symon wygłosił prze 
śliczną mowę. Mówił tak pięk 
nie, rzewnie i wzniośle, jak to 
chyba On jeden potrafi.

Zaledwie przybył w niedzie 
lę witczoiem ks. Arcybiskup 
Symon z powrotem do parafii 
św. Wojciecha, już czekała go 
nowa prąci. W szkole zebrała 
się dziatwa szkolna itazgjtowa 
ła Mu serdeczne przyjęcie, Ks 
Arcybiskup Symon, który ko­
cha tak bardzo dzieci, a przede 
wszystkiem dzieci polskie, nie 
mógł się powstrzymać od dłuż 
szego do Lich przemówienia 1 
u Itielenia im rad i wskazówek 
na przyszłość idopioro późnym 
wieczorem ulał się bardzo stcu 
dzony i zmęczony na plebanię, 
aby tam odpocząć po całodzien 
nych trudach. Tak pracowa/ 
Jego Excileicya ks. Aicybis 
kup Symon przez ubiegłą nie­
dzielę a trzeba tu jeszcze i tu 
dodać, że z Milwaukee przybył 
do Chicaga niezdrów i mocno 
zaziębiony.

Ciało omdlewało, ale podtrzy 
mywał je wielki i potężny duch 
który ukochał gorąco swych ro 
daków, który pragnie ich docze 
snego i wiecznego dobra.

W poniedziałek 26 czerwca 
przed południem Jego Excelen 
cya ks. Arcybiskup Symon był 
obecnym na popisie uczniów w 
Kolegium św. Stanisława Kost 
ki i pilnym uczniom rozdawtł 
nagrody, a wieczorem odprawił 
nabożeństwo w kość ele św Jó 
zefata, gdzie też i wygłosił ka­
zanie.

We wtorek dnia 27go czerw 
ca zrana ks;ądz Arcybiskup Sy 
mon zwiedził szpital polski, 
Sióstr Nazaretanek, akademię 
dla dziewcząt, zostającą pod 
kierownictwem tychże Sióstr, 
oraz odwiedzili nowieyat 00. 
Zmartwychwstańców, a był 
także < becnym i przy ceremo­
niach pogrzebowych, odprawio 
nych nad zwłokaini Sp. Piotra 
Kiołbassy.

Ws środę dnia 28go czerwca 
ks. Arcybiskup Quigley wydał 
obiad na cześć ks. Arcybisku- ; 
pa Symona, na którym byli

obecni i biskupi z innych dye 
cezyi i wielka liczba księży r< ż 
nych narodowości a głównie 
księży polskich. Tego samego 
dnia o 4ej godzinie po połudmu 
J. E. ks. Arcybiskup Symon 
udzielił św. Sakrameitówn Bie 
rzmowania w kościels św. Sta 
nisława Kostki kilkusst oso­
bom, a powiększej części mło 
dzieży.

W czasie swego pobytu w 
Chicago ks. ArcybiskupSymon 
będzie każdego dnia przyjeż 
dżał na noc do pałacu ks. arcy­
biskupa Quigley. Każdego ześ 
dnia będzie powracał na pleba 
nię w parafii św. Wojciecha i 
tam przyjmował delegacyę i u 
diielał audyencyj. Dnia 7go lip 
ca br. ks. Arc^b’skup Symon 
wyjediie z Chicago na niejaki 
czas na odpoczynek ale powió 
ci dam jeszcze 26go lipca br. 
i zabawi kilka dni, pccz: m wy 
ruszy na zwiedzanie innych osacl 
i paraij polskich. — A więc 
jak widzimy J. E. ks. Arcybis 
kup Symon niepróżnuje w Sr. 
Zjednoczonych, ale za nasze 
przyjęcie i okazywanie Mu ser 
deczności i miłości, płaci nam 
nie tylko serdecznością i miło­
ścią, ale także niezmordowaną 
pracą i swem zdrowiem.

Z podróży Delegata po Ame­
ryce.

Program wizyt JE. ks. Arcybi 
s/cupa Symona.

Sobota, 1 lipca. — Obiad u W iel. 
ks. Gronkowskiego, proboszcza pa­
rafii św. Wojciecha. O godz. 4ej 
Bierzmowanie w parafii św. Anny.

*
Niedziela, 2 lipca. — W niedzie 

Ig JE ks. Arcybiskup Symon b§ 
dzie asystował i przemawiał o godz 
10:30 w kościele Najśw. Maryi 
Panny N. P. na Bridgeporcie.

O godz. 4ej JE. osobiście poświg 
ci kamień węgielny pod kościół 
Matki Boskiej Częstochowskiej w 
Hawthorne, 111.

*'
Poniedziałek, 3 lipca. — ■ JE. ks. 

Arcybiskup wyjeżdża o godzinie 
4:15 po południu koleją Rock 
Island do Peru, 111. Tam odprawi 
nabożeństwo wieczorne o godzinie 
7-30.

*
Wtorek, 4 lipca. — Dzień wypo­

czynku. JE. jedzie do Peoria, Ill., 
złożyć wizytę choremu ks. biskupo­
wi tpaldingowi.

Środa, 5 lipca. — Powrót do Chi­
cago. O godzinie 4ej Bierzmowanie 
w parafii św. w ojciecha.

Czwartek, 6 lipca. — Dzień au 
dyencyi. O godi. 2ej Zarząd Zje­
dnoczenia i Prasa katolicka. Inne 
organizacye muszą się zgłosić do 

• W iel. ks. Gronkowskiego, aby ozna 
czyć godzinę posłuchania

Piątek, 7 lipca. — JE. ks. Arcy­
biskup Symon opuszcza miasto Chi­
cago o godzinie 11:30 przed połu­
dniem i jedzie do Beaver Dam, 
W is , gdzie odprawi wieczorne na. 
bożeństwo tegoż dnia.

8—9 lipca. —JE. będzie w W i. 
nona.

*
10 lipca. — W La Crosse, Wis.

11 — 12 —13 1 pca. — W St. Paul 
i Minneapolis.

*
14 - 15 lipca. — W Duluth i Su­

perior,

16 lipca — W Ashland, Wis
*

17 -18 lipca — W Stevens Point 
i Polonia, W is

*
19 20 lipca. — W Green Bay, 

W is.
*

24 — 25 lipca. — W Milwaukee 
na konsekracyi ks Biskupa Schin- 
nera,

*
26 lipca. —JE wraca do Chica­

go. Wieczorem Bierzmowanie w 
kościele św. Kazimierza.

*
27 lipca. — O godzinie 4ej Bierz 

mowanie w parafii św. Józeża.

28 lipca. — W kościele św. Jana 
Kantego i parafii św Jadwigi.

29 lipca. — U Sióstr Nazareta­
nek.

30 lipca. — W South Chicago, w 
parafii Najśw. Maryi Panny Niepo 
kalanego Poczęcia.

Po południu w kościele św. Mi­
chała. (Dz Ch )

Następnie oglądał Arcybiskup 
bardzo dokładnie pomnik i wyraził 
w obec artysty Chodzińekiego swą 
radość, że na żiemi amerykańskiej 
zobaczył także dzieło polskiej sztu­
ki.

Do zebranych zaś obywateli wy 
powiedział Arcybiskup głośno swe 
zdanie, że pomnik ten przewyższa 
ca do wartości artystycznej pomnik 
milwaucki i znacznie lepiej mu się 
podoba od dzieła włoskiego rzeź 
biarza w Milwaukee ustawionego.

Na zakończenie zdjęto fotogra­
ficznie piękną grupę przedstawiają­
cą Arcyb skupa Symona stojącego 
pod pomnikiem w otoczeniu poi 
skich dzieci, księży i obywateli

(Dz Narodowy).

New Yorx.
Ignacy J. Paderewski otrzymał 

od kompanii kolei New Yqrk Cen­
tral $7,000 jako odszkodowanie za 
wypadek kolejowy, który w> darzył 
się 22 kwietnia trzy mile za Syra 
cuse, N. Y., i był powodem, iż arty 
sta przez długi czas nie był w stanie 
występować z koncertami. Pade­
rewski siedział przy przekąsce, gdy 
w skutek nagłego wstrząśnienia po 
ciągu spadł z krzesła i jak się 
później okazało, naruszył pewien 
muszkuł w ręce, w skutek czego 
grać długi czas nie mógł a nadto 
popadł w chorobę nerwową. Dorna 
gał on się $25,000 odszkodowania; 
ułożono się, że kompania mu wy 
płaci $7,000.

Obecnie Paderewski znajduje się 
w domu w Polsce, gdzie prawdopo­
dobnie jeszcze kilka tygodni będzie 
musiał odpoczywać zanim będzie 
w stanie wystąpić publicznie. Suma 
$7,000, którą mu przyznała kompa­
nia kolejowa jest o wiele mniejsza 
niż niejedna zebrana na pojedyń- 
czym występie.

Lyncz.
W mieście Watkinsville w 

Georgii dnia 28 zeszłego mit 
siąca wieczorem zlynczowała 
ludność aż ośmiu zbrodniarzy 
naraz! Ubito 7 murzynów i je 
dnego białego, pc sądzonych o 
zgwałcenie kobiet i morder­
stwa. Biali otworzyli sobie wię 
zienie, wyprowadzili winowaj 
ców na rynek, przywiązali do 
parkanu i rozstrzelali ich z re 
wolwerów.

Potrzeba zecera.
Dobry zecer, znający się na swo­

im fachu potrzebny jest w drukar­
ni , Wielkopolanina.” Stała i ko­
rzystna praca. Zgłosić się do dru­
karni „Wielkopolanina.”

Jadą naokoło świata.
Po przebyciu 25,000 mil automo­

bilem po różnych krajach i różnych 
drogach, które nigdy jeszcze samo­
chodu nie widziały — Charles J. 
Glidden, podróżnik naokoło świata 
przybył do New Yorku z Bremy na 
parowcu “Kronprinz“ wraz z żoną, 
która towarzyszyła mu w podróży.

W miłej tej przejażdżce widzieli 
wiele ludzi, królów, którzy ich po 
dejmowali i... małpy. Przejechali 
oni wyspy Hawajskie Fiji, Nową 
Zelandyę, Tasmanie, Australię, Ja' 
wę i wyspy Malajskie.

Sułtan Sulu przyjmował podróż, 
ników z wielkiemi owacyami. 2000 
niewolników śpiewało i tańczyło 
przed nimi. Sułtan przedstawił111,1 
wszystkie księżniczki, swoje 21 żon 
i 28 dzieci, za co jeździł sobie wie­
czorem automobilem.

Podczas trzy letniej podróży, prze 
jechali 24 państw i 8000 miast, wsi 
i miasteczek. W jesieni odbędą je8Z 
cze 15,000 mil w Południowej Eu­
ropie, części Afryk . Azyi na Fihp1 
nach i Japonii. Najnieprzyjemniej­
szą podróż mieli na wyspie Jawie, 
gdzie opadały ich ciągle małpy i 2a 
sypywały kokosowymi orzechami. 
Nigdzie nie spotkali tak wielkiej 
ilości węży jak w Australii. Rzuca*  
ły się nieraz na automobil, lecz szpry 
chy kół chwytały je i przerywały 
na pó .

Potrzeba.
Potrzeba 100 górników (niajne 

rów) znających się dobrze na kopa­
niu miękiego węgla. Stała, pewna 
robota w grubej żyle węgla PitŁ* 
burg Gas Coal Co. w miejscowości 
Iselin, Indiana Co., przy linii kolei 
Buffalo, Rochester & Pittsburg R. 
R. Zapłata “District Scale", n,e 
ma żadnych strajków ani nieporozu 
mień. Dobre domy mieszkalne po 
umiarkowanym rencie. Dobra robo 
ta i stała dla dobrych i doświa<^czo 
nych górników. (Sept. 1st.)

PODEJRZLIWOŚĆ.
Żona, przyglądając się śpiącemu 

mężowi:
— Patrzajcie, jakie on we śnie 

robi czułe miny! Głowę bym dała, 
że mu się śni inna!

W szkole na nauce rellffiL
Ksiądi; Adam u miesi się prieie- 

gnać?
Adam: U mię pre się ks. kate­

chety.
Ks. No to się prietefnaj.
Adam W I... .i... .mię....Sy.. 

y....na....i..
Ks. A ojciec gliie?
Adam Ojciec posiadł do roboty.

Cias płacić #a Wielkopolanina.
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Sprawy Unii.
Zarząd Unii św. Józefa.

Wbny Ks. Proboszcz
Cezar Tomaszewski kapelan Unii, 

Jan Maron, Prezydent. 
Paweł Szałkowski, Wice-prez. 
Fr. Długoński, Sekr. Protok. 
Andrzej Kaźmierski, Sekr. Finans. 
Leopold Bucbolc, Kasyer. 
Augustyn Szramowski, Marszałek. 
Józef Grabowski, i 
And. Ratajewski, l Opiek. Kasy. 
Wład. Szeląg, J

Wszelkie korespondencye doty­
czące Unii św. Józefa, adresować 

oknależy na ręce sekretarza:
FR. ^DŁUGOŃSKI, 

Róg Dickson & Hancock St.
Pittsburg, Pa.

Wszelkie listy w sprawach finan­
sowych Unii należy adresować do: 

ANDRZEJ KAŹMIERSKI, 
335 Hancock St., 13 Ward, 

Pittsburg, Pa.

Baczność!
Niniejszem zawiada- 

m i a się wszystkich 
członków Gwardyi Ry 
cerzy św. Antoniego, 
iż nasze posiedzenie od

będzie się w Ńledzielę, dnia 9 lipca, 
o godzinie 4 po południu, w miej 
scu zwykłych posiedzeń. Obecność 
wszystkich członków jest pożądaną, 
gdyż są ważne sprawy do załatwie­
nia. — Z szacunkiem,

J. Kaniecki, sekr.
Ig. Szczepański, prez.

Baczność!

r Strzelce św. Jadwigi mają 
się stawić wszyscy w pełnym 
uniformie w niedzielę, dnia 9 
lipca, o godzinie 10 rano, przy 
kościele św. Stanisława K., by 

być na prymicyach czyli lej Mszy 
św. ks. Szydłowskiego. Każdy ma 
się stawić pod karą.

M. Gepert, kapitan.

Baczność!
Rycerze św. Michała, 

oddział No. 1, mają się 
stawić wszyscy jak jeden 
w pełnym uniformie w 
przyszłą niedzielę, dnia 
9 lipca, o godzinie lOej

rano, przy kościele św. Stanisława
Kostki.

Także zaraz po Nabożeństwie od- 
bęcUie się nasze posiedzenie mie­
sięczne, na które każdy członek To­
warzystwa ma się stawić.

Fr. Wróblewski, sekr. 
Fr. Wysocki, prez.

Baczność!
Zawiadamia się Rycerzy 

■K Gwardyi św. Antoniego, że w 
■ST przyszłą niedzielę, 9 lipca, je 
II steśmy obowiązani być na pry- 
1-^1 micyach nowowyświęconego 

kapłana, ks. Szydłowskiego w koś­
ciele św. Stanisława Kostki, wiec 
każdy jest zobowiązany stawić się 
w pełnym uniformie na dziedzińcu 
szkolnym parafii św. Stanisława 
Kostki.

Jan Wieczorek, major, 
Jan Nowak, kapitan.

Zawiadomienie.
My, niżej podpisani, zawiadamia­

my tych członków czyli te wdowy i 
sieroty, które mają coś do żądania 
od Bractwa św. Stanisława Kostki, 
ażeby się stawiły na trzecią niedzie 
lę lipca, t j. dnia 16 lipca, na halę 
parafialną św. Stanisława Kostki.

1 także zawiadamiamy wszystkich 
braci Polaków, że książki są otwar­
te i że za jednego dolara można zo 
stać członkiem Bractwa i grupy 
Unii św. Józefa.

Jan Kurowski, sekr. 
Jakób Skrzyniecki, prez.

Zawiadomienie.
Zawiadamiam członków Tow. św. 

Antoniego w Sharpsburg, Pa., iż 
miesięczne posiedzenie odbędzie się 
w niedzielę, 9 lipca, w hali Najśw. 
Rodziny. Każdy członek powinien 
się stawić na to posiedzenie.

Jan Handzlik, sekr.

Johnstown, Pa.
Dnia 3go Lipca, 1905 roku.

Szanowna Redakcyo!
Niniejszem upraszamy o las 

kawę umieszczenie w Wielko 
polaninie niniejszej Korespon 
deucyi.

Oto dnia 4 Czerwca 1905 r., 
Towarzystwo pod Opieką św. 
Maictna w parafii św. Kazi mie 
rza w Johnstown, Pa.,— miało 
swe roczne posiedzenie, na któ 
rem został wybrany nowy Za 
rząd tegoż Towarzystwa jak na 
stępuje:

Ludwik Ga?, prezydent, po 
raz II.

Walenty Piekło, wiceprezy 
dent, po raz II

POLLKIE PANNY

SKLEPOWE W KAZ

DYM DEPARTA

MENCIE,

Zawiadamiamy wszystkich 
kupujących i prosimy pa­
miętać, że skład nasz zamy­
kamy teraz o 5 po południu

WIE. JEDNE, NIZKIE

WIELKA ZNIZKA CEN!

DOCHÓD.

ROZCHÓD.
Kronika z Hartford

Stanisława B.

Tow. śś. Cyryla i Metodeg ) urzą­
dza dnia 9 lipca wielki bal, w hali 
Germania, przy Main ulicy. Towa-

U/
U/ 
ii/ 
U/ 
U/ 
ii/ 
ii/ 
ii/ 
ii/ 
ii/ 
ii/ 
ii/ 
iiż 
ii/ 
ii/ 
ii/ 
ii/

.1,661.85
6,989.60

rzystwa polskie z Hartford wystąpią 
na ten bal m corpore. Komitet ba­
lowy stara się usilnie ażeby zabawa 
tego pożytecznego Towarzystwa 
udała się świetnie. Na balu przygry 
wać będzie polska orkiestra.

W szkole parafialnej św. Pietra 
odbyło się w przeszłym tygodniu 
tygodniu zakończenie roku szkolne­
go. Program składał się z mów, 
śpiewów i muzyki. Następnie roz­
dano uczniom dyplomy.

Apolonia Jakimowicz, 19 letnia, 
pochodząca z Galicji, która przez 
kilka miesięcy znajdowała się w 
szpitalu dla obłąkanych w Midle- 
town, Conn., została wlprzeszłym 
tygodniu wysłana do Galicyi. Le­
karze ordynujący w szpitalu, z urzą- 
dzonych badań chorej, przyszli do 
przekonania, że cierpi ona na lekkie 
zboczenie umysłowe, spowodowane 
ciągłą tęsknotą za krajem i jedynem 
lekarstwem dla nieszczęśliwej bę 
dzie powrót do stron ojczystych, 
gdzie pod polskim niebem i w oto­
czeniu bliskiej rodziny, rychło przyj 
dzie do zdrowia.

Tomasz Corcoran, który włamał 
się do groserni W. Katza, przy 
Windsor ulicy i został zaraz potem 
aresztowany Przyznał się do winy 
i sędzia Garvan skazał go na jeden 
rok do domu poprawy.

Ob. Wład. Domagalski z Jersey 
City spędził kilka dni w naszem 
mieście, bawiąc w gościnie u zięcia, 
ob. Karola Wiśniewskiego.

przyglądać się pięknej ceremonii, 
którą ze wszystkich katolickich na­
rodów jedynie naród polski z całym 
pietyzmem i świętością zachowuje i 
należną cześć oddaj e.

W zeszłym tygodniu nad Sheldon 
ulicą przeleciał bocian i jako parnią 
tkę po swoich odwiedzinach zosta 
wił w domach ob. Józefa Zghńskie- 
go iob. Jana Wójcika po tęgim i 
zdrowym chłopcu.

zajmuje rodak nasz, p. Jan Narkie. 
wicz

Mas zynki do pisania z fabryki 
Underwooda wysyłane są do wszyst 
kich części świata i wyrabiane są 
czcionkami wszystkich języków no­
woczesnych.

Reprezentantem na Polskę i Ro 
syę jest znany w Warszawie właści­
ciel zakładu optycznego, p. Antoni 
Gerlach, — na Austryę i Galicyę 
znany kupiec i przemysłowiec we 
Lwowie, p. Krzysztof Krzysztofo- 
rowicz.

..6,926.75
____ 62.85

Jeden z większych pożarów w na­
szem mieście wybuchł w fabryce 
Patten Dry Works, położonej przy 
Wells ulicy. Pastwą płomieni ule 
gły: farbiarnia, zakład mechaniczny 
Clarka i warsztat modeli Petersona. 
Zlokalizowanie ognia utrudniało 
strażakom w znacznej ilości nagro­
madzone materyały wybuchowi, 
które znajdowały się w farbiarni. 
Szkoda urządzona przez pożar, po 
części pokryta ubezpieczeniem, po­
dają na sumę $50,000.

KAŻDEGO TRAKTU- I

JEMY SPRAWIEDLI- <

Tomasz Błyszcz, zamieszkały od 
kilku lat w Hartford, a znajdujący 
się obecnie w szpitalu obłąkanych 
w Midletown, odesłany zostanie z 
rodziną do Galicyi. Ponieważ ro­
dzina Błyszczów znajduje się w sta­
nie bardzo opłakanym, apelujemy 
więc do serc rodaków, by swoim 
datkiem przyczynili się do chwilo­
wego polepszenia doli nieszczęśli­
wym. Kronikarz.

AUTENTYCZNY NAPIS 
na nagrobka na cmentarzu w 

Ryczywole.
“Ta leżą małżonkowie mili, 
Ca aobie społem wystawili 
On jej ona jemu
Oboje jedno drugiemu
Ten pomnik.”

Pierwszy udoskonalony balon.
Toledo, Ohio, 30 czerwca. 

Wynalazca A. R. Ktabenshue, 
który oddawna pracował nad 
udoskonaleniem kierownj ch ba 
lonów, czynił dziś próbę lata 
nia w powietrzu balonem swo 
jego wynalazku i próba udała 
się znakomicie. Nietylko bo 
wiem, że w wysokości 3000 
stóp kierował balonem w różne 
strony, ale nawet udało mu się 
przyjechsć balonem na płaski 
dach wielkiego jednego gma 
chu, tam wysiadł i rozmawiał 
ze znajomymi, obejrzał maszy 
nerye, poczem wsiadłszy do 
łodzi balonu wzlec ał znów w 
powietrze i pofrunął czy po­
płynął powietrzem w balonie 
prosto do wielkiej szopy w któ 
rej balon zbudował i gdzie go 
przechowuje. (A więc kweetya 
kierowania balonami już roz­
wijana).

Odnośnie do ustalonego zwyczaju 
w polskich parafiach w Ameryce, 
wzniosłe i piękne ceremonie połą 
czone z procesyą uroczystego święta 
Bożego Ciała, odkładają polscy księ 
ża proboszczowie z czwartku do naj 
bliższej niedzieli, by tym sposobem 
mogli wziąść udział w nabożeństwie 
iprocesyi wszyscy parafianie któ­
rym w dniu właściwego święta obo 
wiązki w zajęciach do kościoła udać 
się nie pozwalają.

U nas w Hartford w polskim koś­
ciele śś. Cyryla i Metodego, odbyła 
się uroczystość Bożego Ciała w nie­
dzielę, dnia 25 lipca, o godzinie 7:30 
wieczorem. Po nieszporach, które 
odprawił zaproszony przez miejsco­
wego proboszcza ks. St. Łozowskie- 
go, proboszcz polskiej parafii św. 
Józefa z Rockville, Conn., ks. K. 
Votypka, — odbyła się wewnątrz 
kościoła zwyczajem staro kraj skini 
procesyą, w której wzięli udzia 
członkowie tow. św.
iM., tow. śś. Cyryla i Metodego i 
tow. Polskich Panien pod opieką 
Niepokalanego Poczęcia Maryi P. 
W iele wiernych dla braku miejsca 
w procesyi, musiało pozostać w łą- 
wkach i z nabożną pieśnią na ustach

W czasie od 1 Czerwca zakupiliśmy ogromne zapasy Towarów Bławatnych, Strojów Damskich, 
Gotowych Sukien, Drobnostek i Spodniej Bielizny, a chociaż sprzedaliśmy tego wiele, to jednak 
zzstało nam na ręku wiele tego towaru, którego musimy wysprzedać za $30.000.00.

SPRAWOZDANIE FINANSOWE
Kass’] Pośmertnei UbII św.Józeta za miesiąc Czerwiec '05 r.

sprawozdanie Sekretarza Prot, z zeszłego posiedzenia Zarządu 
Unii św. Józefa

Posiedzenie Zarządu Unii św. Józefa odbyło się Niedzielę 
dnia 2go Lipca.

Na posiedzeniu tym byli przyjęci następujący członkowie: 
Z Grupy IV Antoni Wróblewski 

“ VIII Jan Tomkielski

Bilans z Maja 1905 r..........
Dochód w Czerwcu 1905 r.

Razem.............. .......

Zakłady fabryczne znanej firmy 
Underwood Typewriter Co. zostaną 
znacznie powiększone". W tych 
dniach przystąpiono do budowy 
gmachu w którym znajdzie zatru­
dnienie przeszło tysiąc ludzi. Ma­
szyny do pisania Underwooda nale 
żą obecnie do najlepszych i naj­
praktyczniejszych w świecie. Na 
ostatniej wystawie światowej w St. 
Louis z pomiędzy wielu okazów 
otrzymała pierwszą nagrodę i złoty 
medal.

Ta okoliczność jak również wiel 
kie zamówienia zmusiły niejako do 
powiększenia zakładów, by w ozna 
czonym czasie można wypełnić ob 
stalunki. Obecnie fabryka Under­
wooda zatrudnia przeszło tysiąc ro­
botników, pomiędzy nimi kilkudzie­
sięciu polaków, mniej lub więcej 
uzdolnionych mechaników.

W jednym z większych de parta, 
mentów posadę assystenta zarządcy

Z uszanowaniem
A. Kaźmierski, sakr, finansowy

6,901 31
1,750.14
.............. 8,651.45

Poniżej podajemy tak niskie ceny, że 
te sprowadzą nam tylu kupujących, 
że wysprzedamy wszystek towar.

IX Karol Czul
XIV Alojzy Papież
“ Andrzej Ciutasz
“ Stanisław Handzel
“ Franciszek Baran 

XXIII Felix Walkowski

Abonament za Czerwiec........ ............. 109.30
Pośmiertne za Br. Wincentego Michniewicz

z gr. V-ej........ ................................ .....750.00
Pośmiertne za Br. Antoniego Gąaiorowakie

go z gr. XVI................ ................. -.......... 750.00
Penaya zarządu U uii za II kwartał.............. . .52.55

Razem.............. ...........................   ...
W kasie pozostaje............................................ .............

Pozostałość rozdziela się:

Na fundusz kasy Żelaznej..
“ Federacyjny 

Razem.............................................. — 6,989.60
Na miesiąc Lipiec jest Podatek miesięczny 10c i na Organ 

10c, razem 20c na każdego członka.
Z uszanowaniem

Andrzej Kaźmierski, sekr. finansowy.

Konstanty Fish, sekretarz 
prot., pe ras I.

Antoni Dudek, wice sekre 
tarz, po raz I.

Jan Dudek, Kasyer, po raz 
już V.

Opiekunowie Kasy: Józef 
Kołodziej i Wojciech Lech, po 
raz I.

Opiekunowie Chorych: Kł 
zimierz Nowak i Władysław 
Piekło, po raz I.

Radni: Piotr Marc i Woj 
ciech Piskała, po raz I.

Do Chorągwi Amerykafis 
kiej: (Nazwisko nie podane — 
Redakcya,)

Marszałek, Wojciech Zydor, 
po raz III.

Odźwierny, Walenty Gaweł, 
po raz I.

Nasze Towarzystwo pod O 
pieką św. Marcina, istnieje od 
założenia 4ty rok i dosyć się 
dobrze rozwija, bo liczy sporą 
gromadkę członków, a do tego 
panuje pomiędzy członkami 
prawdziwa miłość Braterska, to 
też spodziewamy się, że w tym 
roku Towarzystwo nasze pod 
Opieką św. Marcina,powiększy 
się w dwójnasób.

Przy tej sposobności zwraca 
my się do was, Bracia Polacy, 
wstępujcie do Towarzystwa św. 
Marcina a nie bądźcie oziębły 
mi, lecz pamiętajcie że nie po 
żałujecie tych 50c. płacić mie 
sięcznie, bo przecież sami do 
brze wiecie, ile to nieszczęść się 
zdarza, czy to w fabryce czy w 
majnie, a później, kiedy czło 
wieka jakie nieszczęście spotka, 
jak dobrze, gdy żona lub ty 
sam odbierzezz wsparcie od To 
warzy stwu, a opłacisz z tego ko 
morne albo ,,bord“, albo inne 
wydatki w czasie twej choro 
by!

Więc Bracia powstańcie, a 
i przetrzyjcie oczy swe, a nie 
bądźcie ospałymi lecz trzeźwy 
mi, a przekonacie się, że nie 
pożałujecie swego czynu któ 
ryście uczynili nie tylko dla 
siebie ale dla swej żony i dzieci 
lub krewnych.

Więc jeszcze raz zwracamy 
uwagę tym Braciom, którzy 
nie są jeszcze w żadaem Towa 
rzystwie, aby raczyli pomnąć, 
że nasze Towarzystwo św. Mar 
clna, chociaż ono jeszcze jest 
młode i nie liczy się zbyt dużo 
to jednakowoż stoi dosyć do 
brze finansowo. Więc nie ma 
się czego obawiać lecz wstępo­
wać do Towarzystwa św. Mar­
cina jak najliczniej.

Posiedzenia odbywają się , 
każdą pierwszą niedzielę mie , 
siąca o godzinie 2ej po połud- 
dniu w Hali parafialnej pod 
kościołem św. Kazimierza przy 
ulicy Pawer.

W imieniu całego Towarzy , 
stwa:

Z uszanowaniem
Konstanty Kisz,

Sekretarz Prot.
Ludwik Gac, 

Prezydent.

WSTĄŻKI TANIE! Zapas wstążek z fabry- 
ki A. M. Levy z New Yorku, warte 19c i 25c, 
czarne lub czerwone, taffeta, bardzo modne 
do wiązania włosów, w tym tygodniu

yari. 
te p

IQ 't Brunatne Sheetings na prześcieradła, 
SU w doskonały towar, 10 przez 4. Mamy 
go tylko 600 yardów, pójdzie po 19c yard.

w paski damskie Taffetta, czarne, bia 
lUU łe, modre, różowe, brunatne i navy, 
warte po 50c, my sprzedajemy po 10c.

£ n Brunatne Muslins, doskonały towar, 
wielki zapas, szeroki na 36 cali, sprze­

dawany po 10c yard, teraz po 5c yard.

I 0' 1 O P^tna gęste na wsypki, nie przepusz- 
IX-U rzają pierza, w białe i modre paski, 
sprzedawane po 18c yard, teraz po 12Jo yard.

A £ — Bluzki Damskie z najlepszej materyi 
U U L‘ India Linon, w cztery rzędy tucking i 
cztery taśmy i hafty Val. Lace, i 8 pin tucks, 
warte po $1.39, teraz pójdą po 95c.

A r _ za damskie gotowe kapelusze, dziecię- 
£ W U ee Streamer Sailors kapelusze i dam­
skie i dziecięce niegarnirowane kapelusze, war 
te do $2.98, ceny zniżone do 25 centów.

| fj — za ńam9^ie niegarn rowane kapelusze 
lUu plain i fancy, słomkowe i Cuban braid 
kapelusze, warte do 98 ct., teraz tylko 10c.

JJ za dz ecięce niegarnirowane kapelusze 
i"Uw Leghorn i Cuban braid Flats, warte do 

$2.00, ceua zniżona do 48 centów.
ft ft _ za garnirowane damskie i dziecięce ka- 
uUU pelusze, warte do $3.00, teraz 99c.
F yard haftowane obszywki, tysiące i ty 
J y siące yardów, 3 do 6 cali szerokie kosz 
towały dawniej do 17c, teraz tylko 5c.

ifln za ^am8kie podwiązki Belt Hose Sup- 
lUU pofters, w doborowych kolorach, s tin 
shield z patentowau. spinkami, teraz po 19c.
OE n piękne spinania elastyczne safety pin, 
A U U attachement, warte 50c, teraz po 25c. 
Q £ — koronkowe haftowane kołnierzyki, o- 
X UU grzmny wybór, warte 35c do 50 cen­
tów, pójdą po 25 centów.

0 0 ft piękne białe suknie z materyi Cambric 
UUU Muslin* ładnie obszywane, warte naj­
mniej po 75c, cena zniżona na 39c.
£za 10 centowe Lawu, białe w kolorowe 
y y kropki, paski i desenie w różne kolory. 
Dobre na lato, chłodne materye na lato we ki 
monos i sacques. Wszędzie sprzedawane po 
10 centów, u nas teraz po 5 centów.

81- Nowa materya Boucle, w w czarnym 
3(j lub białym kolorze w paski. Wybęr 
na materya dla starszych pań, piękna a lekka. 

Regularna cena 15c yard, nasza cena 8-^-c yd.

81— Materye Mentone i London Voiles, w 
3y w pięknym kolorze, bardzo teraz mod­
ne, dobre na suknie spacerowe i na bluzki. 

Warte po 12^c, teraz pójdzio po 8^c yari. 
Bawełnicowe Suitings, średniej ciężkości, do 
bre na suknie dla dzieci, warte po 12^-e yard, 
teraz pójdą po 8^- centów yard.

IQ — 1 kropkowane Swiss Muslins, bardzo 
lAU^ modne na suknie i bluzki, białe lub ko • 
lorowe, piękne desenie. Sprzedawane wszę- 
dzie po 15c, u nas po 12|c yard,
Ift — 1 yard Swisses w piękne desenie, rozma 
|^y2 ite kolory na białym tle. Ładna mate 
rya na bluzki i suknie, warta 19c teraz 12^c. 
|A1— bawełnicowe Voiles, niepławiejąca 
I/.-U materya, w kolorze zielonym, brunat­
nym i mdrym, lekkie, chłodne, podobne do 
Voiles. Inni sprzedawają po 19c yard, a my 
teraz sprzedajemy po 12£c yard.
£ — Calicoes, Indigo Blues, China Bb es, 
y y ciemne Foulard i białe z czarnem. 
Tylko 24 yardów dla jednej kostumerki, warte 
dobrze po 6£c yard, u nas po 5c yard.
C — Gingham na fartuchy, wielka bargain, 
yy której nie powinniście pominąć. Kolo 
ry: biały z zielonym, brunatny z białym, mo 
dry z białym w piękne kratki, warte zawsze 
po 7c Xard, u nas teraz po 5c yari.

za 12 yard'-w wąz.k-ej, białej koronko- 
wt-j Val. Lace Beading, warte po 2c

23 ; yard białe Corset Cover hafty, war 
39 ■, u nas teraz tylko po Vc.

375 tuzJm.w dziecięcych >ibbed Vests, 
warte po 15 centów sztuka, my sprze­

dajemy je teraz tylk po 5c.

215 tuzinów damskich extra size Ve ts 
twU elastyczne, dobry gatunek, warte zaw 
sze po 25c, sprzedajemy je teraz po 15c.

ICln Rękawiczki Silk Lace, długie po łok- 
l ii U c’e> warte po 75 centów para, sprzeda 
jemy je teraz tylko po 10c para.

Tulko lOc uard
zostało nam tylko 3,000 yardów. Przyjdź zaraz 

Kredytorzy jednej wielkiej firmy Damskich 
strojów i kapeluszy, kazali wysprzedać cały je 
den taki skład, my niemal wszystko zakupiliś­
my, wiec sprzedajemy w tym tygodniu 

Kapelusze po 10c 
warte do $1.00

Kwiaty po lOc warte do 75c
Także bardzo piękne garnirowan* kapelusze 

po wielce zniżonych cenach.

Z AK UP NO ZA $25
zapełni wam całą książeczkę markami

BERNARDI STAMPS 
a za to otrzymacie premium, na jakie gdziein­

dziej musicie wydać 2 do 4 razy więcej.
Teraz jest najlepszy czas, aby podczas tej wy- 

sprzedaży zapełnić książeczkę markami. 
Gdziekolwiek kupujecie, zawsze żądajcie 

BERNARDI STAMPS

Pamiętajcie, że nasze małe 
Ekspensa pozwalają nam < 
sprzedawać o wiele taniej, < 
niż w innych składach.



Btr. 6 WIELKOPOLANIN, CZWARTEK, DNIA 6 LIPCA 1905

Placówka

Czytajcie
uważnie!

drugą,

rzeki z niechęcią.

Godziny oHsowe: od 9 r. do 4.30 po polud. od 6 do 8.30 wlecz. W Niedziele od 1—4 pcpoł.
relaphoni lithirll. Iilowu Uli.

3546 Butler Street, Wprost 36ęj.

po-

bez
fran-

wy-

pani po francuzku do

Philip Kunze,

najle- 
i jak

— Wszelkiego rodzaju dru­
ki przynoście do Wielkopola­
nina, 56—22 ul. Pittsburg.

Przyjdźcie obejrzeć nasz towar, zanim pójdziecie kupić 
gdzieindziej, a zaoszczędzicie sobie dużo pieniędzy.

DRUKUJEMY: '
W-POLSKIM, 
ANGIELSKIM, 
NIEMIECKIM, 
SŁOWACKIM, ■ 
i LITEWSKIM I

JĘZYKU. I

Fr-Gallant,
SALUNIRESTAURACYA.

Mam na składzie wielki wy­
bór win i likierów importo­
wanych i krajowych. Naj 
lepsze wódki, zawsze świeże 
piwo i wonne cygaro. Usłu­
ga grzeczna i skora.

Smaczne przekąski i obiady. 
1916-1918 Penn Avenue

na naszą krsywdę! po 
francuzką kanweriacyą

STRACONE SIŁY 
siły mgzkie w 14 dniach 

OSŁABIENIE 
różnych nariądów ciała 
1 mgzkości przywracam 
do normalnego stanu w 

Krótkim czas e 
CHOROBY NEREK 

pgcherza i tp. leczg bar 
dzo prgdko

NIC NIE KOSZTUJE SPYTAĆ SIĘ O CENĘ. PRÓBKI MOŻNA 
ZOBACZYĆ W DRUKARNI. ROBOTA GWARANTOWANA.
CENA’ UMIARKOWANE, DRUK ELEGANCKI. : :

— POWIEŚĆ —
BOLESŁAW PRUS

(ALEKSANDER GŁOWACKI.)

Wielkopolanina
56 ZTwentp Second Street,

(Powieść współczesna, opisująca jak zacny polski wieśniak jest 
pszym stróżem polskej ziemi, jak silnie jej się trzyma 
nierad ją niemcom oddaje, choć oni zapłacili by mu jaknaj- 
drożej).

Godziny urzędowe: 9—19 przed poł. 1—6:30 po południ*. W aisdsls 
lę od 9—19 przed południem.

Saluu i Restauracja.
Smaczne wina, wódki, cygara i t< « 

Zawize świeże piwo 
i wyborne przekąski 

Dobra obsługa przedewszystkiass. 
1901 PENN AYR.

2005 PENN AVENUE.
W pierwszorzędnym składzie rzeźniczym ora w 
grooernl znajdziecie zawsze świeże wędliny sło­
ninę, szynki, kiełbasy własnego wyrobu, ja > i wJ 
ktuały spożywcze. Popierajoie rodaka!

IGNACY OSTROWSKI

Kazim. Filipowski,
POLSKI HOTEL

Wyborne wódki, wina i cygara, 
Zawize świeże piwo i przekąikl,

Uiługa grzeczna, prawdziwa pol­
ska. Popierajoie -woioh.

CHAS. PHILLIP’S, 
1240 BENN AVE.

druga ulica od Union Depon 
PITTSBURG, PA

Oto kilka naszych cen:
3 letnia Old Ray lub Kor- 

nowa wódka, galon $1.50
5 letnia ,,
6 letnia ,, 
8 letnia ,, 
TorkoJy od 
Śliwowica ,, 
Brandy ,, 
Arak ,, 
Kimmel ,, 
Blakbery win 
Port wine ,, 
Sherry wine

Niewidomi 
i Głusi 
wyleczeni

ŚLEPOTA.
Łużczki, błonki. łu»ki na oczach, ropienie oczu 

choroba nerwu ocznego i Inne słabości powodują 
ce ślepotę, — leczymy bez noża, bez cięcia. Na­
wet, jeżeli inni okuliści uznali cię za nieuleczal­
nego, —> nasi słynni specyaliści zapewniały cię, 
że: dopóki jest choć trochę wzroku, dopóty jest 
nadzieja. Leczymy tez noża, bez bólu i tez nie- 
bezpieczeństwa.

PROSTUJEMY ZEZOWATE OCZY.
Bez noża i bó!u.

GŁUCHOTA I KATAR.
Głuchoty i Kataru nie można wyleczyć, dopóki 

nie usunie się^ch przyczyny 95 na sto wypad­
ków głuchoty pochodzi z kataru, a my za pomocy 
naszego sposobu elek ryczno—ał sorbuj^cego le­
czymy całkowicie i najgorsze wypadki.

STATE INSTITUTE,
628 Penn Avenue, Isze plgtro od frontu. 

Dr. Z. ROSEDALE.
Godziny: od 9 rano do 8 wieczorem w tygodniu.

1 od 9 rano do 3 po połud. w niedziele

614 PENN AVENUE.
Godziny of iso we. Od 9ejranodo 9ej popołudniu w dni powszedne. 

Niedziele: Od 9ej rano do 4ej popołudniu. Egzystuje w Pittiburgu od 151at 
wtem samem miejscu. Mówimy po polsku, po rusku, niemiecku i słowacku

Nowina 
dla 

Chorych 
w 

Bittsburgu.

Doktor Goldman jest lekarzem mówiącym po polska, studyował 
medycynę w klinice we Wiedniu, mającej światową sławę i tamta Dy­
plom wszech nauk lekarikion otrzymał.

Doktor Goldmann poi lada długoletnią praktykęlekarską tak w ■*• 
ropie, jakoteż w Ameryce.DoktorGoldmann byłrównież lekarzem woj- 
ikowym w austryaokiej armii. On leczy wszelkie uleczalne choroby i 
najlepszym skutkiem iw najkrótszym czaiie — * nie raki tnlntf* 
humbugu. Jeśli zobaczy, że choroba wasza jest nieuleczalną, powił 
Wam to otwarcie — i nie będzie wam czynił nieprawdziwych przyrza' 
ożeń i nie będzie ściągać od wai pieniędzy, ponieważ jtg3 jeit hasło, la 
Prawda a Uczciwość trwa najdłużej. — Tysiące chorych, którzy 
się do niego z zaufanii m udali, może to poświadczyć.

Specjalnością Dra Goldmanna jeit szybkie a pewne wyleci*' 
wszelkich tajnych słał ości i chorób skórnych, z wszelką dyikrecyą—'' 
mierną cenę, a bez przerwy w zajęciach zawodowych. Chorzy, klóri j 

do niego osobiście udać się nie mogą—niech pizzą do niego po polik*. 
Dr Goldmann posiada w woim ofiiietakże&hemioznelaboratcryam, w 
którym znajdują się wszelkie krajowe medykamenty — a mola praat* 
osiągnąć najlepsze rezultaty.

Nie dajcie się przeto zwabić szumnemi a nie prawdaiweml Og Aiaa- 
mami, — a jeżeli jesteście chorzy udajcie się a zaufaniem do aczolw*- 
go a zdolnego lekarza:

Dtt; S. Goldmanna,
406 GRANT ST, Pttsbnrg

JOHN FINlit,
3609 Penn Ave., Pittsburg, Pa 

notabyusz publiczwy.
Bprzeiaż Realności. Zabeipleoza od ognia. 

Kollektuje rent, wykonuje prawne dokumenty. 
Ubezpiecza od ognia w najlepszych Kompaniach 

Branch Office Emokey City Lumber and Mana- 
aoturlng Co. of Millvale, Pa.

T1L1PH0H; Bell 4093 Jiak i P. & A. SI Lawnaii.

Dr. S. Blumberg,
1712 Cąrson Str. South Bid*

Słynny lekarz, skończywszy kurs 
nauk w akademii medycznej w Warsza­
wie Imający dyplomy Europejskie i 8t, 
Zjednoczonych, leczy jak najskutesz- 
niej i w krótkim czasie od wszelkisŁ 
chorób. Godziny przyjęcia: od • do 10) 
rano; Od lej do lej po południu; od Tej 
do 8ł wieczorem. Mówi po Polsku.

M LIGHT
Zegarmistrz l Jubiler

Dyamenty, Zegarki, Zegary, 
Szczerozłote Pierścionki i Obrączki 
ślubne. Wielki Zapas Harmonik itp. 
Reperacya, nasza Specyalność. 
1113 Penn Ave, Pittsburg, Pa.

— Macie interes do mego szwagra?
Chłop znowu chciał się skłonić do nóg, ale został powstrzy 

many.
— Cóżto za interes?
— Chcieliśmy prosić łasgi jaśnie pana, żeby nam wypuścił 

w arendę ten kawałek łąki, co jeat między raeką i moją, chudo­
by.

— Na cóżto wam?
— Stargowaliśmy wczoraj z moją kobietą krowę i boi- 

my się, że paszy będzie zamało, więc dopraszamy się teraz 
łaski......... .

— A dużo macie bydła?
— Mam tam pięć ogonów: niby dwa konie i trzy krowy i 

jeszcze parę świń.
— zremi macie dużo?
— Bogać tam dużo, jaśnie panie, ledwo dziesięć morgów 

i to z roku na rok jałowieje, westchnął chłop.
— Bo nie u niecie gospodarować, rzekł panicz. Dziesięć 

morgów ziemi, mój człowieku, to kolosalny majątek! Za grani 
cą na takim kawałku żyje wygodnie kilka rodzin, a u nas jed 
nej nie wystarcza. Ale cóż, kiedy siejecie tylko żyto. —

— Cóż siać, jaśnie panie, jeżeli pszenica nie plonuje?
— Ogrodowizny, mój przyjaciela, to jest intsres! Ogrodni 

cy pod Warszawy płacą po kilkadsiesiąt rubli dzierżawy z mor 
gi i mimo to mają się doskonale....

Ślimak sm itme zwiesił głowę, lecz serce burzyło mu się; 
słuchając bowiem wywodów panicza, doszedł do wniosku, że 
dwór, albo mu nie wypuści łąki w dzierżawę, jako już posiada, 
jącemu dziesięć morgów, albo — każę zapłacić kilkadziesią ru­
bli czynszu. Bo i pocoby panicz opowiadał takie dziwne rzeczy, 
jeżeli nie w celu wmówienia w niego, że już zadużo ma gruntu i 
że powinien drogo płacić arendę?

Zbliżył się do bramy.
— Widzę w ogrodzie siostrę, rzekł panicz, pewno tam bę­

dzie i szwagier. Pójdę więc do niego i poproszę, żeby załatwił ' 
wasz interes. Do widzenia.

Chłop ukłonił się do ziemi, ale jednocześnie pomyślał:
— Ż^by cię choroba zatłukła, kiedyś się tak zawziął na 

mnie! Babę mi wczora zaczepił, chłopca zbuntował, a dziś niby 
to kłaniać się nie daje, ale gada, żeby płacić takie straszne pie­
niądze z morgi! Wiedziałem, ża mi sprowadzi nieszczęśsie.

Ode dwora doleciały ich uroczę dźwięki organów.
— Tatulu, grają!.......... Gdzieto grają?.... zawołał Sta

siek.
— Pewnie dziedzic gra.
Istotnie dziedzic grał na amerykańskich organach. Chłopi 

z uwagą przysłuchiwali się niezrozumiałej dla nich, ale pięknej 
melodyi. Staśkowi poczerwieniała twarz i drżał ze wzruszenia 
Jędrek spoważniana Ślimak zdjął czapkę i począł mówić pacierz 

: ażeby Bóg miłosierny zasłonił go od nienawiści panicza, które 
mu przecie, on — nic złego nie zrobił.

Organy umilkły, a jednocześnie panicz spotkał s:ę w ogro 
dzie z siostrą i z ożywieniem począł jej coś przedstawiać.

• — To ciinstyguje na mnie! mruknął chłop.
’ X— Widzicie, tatulu, zaczął Jędrek, że pani to podobja do 

bąka. Żółta w czarne centki, cienka w pasie,a gruba na końcu.
■ Ale piękna Pani!
' — Gorszy od bąka ten podlec na żółtych nogach, chociaż

cienki j*k patyk! odparł chłop.
i — Co on ma być gorszy, kiedy mi dał czterdziestówę? Glu 

pi to on musi że jest, ale dobry pan.
— Odbiorą cni sobie tę czterdziestkę, nie bój się. 
Tymczasem panicz, opowiedziawszy siostrze interes Slima 

ka, począł robić jej wymówki.
— Zdumiony jestem, prawił, cechami niewolnictwa, jakie 

, spotykam wśród ludu. Ten biedak nie jest w stanie rozmawiać 
w czapce na głowie, a przytem był tak zmieszany, tak zalęknio! 

[ ny, że mnie litość brała, patrząc na niego.Na cały dzień lepsuł 
. mi humor.

— Ale cóżem ja temu winna i co mam robić? — pytała 
pani.

— Zbliżyć się do nich, ośmielać....
— Wyborny jesteś! odparła wzruszając ramionami. Kie 

dym zesziej jesieni urządziła zabawę dzieciom naszych robctni 
iów, właśnie ażeby je ośmielić do siebie, to zaraz na drugi 
dzień połamały mi brzoskwinie. A zbliżać się do nich?.... I to 
robiłam. Weszłam raz do chity, gdzie leżało chore dziecko i w 
ciągu godziny nasiąkłam takimi zapachami, żem musiała prawie 
nową sukn ę oddać pannie służącej. Djiękuję za pjdobne apo 
stolstwo.

Tak rozmawiając pc francusku, zbliżyli się do sztachet, za 
któremi stali chłopi.

— Przynajmniej dla tego musisz co zrobić, rzekł panicz, 
bo dziwnie mi się podobał.

Pani przyłożyła szkła do oczu.
— Ach, to jesi Ślimak, zawołała. Limacon... .wyobraź 

sobie, co za komiczne nazwisko!
— Poczciwy człowieku, zwróciła się do chłopa, brat mój 

chce, żebym co dla ciebie zrobiła, no i ja sama radabym. Czy 
masz córkę?

— Nie mam, jtśiie pani, odpowiedział chłop,całując przez 
kratę jej suknię.

— Szkoda. — Mogłabym dziewczynę nauczyć roboty ko­
ronek.

— Poprzednio umywszy ją odpowiednio, dodała po 
cuzku.

— A o łące ani wspomni! pomyślał chłop.
— To są twoi chłopcy? pytała dalej Ślimaka.
— Nasi, jaśnie pani.
— Więc przysyłaj mi ich, to będą uczyli się czytać.
— Albo oni mają czas, jaśnie pani? Starszy ciągle w domu 

potrzebny..........
— Więc przysyłaj młodszego.
— I ten już chodzi za świfimi... 
Pani wzniosła oczy do nieba.
— No i zróbże co dla nich? rzekła 

biała.
— Coś cni okrutnie zmawiają się 

myślał chłop, mccno zaniepokojony 
państwa.

Ode dworu ukaził się dziedzic, a spostrzegłszy żonę i szwa 
gra, przyspieszył kroku i za chwilę znalazł się obok nich. Ś.i 
makowi ze wzruszenia łzy nabiegły do oczu, a nawet Jędrek 
strać ł zwykłą śmiałość wobec pana. Tymciaeem uzbrojony w 
f azyę demokrata opowiadał szwagrowi interes chłopa i poparł 
go bardzo gorąco.

(Ciąg dalszy nastąpi).

Smith Bros.
ZAKŁAD FARBIARSKl

< 1BH Ctmilt. B< *.

‘TŁsi,.*... Plttsboro. Pi.

14/ IY DOBRZE ZNANY LEKARZ I SPECYA- U! . FF f/lf LISTA LECZENIA RUPTURY MÓWI: 
Moja reputacya MB zostały stwier-
i rozległa cizia- Ka B $1 wą ja ■ |U| W dzone bardzo h- 
łalność w lecze- |Tb| fcjg ggjj s cznenri wylecze­
niu K niami.

Pragnę aby każda interesowana osoba pamiętała, że ja ograni­
czam swoją, praktykę na leczeniu Ruptury i chorób Rectum i że 
jestem jedynym specyalistą do leczenia Ruptury i chorób Rectum 
w Pittsburgu, że żadne udawania nie mają miejsca w moim ofisie, 
że każdego pacyenta traktuję z całą umiejętnością i uczciwością, 
że żądam za to tylko mierne wynagrodzenie; że w każdym wypad 
ku Ruptyry łub choroby Rectum podjętym gwarantuję wylecze­
nie na stałe i że żaden inny lekarz nie ma lepszego rekordu jak ja.

Dr. GEO, B. WIX.

Leonard Aronion. H»rry M. Aro«o«

flronson & ftronson 
praktykuje w cywilnym 1 kryminalnym 
sądzie. Adwokat 1 Prawnik. 

518-620 Fourth Ave.
Phone: Bell 3379 Court P. AA 2391 Main

Nowe Wiosenne Tapety!
? | NAJNIŻSZE CENY

w calem mieście.

Linoleum, Cerata, Zasłony do okien, Go­
towe do użytku Farby Olejne, Pokosty etc.

VflRIGOGELE i HYDROGŁLE
(Fałsz. Ruptura) (Wodna Ruptura) 
Gwarant, wyleczenie w 10—30 dniach

Zapraszam każdego chorego do sie 
bie, lub aby pisał. Wielu z tych co ma 
ją Rupturę, pracują w majnach i fa­
brykach. Tacy cierpią wiele od pasów 
i myślą że tylko operacya im pomoże; 
dlatego obywają się pasem. Przeto o 
znajmiam wszystkim mającym Ruptu­
rę, że jest dla nich nadzieja wylecze 
nia. Wyleczyłem już w Pittsburgu ty­
siące takich chorych wyleczę i ciebie. 
Nie używam noża ani cięcia; bez bólu 
i daję gwarant, prawny kontrakt na

wyleczenie. Mam ogólną sławę specyalisty od leczenia Ruptury. 
Moje leczenie nie jest domowem leczeniem i musisz do mnie przy 
chodzić aż będziesz wyleczony. Jeśli mieszkasz blizko, to przy­
chodź do mnie raz w tygodniu i możesz pracować cały dzień; je 
śli daleko to przyjdź do mnie na 10 dni lub dwa tygodnie, a ja 
cię wyleczę napewno i na stale.

HF M fiROI DY fISTULa11L1I1U1W1L/11 Inne podobne chorobu nej operacyi. 
ILLUSTROWANE ) Książka nr 1 o Ruptune 1 Hydrocele.

> Ksąika nr 2 o Varicoce e.
KSIĄŻKI DARMO ) Książka nr. 3 o Hemoroidach i innych chor. 
Porada darmo. Ugoda na kredyt. Ceny umiarkowane.

EJPH R AA7TY SPECYALISTA
L/r. ł» od leczenia Ruptury.

Rooms 201 — 202 drugie piętro, New Warner Building,

(Ciąg dalszy).
— Na lewo? To przecie nie chałupa, ino oficyna, a to nis­

kie, kuchnia. A przypatrz się, że w oficynie jedne izby są na 
dole, drugie na górze....

— Jakby na strychu?
— To nie strych, ino piętro. Strych jest jeszcze wyżej,pod 

dachem, jak u nas.
— Ale zawsze oni tam włażą po drabinie? — wtrącił Ję­

drek.
— Nie po drabinie, ino po schodach, odparł surowo ojciec 

Pan akurat poniewierałby się po szczeblach, kiedy on lubi wy­
godę. To też mu kradną siano z nad stajni!

— A ono na prawo, tatulu, co takie-szybiaste? spytał Sta- 
siek.

— Tam pewnie samo państwo wysiaduje i grzeje się na 
słońcu, odparł Jędrek.

— Nie gadaj, kiedy dobrze nie wiesz, zgromił go Ślimak. 
Tam jest cała ściana ze szkła, bo to oranżerya. Tam są wszyst 
kie kwiaty, jakie ino świat widział, i kwitną se nawet w zimie; 
kiedy na polu śnieg leży po kolana.

__ Musi 1 pr pieru kwiaty, jak w kościele, wtrącił znów 
Jędrek.

— Właśnie, że prawdziwe. Kwitną zaś, bo im przez zimę 
ogrodnik pali w piecu.

— A jabłka tu są w zimie? spytał Jędrek.
— Jabłek nima, ino pomarańcze.
— Pewnie ze sto razy lepsze od jabłek?..spytał Jędrek 

a oczy mu się zaiskrzyły.
Chłop pogardliwie machnął ręką.
__ Iii.... Skosztowałem ci ja jedno takie. Małe jak karto 

fel, zielone, a paskudne — żeby pies wypluł..........
— I oni takie jedzą?
— Co nie mają jeść.
_ A to oni są głupie, rzekł Jędrek.
__ Tyś to głupi, bo się nie znasz, odparł chłop. Tobie do­

brze, kiedy ci przy krupniku jest słono? a panu dobrze, jak 
przy innem jedzeniu jest mu w gębie paskudnie. Każdy na tym 
Swiecie ma swój smak: wół lubi trawę, a Świnia zaś po­
krzywy.

— Patrzcie ino tatulu! wrzasnął Jędrek, wskazując ku dwo 
rowi; — lecz nim skończył rozległy się znowu dwa strzały.Gdy 
zaś dym opadł, ujrzeli pzzy bramie młodego człowieka w żół 
tych kamaszach po kolana, w siwej kurtce z zielonemi wyłoga­
mi, z ładownicą na brzuchu, torbą na boku 1 z dubeltówką w 
rękach.

__ To ten sam, co wczoraj jechał na koniu i co mu czapka 
ze łba zleciała, dodał Jędrek.

Chłop pochylił głowę w jedną stronę, potem w 
przypatrzył się.

— Jużci że on pokraka!
I dodał szeptem:
__ Ziły znak! Pewnie mi łąki nie wypusiczą,kiedy nam dro 

gę zastąpił ten farmazon.
_  Ale tuzyą ma porządną! mówił Jędrek. Do czego on 

tu stray lo, bo ino wróble latają?.......... Iii.... może do nicze­
go?.... Ja, «eby ta miał fuzyą, tobym se strzeloł cały dzień, 
choćby w górę, a prochu psiakość tyle bym sypał, żeby na sa 
mej plebanii huczało.

__ Do nas on chyba nie strzeli? cicho zapytał Stasiek, wa­
hając się, czy iść dalej.

__ Co ma do nas strzelać? odparł ojciec. Przecież d > ludzi 
strzelać nie wolno, za to jest kryminał. Chociaż... .kto go wie 
na coby się nie porwał taki zaprzaniec!....

_ Oj! oj! pochwycił Jędrek, niechnoby spróbował!....
— A cóżebyś mu ty zrobił?
__ Złapałbym mu fuzyę i odniósłbym do wójta. Jeszcze- 

bym se parę razy strzelił po drodze.
Tymczasem myśliwy,nabijając swoją lankastrówkę,zbliżył 

aię do chłopów. Na troku u jego torby wisiały sakrwawione 
szczątki wróbla.

__ Niech będzie pochwalony, rzekł SHmak, zdejmując 
czapkę.

__ Dzień dobry, obywatelu! odparł strzelec, uchylając ak- 
samitnejfdżokejki.

— Ślic mości fuzya, westchnął Jędrek.
Panicz poprawił binokle i z uwagą spojrzał na chłopca.
— Spolobała ci się? spytał. Hę?.......... Czy to nie ty

dałeś mi wczoraj czapkę?..........
__ Jużci ja, — ino pan wczoraj jechał na koniu i 

fuzyi.
__ Więc ja jestem twoim dłużnikiem! zawołał panicz, 

dobywając z kieszeni portmonetkę. Masz tu, rzekł i dał mu sre 
brną czterdziestówkę. A to twój ojciec?.... ten co cię wczoraj 
chciał batem obić?....

Chłop ukłonił się do ziemi.
— Obywatelu!rzekł panicz tonem obrażonego.Jeżeli chcesz 

ażebyśmy byli ze sobą w przyjaźni, nie kłaniaj mi się tak nizko 
i nakryj głowę. Czas już zapomnieć o tych resztkach niewoli, 
które nam i wam tylko ujmę przynoszą. Nakryj głowę, obywa 
telu, prosię cię....

Zdumiony i zakłopotany Śbmak chciał spełnić rozkaz, ale 
sama ręka odmówiła mu posłuszeństwa.

— Przecie to wstyd stać przy panu w czapce szepnął.
— Dajże spokój dzieciństwom! ofuknął panicz. Wyrwał 

mu czapkę z ręki i gwałtem wsadził na głowę, a następnie to 
samo zrobił wylęknionemu Staśkowi.

— Choroba!.... pomyślał chłop, nie mogąc zlać sobie 
sprawy z demokratycznych intencyi panicza.

— Cóż to, idziecie do dworu? spytał go myśliwiec, zawie­
szając fuzyę na ramieniu.

— Jużci, jaśnie paniczu.

MORRIS HORST&CO/
dystyGatorzy najlepszych wódek.
róg SrnitHficld Ai Second Ave., Pittsburg.

DO PUBLICZNOŚCI. U nas możecie kupić lepszy towar za mniej 
sz$ cenę, niż w jakimbądź innym składzie Wiski w Ameryce. Mówi 
myto z przekonania, bo nasz interes zdwaja się corocznie. Jak u nas 
raz kupicie wódkę to zawsze kupować będziecie. Sprzedajemy towar 
wprost z dystylarni za tę cenę, którą inni kupcy płacą w dystylarni. 
Towar gwarantowany a kto 
z niego niezadowolony, pie 
niądze wrócimy. Przyszlij 
Money order lub gotówkę 
do: MORRIS FORST &
CO., PITTSBURG, PA. 
Przy zamówieniach za $5 
płacimy koszta expresu mię 
dzy Chicago a New York. 
Na zachód od Chicago, a na 
wschód od New Yorku opu 
szczamy 10 procent. 
Odpowiedzialność naszą po­
świadczy każdy Bank.

°z«nie w najkrótszym możliwie cz» s'e, bez pozostawienia w systemie żad­
nych słych skutków. Mój system jest tani i pewny.
SEKRETNE CHOROBY

w 3 d o 5 dniach
ZAKAŻENIE KRWI

w 30 dniach, bez użycia 
merkurjuszu lub potaszu

STRYKTURĘ 
bez bólu i bez noża 

HYDROCELE 
w 24 godzinach bez ope- 

racyi

O
Ć Fr. Dlugoński,

Mam zawsze dobre nspojejjako »
J to: Piwo, Wódki, Likiery 1 Wins. J 
x Dobre cygara 1 przekąski,

Ć Róa Dixon I Hancock Street*, ę

ZAWIADOMIENIE. Mój ofis mieści się obecnie 
p. n. 614 Penn Ave , drugie piętro od frontu. 

Choroby iYŁężczyzt-i 
Jedyny specyalista chorób męzkich w mieście Pittsburgu’ 

który może rozmówić się po polsku.
Nie czekaj, aż cały system opanowany zo­

stanie chorobą,- aż caiy system nerwowy zo­
stanie zwychnigty, a ty sam staniesz sig ruiną 
niezdolną do pracy i obcowania z ludźmi.

Niepewne, połowiczne leczenie tylko szko­
dzi zdrowiu. Najgorsze przypadki, jak Jęcze­
liśmy są te, które niedobrze leesono, zanim 
się udano do mnie-, Ja leozg przes zapobiega­
nie c. orobom i jestem przeciwny krajaniu 
i bolesnemu leczeniu. Każdy chory powinien 
być leczony jaknajostroźniej i na stałe. Ja nie 
dajg fałszywych i szumnych obietnic, ani nie 
obiecujg w leczyć kogoś w paru dniach, aby 
śoią?nąć jaknajwigeej pacyentów. Lecz ja 
gwarantujg zupełne bezpieczne i stałe wyle­

ją leczg:
REUMATYZM 

najrozmaitszy szybko 
VARICOCELE 

leczg w 15 dniach 
WRZODY 

i wyrzuty skórne leczg 
skutecznie 1 prgdko 

ECZEMA 
i tp. dolegliwości leczg 

w bardzo krótkim czasie

Jeżeli Szanowne Towarzystwa zamierzają dać 
coś do druku, upraszamy o łaskawe zgłoszenie 
sig do nas. Drukarnia nasza zaopatrzona jest 
w najnowszy wybór czcionek, ozdób i obwódek 
i jesteśmy w stanie wykonać najlepszą robotę i 
zadowolić najwybredniejsze wymagania. Robo­
ty zamiejscowe odstawiamy szybko.

2263 GRANT

1307 CARSON ULICA 
booth bidb.

£ Nowu FolskISalun w 13-e) Wardiln

KONSTYTUCYE, KSIĄŻKI KWITOWE, NAGŁÓWKI DO LI­
STÓW, BILETY WIZYTOWE, PROGRAMY, POWINSZOWA­
NIA, ZAPROSZENIA, DYPLOMY, CYRKULARZE I T. P.
Zamówienia przyjmuje sig przez telefon od stałych kostumerów.

Osy wiecie, te w 

Pittsburgu jest mó­

wiący po polaka 

* w starym kraju 

dyplomowany le­

karz f— Lekarzem 
tym jeat Doktor 

8. Goldmana, sam. 

pn. 406Grant 8tr,

Pittsburg, Pa.

Porzuć ten 
Pas, bo on 
cię nie wy­
leczy.

MÓJ REKORD 
Wyleczyłem ty­
siące osób z Rup 
tury, więc i cie 
bie wyleczę.

WYKONYWA WSZELKIE PRACE 
AKURATNIE, PIĘKNIE I TANIO.

> J 2.00
»» 2.50
,, 3.00

$2.25 i wyżej
2.25
2.00 > ,
2.00 > >
1.50 , i

>01.50 9 >

1.50 9 9

1.50 9 9



WIELKOPOLANIN, CZWARTEK, DNIA 6 LIPCA, 1905. Str. 7

Krwawe zajścia w Ło­
dzi w Piątek, 

dnia 23 czerwca 1905.

Wczoraj nadszedł do związ­
ku prasy następujący telegram 
z Łodzi:

Łódź dnia 24go czerwca. — 
Dwa tysiące osób zostało zabi­
tych lub ranionych w cięgu 
trzydniowej walki ulicznej po­
między burzycielami a żołnierza 
mi rosyjskimi w tern mieście.

Wczorajszy,,Czarny Piątek“ 
w Łodzi: przewyższył swojemi 
okropnościami wszelkie strasz­
ne wydarzenia ,, Czerwonej 
Niedzieli" w Petersburgu.Star­
cia tawały bez ustanku z wyj^t 
kiem małej przerwy dzisiaj po 
nadejściu silnych posiłków. — 
Strzelanina powtórzyła się dzi­
siaj (w sobotę) wieczorem i nie 
ma wątpliwości,że znowu dużo 
ludzi zostało pozabijanych. — 
Trupy pozostawiano całemi go 
dżinami na ulicach, a kozacy 
obrabowywali je z klejnotów i 
pieniędzy. Miasto podobne jest 
do olbrzymich jatek, a wyda 
rżenia z dwóch dni ubiegłych 
na zawsze pozostanę w strasznej 
pamięci mieszkańców. Razem 
w Lodzi teraz obozuje dziesięć 
pułków.

Ludność żądna krwi.
U ludności obudziło się prag 

nienie krwi. Zakosztowano krwi 
i złe instynkta się obudziły. O 
ile wiadomo, 130 osób zostało 
zabitych w cięgu walk w piętek 
a oprócz tego 41 umarło w szpi 
talach w nocy. Z ranionych 
320 lekkie odn osło rany i ty 
mi zajęli się na miejscu chirur­
dzy ambulansowi. Wszystkie 
szpitale w mieście sęprzepełnio 
ne, a ponieważ nie ma dosyć 
miejsca, przeto dużo ranionych 
już nie przyjmowano. W szpita 
lu żydowskim rozgrywały się 
najstraszniejsze sceny; ranni le 
żę tam tuzinami po podłogach.

Rozruchy trwały przez całę 
ncc i pi zez kilka godzin dzisiaj 
inno. Do południa dzisiaj jesz­
cze 18 osób zostało rannych 
lub zabitych.

Wszystkie składy, fabryki i 
magazyny sę pozamykane i ża 
dnych interesów się nie załat 
wia.

Podpalacze.
Dziś rano próbowali burzy 

ciele podpalić rzędowe budynki 
ale ich rozproszyło wojsko. Kie 
dy nadeszły dziś rano pogłoski 
ustała właściwa bitwa, ale nie 
uspokojono się bynajmniej 
i tu i ówdzie cięgle powstaję za 
burzenia. W Bałutach, na 
przedmieściu Łodzi, czterej ko 
żacy zostali zabici, a 16 ranio 
nych przez bombę rzuconę do 
koszar. 28 koni zostało żabi 
tych. Tu i ówdzie odzywa się 
cięgle szarża ze strony żołnie 
rzy; odpowiadaję im strzały z 
domów.

Żołnierze niepotrzebnie zbyt 
srogo się obchodzę. Dziś nad 
wieczorem zastrzelili dwie ko 
bitty: matkę i córkę!

Początek rozruchów.
Rozruchy obecne rozpoczęły 

się we wtorek po pogrzebie 
ofiar starcia pomiędzy wojska 
mi a straj kierami ubiegłej nie 
dzieli. Chrześcianinom dozwolo 
no pochować umarłych, a ży 
dom nie; policya tajemnie po 
chowała trupy żydów w nocy, 
co wywołało oburzenie i we 
wtorek rozpoczęły się rozru 
chy.

Tłumy zaczęły rozbijać szyn 
ki, a liczne gromady, upiwszy 
s;ę, przebiegały po ulicach,wzy 
wajęc do broni i wzrastały bez 
uitannie.Gdziekolwiek policya 
lub wojsko pojawiały się w 
drobnej sile, napadano na nich 
i dużo osób pozabijano w ten 
sposób.Na ulicy Piotrkowskiej 
jednej z pryncypalnych, najeżę 
ściej zdarzały się takie napaści.

Po splędrowaniu szynków 
podpalono je,a straży egoiowej 
przeszkadzano w gaszeniu. Pow 
tarzało się to w różnych miejs 
etch. Fanatyczny zapał ogarnęł 
tłumy do tego stopnia, że wi 

[dziano dzieci całujęce czerwone 
flagi i przysięgajęce, że sę goto 
we życie oddać za wolność.

Jakaś żydowska dziewczyna 
weszła na skrzynię na placu 
targowym i przemawiała do 
ogromnego tłumu. Nagle poją 
wiła się policya, rozległy się 
strzały i żydówka spadła żabi 
ta.

Ogrodników przywożęcych 
na targ jarzyny zatrzymywano, 
a ich wozów użyto do budowa 
nia barykad. Przed temi bary 
kadami rozpinano druty i kon­
nica nie mogła się przez nie 
przedostawać. Tymczasem tłu 
my zaopatrzyły się w broń i za 
częły robić z niej użytek.

Rzeź kobiet i dzieci.
W końcu wojsko zyskało 

przewagę, ale nie bez znacznych 
strat własnych i strasznej rzezi 
zarządzonej pośród burzycieli. 
Żołnierze najzupełniej nie dbali 
o to, czyli strzelają do spokoj­
nych mieszkańców, czy do bu 
rzycieli i zabijali mnóstwo ko­
biet i dzieci.

O świcie w piętek rozpoczął 
się już najstraszniejszy krwi roz 
lew. Kompletna anarchia i rzeź 
panowały przez dzień cały. Roz 
ruchy te wywołały socyalistycz 
na partya i bund żydowski, któ 
re postanowiły pomścić się za 
zabitych towarzyszy.

Robotnicy, więdzeni przez 
gromadę strajkierów od fabryk 
Poznańskiego, zaczęli atakować 
wojskowe posterunki. W tych 
rozruchach zostało zabitych sie 
dmiu kozaków i dwóch ofice­
rów. Jednego kozaka zabiła 13 
letnia dz ewczyna.

W żydowskiej dzielnicy szyb 
ko ustawiono barykady. Roz­
maici ludzie wdrapywali się na 
dachy, odcinali druty telegrafi­
czne i telefoniczne i używali 
ich do rozpinania po ulicach 
przed barykadami, które wzuo 
szono ustawicznie.

ż

Rornbij rzucane na wojsko.
Wcześnie rano wrzucono 

dwie bomby do baraków,gdzie 
20 żołnierzy zostało zabitych 
lub pokaleczonych.Od tego roz 
poczęł się rozlew krwi, który 
trwał już do nocy.

O godz. 11 ze wszystkich fa 
bryk wyszli robotnicy i zapełni 
li ulice. Kozacy, dragoni i pie 
chota od czasu do czasu rzuca­
ły się na tłumy i strzelały w 
Ścisk najgęstszy. Burzyciele od 
strzeliwali się z rewolwerów, a 
ich towarzysze wkrótce zaczęli 
im pomagać z dachów i okien 
domów. Niektórzy z różnych 
miejsc wzniesionych wylewali 
witryoli na wojsko. To dopro­
wadzało żołnierzy do formalne­
go szaleństwa,, a sceny jakie z 
tego wynikły, nie daję się opi 
sać.

Przez cały dzień trwała bitwa 
w różnych miejscach i dopiero 
kiedy noc zapadła, strzelanina 
nieco ustala Miasto było pogrę 
żonę w ciemnościach, gdyż pra 
wie wszystkie latarnie były po 
trzaskane. Ale i wtedy tu i ow 
dzie odzywały się to pojedyfi 
cze strzały, to salwy gromadne 
gdyż wojsko otrzymało rozkaz 
strzelać do każdego,kto pojawi 
się na ulicach.

Trupy zbierano na wojskowe 
wozy i sami żołnierze wieźli je 
na cmentarze. Dziś rano jeszcze 
dużo rannych i zabitych leżało 
na ulicach i w dziedzińcach.

Strasznem zaś było położe­
nie ranionych, gdyż o lekarskę 
pomoc było trudno, a wielu 
dla jej braku umierało.

Jak pobojowisko.

Ulice wyglądały jak pobojo­
wisko. Domy były zabarykado 
wane deskami i materacami, a 
strzały dawały się cięgle sły­
szeć w różnych dzielnicach. Do 
późna w nocy kozacy zabierali 
zwłoki zabitych i ciała zemdlo­
ne ciężko ranionych. Śpiesznie 
ich wynoszono do spokojniej­
szych części miasta.Dlatego też 
niepodobna podać dokładnie 
liczby zabitych i ranionych i 
może nigdy nie będzie możne 
o niej się dowiedzieć.

Strajkierzy i ich towarzysze 
tworzę obecnie armię liczącą ja 
kich 100,000 ludzi, a chociaż 
nie mają dowódzców ani orga 
nizacyi należy tej, zadali znaczne 
już straty wojsku i policyi.Po­
sługiwali się kamieniami, pałka 
mi i wszelkiego rodzaju przed­
miotami, ale kilkuset posiada 
rewolwery i strzelby po splę­
drowaniu składów.

Dużo kobiet przechodziło po 
ulicach, nie zważając na żołnie­
rzy i ich strzały, ażeby szukać 
zabitych lub ranionych swych 
mężów, ojców i synów.

Domy otwarte dla ofiar.
Ranionych wnoszogo do naj­

bliższych miejsc, gdzie można 
było znaleźć jaką taką pomoc 
lekarską; domy uboższej ludno 
ści otwarte były dla takich 
ofiar, gdyż w szpitalach już 
miejsca nigdzie nie było.

Zachodzi obawa, że rozruchy 
nie ustaną tak prędko. Zatele­
grafowano do Petersburga po 
więcej wojska; zwiększa to jesz 
cze oburzenie ludności.

Właściciel pewnej fabryki, 
nazwiskiem Neuman, został za 
bity przez strajkierów. »

Wedle urzędowego raportu 
dużo osóbpadło ofiarą swej cie 
kawości i nieostrożności, dlate 
go że w czasie strzelaniny nie 
pozostawały w mieszkaniach 
tylko wychodziły na ulicę lub 
stawały we drzwiach domów.

Rozruchy
w Warszawie i innych mias­

tach Polskich.

Warszawa, 27go czerwca. — 
Od samege rana wczoraj rozpo­
częły się rozruchy w mieście 
Tłumy budowały barykady na 
ulicach Ogrodowej, Krochmal 
nej i Wroniej, a na ich szczycie 
zatykały czerwone sztandary. 
Policya i wojsko szturmowały 
te barykady i kilkanaście osób 
raniono kulami i bagnetami. 
Na ulicy Żelaznej kozacy strze­
lali do tłumu i ranili trzy osoby 
Na głównym Rynku tłum zaa­
takował patrol rewolwerami; 
nastąpiła strzelanina, jeden 
chłopiec został zabity, a kilka 
osób ranionych. Miasto w sta 
nie oblężenia. Kawalerya i pie 
chota patroluje po ulicach. 34 
batalionów piechoty pod do­
wództwem gen. Kamakowskie 
go jest w mieście.

Generalny strajk wczoraj roz 
poczęty poprzedzony był nocne 
mi demoUitracyami czerwone­
go sztandaru, ale kozacy rozpę 
dzali tłumy nahajkami. Na uli­
cy Wroniej stanął tłum murem 
i kozacy trzykrotnie strzelili.

Pięciu robotników, którzy 
nie chcieli przyłączyć się do 
strajku, zostali zażgani nożami 
przez strajkierów; rewolucyjne 
odezwy porozlepiano na do 
mach i 200 osób aresztowano.

Cały dzień padał deszcz ule 
wny i zdaje się, że ta okolicz­
ność uchroniła miasto od gor­
szych jeszcze zajść.

Dużo piekarzy przyłączyło 
się do strajkierów i grozi w 
mieście brak chleba. Polskim 
gazetom zabroniono wycho 
dzić.

Całe miasto przedstawia jak 
by jedno wielkie obozowisko. 
Wojsko obozuje na ulicach,ale 
i ludność robotnicza opuściła 
domy. W ulicach Krochmalnej 
Ogrodowej i Wroniej ustawio 
no barykady, na których powie 
wają chorągwie. Policya i koza 
cy atakują barykady i poprze 
wracane wozy tramwajowe, po 
za któremi kryję się robotnicy. 
Liczba ofiar w dniu wczoraj 
szym wynosi siedmnaście zabi­
tych i rannych

Na marach miasta pokazały 
się proklamacye rewolucyjne. 
Rząd zabronił wydawania wszy 
stkich dzienników i pism pels 
kich.

Ale nietylko w tych dwóch 
miastach Polski wybuchać po­
czynają płomienie, które z całej 
Rosyi mogą bardzo łatwo wzbu 
dzić powszechny pożar rewolu 
cyi. Z wielu innych miast Kró 
lestwa i Rosyi donoszą o tern,

że naród się burzy i do buntu 
gotuje a nikt przewidzieć nie 
jest w stanie gdzie tego buntu 
będą granice.

W Częstochowie rzucono 
bombę na policmajstra Pawiło 
wa w chwili gdy jechał w po 
wozie przez główną ulicę mia 
sta. Pawiłow i siedm osób jest 
ciężko rannych.

Łódź 27go czerwca. — Po­
między wojskiem tutejszem wy 
buchło niezadowolenie i duch 
buntu. Wczoraj oficerzy pewne 
go pułku uwiadomili komen 
danta, że nie pozwolą strzelać 
do bezbronnego ludu. — Pułk 
natychmiast przeniesiono na 
inne miejsce, Gen. gub. Maxy 
mowicz ogłosił stan oblężenia 
w Łodzi. Jest teraz spokojniej. 
Komendę obiął gen. por. Sut 
tieworth.

Pogłoski o zamierzonej rzezi 
żydów doprowadziły do uciecz 
ki 20,000 żydów z Łodzi. Tu i 
owdzie powtarzały się jeszcze 
rozruchy; na cmentarzu protes­
tanckim do żołnierzy strzelono 
z za muru, ci strzelili i zabili 
12 osób: 5 mężczyzn, 4 kobie­
ty i troje dzieci. Jest przeszło 
1,200 ofiar dotychczas. Focho-- 
wano zwłoki 343 żydów i 218 
chrześcian; ranionych jest prze 
szło 100.

Kowno 27 czerwca. — Tłum 
złożony z 1000 ludzi otoczył i 
zaatakował wczoraj odwach po 
licyi i pałac gen. gubernatora. 
Wszystkie okna powybijano, 
nim policya rozpędziła tłumy. 
Pięciu polieyantów ranionych. 
W końcu nadszedł oddział dra 
gonów i rozproszył burzycieli.

W Kaliszu w śródmieściu od 
były się demonstraneye czt,rwo 
nego sztandaru i strzelanina. 
Ludność zamyka się w domach 
— W Białymstoku robotnicy 
domagają s’ę otwarcia fabryk i 
wypełniania żądań i grożę roz 
ruchami. Z Ekaterynosławia, 
Mińska, Saratowa, Tweru i róż 
nych innych miejscowości don o 
szą o wybuchu rozruchów agra 
mych po wsiach okolicznych.

W Grodnie rozrzucono pro­
klamacye rewolucyjne z podpi­
sem Ojca Gapona wzywające 
naród do rewolucyi.

W Rostowie nad Donem zna 
leziono wielkie składy bomb i 
broni przeznaczone dla rewolu- 
cyonistów.

Do Saratowa wysłano trzy 
pułki wojska na żądanie guber 
natora, który obawia się lada 
chwila groźnych zaburzeń chło 
pskich.

W Mińsku szerzy się ruch re 
wolucyjny między chłopami i z 
całej gubernii nadchodzę bar­
dzo groźne wiadomości.

W Ekaterynosławiu rozpoczę 
ła się walka najniższych warstw 
społeczeństwa przeciw zamoż­
nym mieszkańcjm.

W Bałaszowie uchwaliła du­
ma czyli rada miasta adres do 
cara żądająca usunięcia Trepo­
wa i natychmiastowego wyko 
nania reform przez cara tylo­
krotnie obiecanych.

W Białymstoku zagroziły 
komitety robotnicze n»tychmia 
stowem wymordowaniem urzęd 
ników, jeżeli żądaniom robotni 
ków nie stanie się zadość.

W Nrżnym Nowogrodzie zni 
szczony został budynek policyj 
ny przez ekeplozyę bomby dy­
namitowej.

W Kiszenie wie zastraj kowali 
wszyscy drukarze i urzędnicy 
kolejowi i telegraficzni.

NASZE DZIECI.
Ojciec: Iiiu, będziesz miała bia 

oiazka....
Ilia: Ab! A mjma wie o tam?

JAK SIĘ ZNAŁA.
Młedi pani, która ng zaczęła od 

dni kilku kuchnię zajmować, mówi 
do służącej:

— Mówiłaś, ie ta ryba dopiero 
oo jest zabitą, a przecież ona już 
z mna,

ZNAK ŻYCIA.
— Ciy, po wyciągnięciu topielca 

z w ody, zauważyliście jeizoae jaki 
znak w nim życia?

— Tak, panie sędsio, miał dola­
ra w kieszeni.

AGENCI
Wielkopolanina.

Agentami “Wielkopolanina” upoważ­
nionymi do zapisywania abonentów, do 
zamawiania ogłoszeń i wszelkich robót 
drukarskich dla Wielkopolanina i do ko- 
lektowania wszelkich należności za pre­
numeratę, ogłoszenia i druki, są nastgpu 
jący panowie: 
Pittsburg, Pa,

F. Szarejko, 2711 Penn Ave.
S. Ciemieleweki, 3210 Dickson str.
M. Deja, 3062 Brereton ave,
J. Pilarski, 47 Welsh Road, S. S.
8. Nowakowski, 5 Birmingham, 8 8 
A. Koczorowski, 84—15 st. 8. 8.
8. Krantz, 2809 Harcums alley S. 8. 
A. Dolata, 2315 Mission st. 8- 8.
J. Maciejewski, 145 Pius st. S. 8.
J, Kopera, 119 — 11 st. 8. 8. 

Duquesne, Pa., Wacław Gaca 
Brooklyn, N. Y.

W. Grochowski, 50 Diamond st. 
Toronto. Ohio.

N. Kowalski, Box 488
Gaylord, Mich.

W. Mańkowski, P. O.
Brenham, Tex.

W. Nowak. 
Windber, Pa.

W. Dankowski, Box 314 
South Bend, Ind.

8. Bentkowski, 828 8. Webster st. 
Marohee, Ark.

N. Małachowski, Bost Master. 
De Lancey, Pa.

J. Zdrajkowski, 
Shenandoah, Pa.

P. Witkowski. 229 Beaver st. 
Saint Hedwig, Texas.

Andreas Strzelczyk.
Barnesboro, Pa.

W. J. łendrackl. 
Falls City, Texas.

J. W. Szalwinski.
Patton Pa.

Ignacy Rolka, P. O. 138
Mount Carmel, Pa.

J. Kaźmierczak, 213 Walnut st. 
Nanticoke, Pa.

F. J. Ebert, Market st.
North Braddock, Pa.

W. Wiśniewski, 6 Brenton ave. Bes­
semer Terrace. 

Elizabeth, Pa.
Ig Brzozo a ski,

Latrobe, Pa.
P. Kendziors, Box 8£0 

Bradeville, Pa.
F. Świński, Box 55

Natrcna. Pa.
Jasiecki, Box 214

Ashton, Neb.
T. Janirog. 

Mount Carmel, Pa-
R. W. Kosiński 439 W. 5th Str. 

Dylonvalle, Ohio.
V, Walkiewioz, box 736 

Manitowoc, Wis.
A. Żadała, 25 & Washington st. 

St. Louis, Mo.
Mrs. M. Ferst, 1401 N. 7 st. 

Hartfort, Conn.
J. 8. Guzy, Ellery st. 

Shamok n, Pa.
L. Kędziora; 255 S. Vine st. 

Chicago, Ill.
F. Świadek, 8341 Ontario av.

South Chicago.
United, Pa, W. Olmlnski, box 35 
C. F Kotarski,

152 Burnet st., New Brunswick, N. J. 
Vandergrift, Pa.

F. Kaminski. 
Green Bay. Wis.

M. Witczak, 909 Main st.
New Castle, Pa.

A. Laski, 514 8. Jefferson itr. 
Central Falls, R. I.

M. Kąsek, 7 Sprague st.
Bay City, Mich.

M. Michalak, 708 Van Buren st. 
Ohicoppe, Mass.

J. Bud&rz, 26 Front st. 
Brenham. Tex.

K. Górski. 
Cleveland, Ohio

And. Zarembskl 56 Park 8tr. 
Cleveland, O

J. Kaminski, 541 Marceline st. 
Beaver Falls. Pa
Józef Majewski. 1623 Second ave 
Erie, Pa.

W. Filipe wski, 519 E. 14 st. 
Dunkirk, N- Y.

A. Papierski, 44 Pine st. 
Thorndike, Mass.

J. F. Kos, box 142 
Częstochowa. Tex.

A. Zajonc. Post Master & General 
Merchandise. 

Trenton, N. J.
J. Zawadzki. Beatty and Lalor St 

Halket, Pa.
Felix Drabinski, 

Yorktown, Texas.
August J. Styra. 

McKee rooks, Pa.
L. Poznański, 7zl Benwood av. 

McKeesRocks, Pa.
T, Letky, 873 Raibrood at. 

Sharpsbu g. Pa.
J. Żygielło, 313 Main st 

Sharpsburg, Pa.
L. Handzlik, 20 Bridge st, 

Lookhart. Tex.
Fr. Szalwinskl, R. F. D. No. 21 

Soalp Level Pa.
Andrew Szarek box 91 

East Lake Mich.
M. Graczyk. 

Carnegie Pa.
A. Wodsinski, box 967

Carnegie Pa.
J. Świtała 9 Orchard st. Glendale. 

Ford City Pa.
F. Sporny box 142

Forest City Pa.
M. Wiśniewski, box 551

Eyerson, Pa.
K. Firlik.

New Kensirgton, Pa.
8. Nadoiski.

Crab Tree, Goff P. O. Pa.
A. Gabon, box 8

Braddock. Pa
F. Kanarkowski, 852 Talbot ave. 

Glassport, Pa.
F. Królikowski.

Detroit, Mich.
J. Iwanicki, 1375 St. Aubin ave. 

Detroit, Mich.
M. Wasielewski, 385 Grandy aye. 

Isadore. Mich.
M. Brzeziński.

Isodore, Mich.
J. Rosiński, Jr., Post Master. 

Grand Rapids, Mich.
T. Haraburda, 161 Fouth st. 

Radom. Ill,
J. Brzeziński. 

Canonsburg, Pa.
F. Romanowski, West Land 

Wheeling, W. Va.
J, Turcinski, 4412 Wetzel st

W. F. SEVER* CO.

Już wyżyciu jednej butelki pań 
skiej Goryczy Żołądkowej, wyra 
żam moje serdeczne podziękowanie. 
Chorowałem przez czas długi, a le 
karstwo pańskie uzdrowiło mnie, 
Polecam takowe wszystkim.

V. Tucha, Little Ferry, N. J.

<-STOMACH<-

BITTERS

W liście niniejszym oświadczam, 
że Severy Gorycz Żołądkowa dosko 
nale mi posłużyła. Długo cierpiałem 
na niestrawność i ból w żołądku i 
napróżno szukałem pomocy u leka­
rzy. Każdy przepisywał mi jakieś 
proszki, ale żaden nie pomógł. Po 
zażyciu jednak 1 butelki pańskiej 
Goryczy żołądkowej, powróciłem 
do zupełnego zdrowia. L. Kroć, 

box 209, Irwin, Pa.

Polecić mogę z całą sumiennością 
Severy Gorycz Żołądkową, jako le­
karstwo do regulowania trawienia, 
podniecania apetytu i jako środek 
wzmacniający, i odżywiający cały 
system.

Ant. Hurt, Abie, Neb.
Cierpiałem na niestrawność, ale 

po zażyciu jednej butelki Severy Go 
ryczy Żołądkowej, do zupełnego 
zdrowia powróciłam.

Franciszka Melounowa,
37 Berkley st., Cleveland, O.

Od czasu, jak żona moja zażywać 
zaczęła Gorycz żołądkową pańskie­
go wyrobu, cieszy się zdrowiem do­
skonaleni, a my panu dziękujemy za 
to z głębi naszej duszy. Gdy będzie 
my w potrzebie dobrych lekarstw, 
zawsze pańskich leków używać bę 
dziemy.

Jos. Krupa, box 176, 
Morrisdale Mines, Pa.

Wasza Gorycz Żołądkowa spro­
wadziła mi ulgę w cierpieniach, po 
zażyciu pierwszych kilku dawek. 
Cieszę się obecnie dobrym apetytem 
i powiedzieć muszę, że każdy powi­
nien mieć lekarstwo to pod ręką. 
Życzę panu, byś żył długo i wyra­
biał dużo podobnych lekarstw.

Adam Novak, Cross Fork, Pa.

SEVERY LEKARSTWA 
są do nabycia we wszy st­
kich aptekach.

ZOLADEK
Wesołym uśmiechem i mężnem sercem, niejedna dama wielkiego świata i niejeden 
mąż wielkiego rodu i wielkiej sławy usiłowali zakryć przed światem chorobę podko­
pującą ich organizm. Chroniczna niestrawność i dyspepsya sprowadzają daleko wię­
ksze jeszcze cierpienia, a mianowicie rak żołądka! Jeżeli pokarm sprawia wam dole 
gliwości, jeśli cierpicie na mdłość i wrażliwość, przy dotykaniu, jeżeli miewacie na 
pady womit, obawiać się możecie z całą pewnością, że rak żołądkowy wam zagraża.

SEVERY ŻOŁĄDKOWĄ GORYCZ 
zażywać trzeba regularnie i prawidłowo, a skutek będzie niezawodny, gdyż z cała 
pewnością powrócicie do zdrowia. Zażywajcie w czas Severy Gorycz Żołądkowa 
Nic dopuśćcie pod żadnym warunkiem, aby niestrawność stała się chroniczną i otwo 
rzyła drogę do dalszych smutnych następstw.

Skutek pańskiej Goryczy Żołąd­
kowej był zadziwiający. W załączę 
niu posyłam $1 z prośbą o przysła­
nie mi lej wielkiej butelki.

Wm. Kalas, Troy, Mo.

Po wyżyciu jednej butelki pań­
skiej Goryczy żołądkowej, czuję się 
nadzwyczajnie dobrze.

Jan Subik,
109 Borton st., Johnston, N. Y.

LEKARSKA PORADA DARMO.
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BITTER 
-WINE*

Czyżewskiego Gorzkie Wino • 
jest najlepszem i najskuteczniejszem lekar- B 
stwem na wszelkie słabości żołądka, wą- 

troby, nerek, kiszek i inne choroby.

Przywraca ono chęć do jadła, apetyt i doskonałe trawienie. Dla sła- ft 
bych i bladych kobiet i dla dzieci nie ma lepszego nad to lekarstwa. Czy- ft 
żewskiego Gorżkie Wino jest bezpiecznem i zupełnie nieszkodliwem le- ft 
karstwem, a zawsze bardzo skutecznem. ft

Jeżeli cierpisz na brak snu, jeżeli nie możesz jeść i czujesz się osła- ft 
bionym, nie czekaj, nie odwłócz, lecz zaraz kup sobie butelkę tego Gorż- ft 
kiego Wina, a ono cię wzmocni i uzdrowi. Nie jest prawdziwe, jeżeli nie ft 
ma na flaszce podpisu właściciela i orła. ft

Cena $1.00 za butelkę. Dostać go można w każdej aptece. ft 
Pytając o to Wino w angielskich aptekach, pokażcie ten obrazek i I 

nie bieżcie innego, tylko W ino-Czyżewskiego. Jeżeli go wasz aptekarz ft 
nie ma, to piszcie do mnie a ja wam je poszlę natychmiast po otrzymaniu ft 
pieniędzy. Adresować należy: *•*

ł-S -1 C Iz*3 1102 Washington A-venuie.
Ł>- O. VzZyZUWSKI, BRADDOCK, PENNA. *

UWAGA. Specyalni agenci tych leków: Polska Apteka Braci Ka- ft 
mińskich, 3102 Brereton Avenue, Pittsburg, Penna, oraz H. S. Minor ft 

809 Carson Street, South Side, Pittsburg, Pa. ft

Stomach Diseases

Ji Superior Remedy

FOR ALL \

BRADDOCK, PA.

MANUFACTURED ONLY BW

AMD HOME CENUINŁ WITHOUT THE 
SIGNATURE Of.

H. K. SNYDER,
WIELKI SKŁAD

Najlepszych Likierów, Win, Wó 
dek i Piwa. Poleca się łaskawym 
względom Szan. Publiczności za­
ręczając za dobroć towaru, nizkie 
ceny i grzeczną obsługę. Zamówie­
nia na wesela, bale, chrzciny, to 

NAI^ZA SPECYALNOŚĆ.
3405 BUTLER ULICA.

q Czyś bogaty, czyś chudzina, j 
§ Jeśli potrzebujesz wina 
§ Piwa albo gorzałczyny 
g Na wesele lub na chrzciny, 
g Nie chodź po to do obcego 
g Lecz kupuj to u swojego j 
g Kazimierza Tarkoskiego!
g On da towar pierwszej klasy | 
O w cenie nizkiej na te czasy ] 
I To war ma importowany ]

Lub w tym kraju wyrabiany ] 
Miary dobrej nie żałuje 
Każdego grzecznie przyjmuje' 
Kto więc trunków potrzebuje ] 
Niech u niego je kupuje 
Popierajcie w tem swojego 

o Kazimierza Tarkowskiego. 
q 2824 Penn Ave. Pittsburg Pa.

8C.S.TARKOWSKI |
. . Hurtowny Skład .

| Win WóflnK Likierowi Piwa § 
g Krajowych i Importowanych. X 
g 2824 Penn Ave., Pittsburg, Penna. 8

iOOOOOCO

r
fZrJxs cierpicie aa Cholere, Cholery 

ng, Biegunkg, Kojki, Pala 
ters Colic, na Letnią Chorobę, Spał 
my, Boleści brzucha i inne, gdy dłieoj 
cierpią na rozwolnienie używajcie Dra 
Laudera Absolute Specific, najlepsxs 
lekarstwo familijne. Żądajcie ja od ap 
tekarza lub przy szlemy je poczty. Os 
na 25o i 20c. Adres:

CHAS. LAUDER, Allegheny, Pi.

W. Stefanowicz 
a8i> Penn Ave., Pittsburg, Pt 

frfni 1 Resta oracKi.
Chces się napić dobrych tra* 

ków i najeść lię dobrze — udaj iii 
do dobrse znanego obywatela,

Usługa prawdiiwa Polska.

Gallinger——
12OO PENN AVENUE.

Złotnik, Skład Biżuteryi i Muzycz­
nych Instrumentów. Złote Ślubne 
Obrączki, po cenach: od 11.00 i wy 
źej. Zegarki kieszonkowe: Elgin i 
Waltham, od S3.75 i wyżej. Skrzy­
pce, Mandoliny, Gitary, od $1.65 i 
wyże] Basy i Cello Violins bardzo 
tanio. Wypożyczamy pieniądze na 
zastaw na bardzo nizki procent.

Polski Hoteli
Jk.. Moi.orą, włMdalil.

Wyborne trunki, piwa 1 likiery. Wy­
śmienite przekęski każdego ozmu.

2746 LIBERTY AVE.

I SALUN I RESTAUBACYA .K

J. LIETKE, y
WIN*. LIKIERY, CYGARY I OBIADY.

933 Talbot Av. Braddock, Pa. y

J. KEARNS
Skład wyśmienitych

WIN, WÓDEK I LIKIERÓW
TELEFOS: F. <S> *. SIO BELL 1787 

1539 Penn Avenue 1539
PITTSBURG, PA.

A. Zielinski,
Artysta-Malarz i Fotografista, e

322 Fltthan. McKESPORT, tl. 
UWAGA: — Fotografie w polskim n- 
Ą. zakładzie fotograficznym w Mo-

Keesport pod num. 322—5th av.
< będą po Wielkanocy wyrabiane 

za nadzwyczajnie niskę cenę. Takie 
obrazy ręcznie malowane wielkości II 
przez 20 cali.

Chas. B rosK/,
2734 PENN AVE.

Rlttsburg,
Importowane i krajowe wina, 

tsódłt, Ukiay, brandy, cygara M. 
ZaasSM świece -Lagrowe Fiu©.

B. W. RAMSDEN,
PLUMBER.

... Wyrabia pompy i tent 
\ft podobne nariędaia, ia- 

kladarury wodociągowe 
gazowe.

1913 PENN AVENUE,
P1TTSBUKG, PA.
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przeszłe lat 30 'tS:F Dra RICHTERA 1 
SŁYNNY W ŚWIECEB „KOTWiaNY” 

Pain Expeller 
okazał się najlepszym środkiem na 

REUMATYZM, 
PODAGRĘ, 
KEURALGIĘ itd. 
i na różne reumatyczne 

dolegliwości.
CENA: 25ct. i SOct. we vzszystklch 

aptekach lub za pośrednictwem 

k F. AA Richter & Co. J 
215 Pear1 Street, gr® 

New York.
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1 Z PITTSBUR6A I OKOLICY. |

Ciepło!
Gorąco!
Gorące, patryotyczne amerykań­

skie święto narodowe 4 Lipca, ob 
chodzone zawsze hałaśliwie na pa­
miątkę ogłoszenia niepodległości 
Stanów Zjednoczonych, — przeszło 
tym razem w Pittsburgu i okolicy 
spokojniej niż po inne lata. Prze­
szło spokojniej, gdyż i sam lud 
przekonywa się powoli, że hałasy, 
strzelaniny i huki nie stanowią pa 
tryotjzmu, a po drugie, to zarząd 
miasta Pittsburga wydał przed świę 
tern surowy zakaz użycia niebezpie­
cznych sposobów wyrabiania huku. 
Zakazano dynamitowych bomb 
(crackers), lasek ze skówkami 
strzelającymi, zakazane było strze 
lanie z rewolwerów i strzelb po uli 
each, — a że polieya tym razem 
przypilnowała dość dokładnie owych 
przepisów, więc 4ty Lipca przeszedł 
stosunkowo dość spokojnie. Wy 
padków śmiertelnych nie było żad­
nych, a oparzeń i postrzeleń było 
tylko coś 15 znaczniejszych. Za to, 
jak donoszą gazety, to w innych 
miastach, jak New York, Chicago 
it. p., gdzie nie przedsięwzięto 
żadnych ostrożności, — głupia ga- 
wiedź popuściła sobie cugli i z tego 
powodu w Chicago i New Yorku 
poniosło śmierć przez to „świętowa 
nie” po 30 do 40 osób, a poranień i 
poparzeń było bez liku.

Leczą raka i suchoty, — piszcie 
po książkę Dra S. G. Ginner, 624 
Penn ave., Pittsburg, Pa.

Czwartego Lipca mieliśmy w tej 
okolicy upał, a po południu spadł 
w mieście i okolicy nagły wielki
deszcz, który znaczne wyrządził 
szkody. Ulewa podmyła tory tram- 
wajowe, skutkiem czego tysiące 
piknikowiczów bardzo po parkach 
zmokło i musiało w parkach siedzieć
do drugiego dnia rano, bo popsute 
tramwaje nie kursowały.

Niedaleko Glassport zeskoczył 
we wtorek tramwaj ze szyn tuż nad 
stromą wysoką skalistą ścianą, ale 
nie wpadł do przepaści; kilkunastu 
przejezdnych jednak potłukło się 
znacznie, a wszyscy użyli wiele 
strachu, bo śmierć im bardzo blisko 
zajrzała do oczu z dna głębokiej 
przepaści.

Pod McKeesport na rzece Mo­
nongahela przewróciła się we wto­
rek łódź z czterema Słowakami i 
trzech się wyratowało a czwarty, 
Steve Koczar, utonął.

Michałowi Boffage(?) z pod nr. 
3318 Smallman ul., puścił jakiś 
głupiec w oko kulę z rzymskiej 
świecy dnia 4 Lipca i oko nieszczę­
śliwemu wypalił!

Potrzeba zecera w drukarni 
W ielkopolanina.

Czemu pracować we fabrykach 
ciężko, jeżeli możecie się nauczyć 
rzemiosła balwierstwa w 6 tygo­
dniach za małą opłatą. Zgłosić się 
pod nr. 1405 Penn ave., Pittsburg.

Obywatele: Jan Springer i Woj. 
Wiśaiewski wyjechali na tydzień 
w odwiedziny do krewnych do 
Jackson, Mich.

Redakcyą Wielkopolanina od 
wiedził w tych dniach ob. Fr. Jan­
kowski z W heeling, W. Va., który 
bawił chwilowo w odwiedzinach u 
krewnych swoich pp. Poruńskich w 
New Kensington i na South Side.

Chcesz mieć piękne fotografie 
udaj się do K. G. Cieślaka, 2737 
Penn Avenue i róg 14tej i Carson 
ulicy, South Side. *

Gazety tutejsze z dnia 5 lipca 
piszą, że 4go lipca ogień uszkodził 
znacznie dom Piotra Pukalskiego, 
przy Forbes ulicy, niedaleko Brady 
ul., a w ogniu tym spaliło się 800 
dolarów, zaszytych w materacu. 
(Taki bank słomiany w łóżku jest 
bardzo niebezpieczny!)

We środą rano o pół do szóstej 
przejeżdżał koleją przez Pittsburg 
prezydent Roosevelt i wielu najwyż 
szych urzędników. Jechali oni na 
pogrzeb ministra (Secretary of 
State) Johna Haya, który to po­
grzeb odbył się w Cleveland we 
środę.

W gościnie u ks. C. Tomaszew 
skiego bawią w tych dniach krew 
niacy jego, syn i dwie córki państwa 
Piątkowskich z Cleveland, O.

Metropolitan National Bank, 
róg 41 i Butler ul., s^rzedaje najta­
niej domy.

Na rzece Monongahela, naprost 
28aj ulicy przy South Side wywró­
ciła się we wtorek łódka, wypłdli z 
niej dwaj amerykanie: S. Welsh i 
E. Gjti z pod No 2216 Forbas itr. 
i obaj utonęli.

P. V. Obiecunas, róg 12tej ul. 
i Carson st., South Side, podaje do 
wiadomości Szan. Publiczności, iż 
swój jedyny Polski Bank, sprzedaż 
kart okrętowych i wysełkę pienię­
dzy do starego kraju, przeprowa­
dził do nowego, obszerniejszego i 
wygodniejszego lokalu, gdzie jak 
dotąd tak i nadal sumiennie i grze 
cznie obsłuży każdego. Pamiętaj­
cie nowe miejsce: róg 12 i Carson 
ulic, naprzeciw starego miejsca.

Teofil Jaworski, właściciel tane­
cznej hali ped No 2544 Spring AU. 
którego jacyś dwaj pijani łobuay 
bardzo pokopali,— umarł w spitalu 
z tego pobicia; polieya trzyma teraz 
w więzieniu posądionych o ten czyn 
brutalny: Michała Dawozidrowzky 
(?) i Miii Seredrowaky (?). (Tak 
podane są te nazwiska w ang. gaze­
tach). Do czego to pijzństwo nie 
doprowzdral

Metropolitan National Bank 
róg 41‘i Butler ul. sprzedaje najtań­
sze szyfkarty.

W Homestead postrzelony zo­
stał 19 letni William Connors, gdy 
wkradał się oknem w nocy do mie­
szkania familii Stewartów

W Allegheny, pod No. 713 Mo­
nitor str., niejaki G. I. Drake, ame 
rykanin, bortnik, mieszkający u 
niejakiej Mrs. Kelltzer, poranił 
brzytwą dnia 28 z. m. swoją gospo 
dynię, pociem sam się zabił.

Pennsylvania Bank przy But­
ler i Penn Ave. Jest dobrem 
miejscem do lokowania oszczędno­
ści. Kapitału ma 1200,000 a nad­
wyżki i profitu 1140,000. Dwa pro­
cent płaci za wkładki wyżej 200 
dolarów, a trzy procent płaci za de­
pozyty.

W zeszł. tygodniu oddył się sąd 
nad Anną Nowakovlc, horwatką, 
która kilku miesięcy temu zaciukała 
toporkiem swojego męża, gdy tenże 
kijami i biciem zmuiził ją do roz­
pusty z 20 bartnikami. Przysięgli 
uznali ją winną zabijstwa w 2-im 
stopniu, więc czeka ją tylko więzie­
nie a n:e szubienica. Wyrok sędiie- 
go dotąd niewiadomy.

Severy Kalendarz dla ludu 
polskiego na rok 1905 dostać moż­
na w każdej aptece. Pytajcie o nie­
go. Jastto ładnie ułożony kalen­
darz o 64 stronnicach, pełen intere 
gojących treści. Posyłamy go też 
wprost od firmy. — W. F. Severa 
Co., Cedar Rapids, Iowa.

W minionyn tygodniu pozwo­
lił sędzia Shafer na sprzedaże i wy- 
m any 92 salunów w nassem mo­
ście. Między tsmi zauważyliśmy na­
stępujące nawiska polskich naby­
wców: Anthony Lyczywek, John 
Yanosiok, Frank Kilian, Jos. Gors­
ki, John Zuranski, William Kulpa 
i A, J. Hijcuk.

Pennsylvania Savings Bank, 
róg 34 i Butler ulic, przyjmuje pie 
niądze na depozyt i płaci 4ty pro­
cent. Przyjmujemy także morgedże.

Zarząd nassego miasta rozkazał 
że odtąd małym dzieciom nie wolno 
będzie późnym wieczorem wałęsać 
się po uleoaoh: chłopcy muszą o 
godzinie lOej być w domu a dziew­
czynki o godzinie 8aj. Bardio do- 
dre prawol

Potrzebna jest wiadomość o 
tern gdsie przebywa p. Walter Si»- 
rnieoki, który dawniej przebywał w 
Carnegie Pa. —O o sam lub kto o 
nim wie, raczę dzć wiadomość o 
tern do Wielkopolanina. Sprawa 
ważna.

Metropolitan National Bank, 
róg 41ej i Butler., posyła najtaniej 
pieniądze do kraju.

W przyszłą niedzielę w kościelę 
św. Stanisława Kostki odbędą się 
prymieye nowowyświęconego ka­
płana ks, Stan. Z Szydłowskiego. 
Wielb. Prymicyatowi życzymy serz 
decznie „ad multos annos!”

Towarzystwo śpiewu „Lutnia” 
miało dnia 4 lipca przyjemny pik­
nik czyli majówkę na farmie poi 
skiego farmera, p. Hudalli.

Tutejsze unie robotników bla­
charskich (steel sheet and tin plate 
workers) odnowiły w poniedziałek 
ugodę o skalę pracy z kompaniami 
i od środy rozpoczęli znów wszyscy 
pracę.

W minionym miesiącu czerwcu 
zmarło w Pittsburgu 632 osób, jak 
donosi sprawozdanie „urzędu 
drowia ”

Firma aptekarska The Hcben 
sack Drug Co., otworzy około dnia 
5 Lipca nową aptekę na rogu 33 u 
lioy i Grant Boulcrird. Mamy tak 
że cddswna aptekę na rogu 29aj i 
Penn avenue, do której przychodzi 
wielu Polaków i są tam dobrze i 
grzecznie obsłużeni. Djnoiimy zara 
tem, że i w nawej aptece obsłużymy 
Polaków rzetelnie i grzecanie. Bę 
Iziemy tam również mieć polskiego 
klerka dli obsługi polaków. Z uiaa 
aowaniem J. W. Hobensack. *

Także wypadeczek!.... Wie 
czorny dziennik Chronicle Tele 
graph z dnia 5 lipca donosi, że nie. 
jaka Annie Laskie, z Mulberry al­
ley, niedaleko 27ej ulicy, licząca 
lat 17, szła pospiesznie w ten dzień 
rano do położniczego szpitala przez 
most kolejowy 28ej ulicy nad kole­
ją Tam, na samym środku mostu 
porodziła Anusia dziewczynkę! Za­
wieziono mateczkę i dzieciątko do 
szpitala.

Doktór T. A. Starzyński. 95 - 
15th Str., S. S., jedyny polski le­
karz na stronie południowej. Leczy 
wszystkie choroby prędko i skute­
cznie. Telefon P. A. 1111 G *

Ofiary złożone na Polski Dom 
Sierót na Pittsburg i okolicę.

Z przeniesienia............. $3,435.69
Dzieci szkoły św. Stanisława.

Kostki.................................... 18.00
Ks. P.Kwapuliński, C.S.Sp. ..1.00 
Ks. N. N...................................  .5.00
N. N.............................................. 3.00
Przyjaciel sierót..........................5.00
Na pewnej zabawie................... 20.00
Nieznajomy ludziom, ale zna­

ny Bogu................................. 25.0Q
Na pewnej zabawie..................... 5.00
Kolekta w kościele Serca Pa

na Jezusa w Braddock,Pa. 37.75
N. N............................................. 2.25
Kolekta w kościele św. Stani

sława Kostki........................... 7 50
N. N.............................................2.50
Ks. N. N............................  5.00
Ks. prób. Fr. Miśkiewicz,

Homestead, Pa...................... 15.00
Bractwo św, Wincentego.... 10.00 
Bractwo św. Antoniego..........15.00
Parafia św. Antoniego............ 15.00
Przyjaciel sierót.......................... 1.00
N. N.............................................2.00
N. N............................................ 1 00
N. N............................................. 6.00
Dzieci szkoły Najsł. Serca

Jezus, Braddock, Pa.......... 13.10

Razem 13.650.79
W lelb. ks. proboszczowi, Fr. 

Miśkiewiczowi, z Homestead, Pa., 
tudzież Towarzystwom z parafii św. 
Antoniego jako i całej parafii, ni- 
niejszem dziękuę jak najserdeczniej 
za ofiary. — Bóg zapłać.

Tak samo dziękuję ślicznie dziat 
kom szkoły Serca Jezusa w Brad 
dock, Pa., i paniom nauczycielom 
za szczere ofiaj-y.

Sam skolektowałem w kościele 
Serca Jezus w Braddock $37.75. A 
więc i kochanym rodakom z Brad 
dock niech Bóg stokrotnie wyna­
grodzi za dobre serce.

Sługa w Chrystusie,
X. C. Tomaszewski, C. 8. Sp.

Złe wieści z Canonsburg, Pa.
Z niemałą boleścią dowiaduje się 

radakoya naszego pisma, że pewna 
lioaba Polaków, lamieukiłych w 
Cinomburgu nieibyt daleko cd 
Pittsburga dala rę otumanić jakie­
muś łapichłopowi, który ubrawiay 
się w kiiężj rewerendę i założy­
wszy księży kołnierzyk m kark, — 
Powiada że jest katolickim księ­
dzem i odrywa polaków od t mtej 
szej mieszanej kotolickiej parafii, 
której proboszczem prawowitym, 
naznaczonym od prawowitego bisku 
pa, jest ze wszeoh miar zacny i gor 
Lwy kapłan, ks. Apolinary 
Tyszka.

Samozwańczy ów pryozer, co tam 
w CsnomburgB tumani polaków, 
mówi że s:ę Urban nazywa, choć 
Bóg wie jakie jest jego prawdziwe 
nazwisko, ba tacy ptaszkowie, po­
lujący na kieszenie łatwowiernych, 
przybierają sobie najrozmaitsze na 
zwiska i tytuły, stosownie do po­
trzeby. Ten to Urban grasował swo 
jego czasu w miasteczku Ambridge, 
także niedaleko (20 mil) cd Pitts­
burga, — ale poznali lię tam ludzie 
na tym wilku w owczej skórze i 
przegnali go sromotnie, a on wi- 
dsąc, ża w Ambridge jut mu się 
nie da więcej od polaków skorzy- 
ztać do swej kieszeni, przeniósł się 
do Canonsburga i tam obecnie ope 
ruje i wyzyskuje łatwowierność po 
laków, nszywa się polskim katoli 
okim księdzem missyonarzem i na 
mawia polaków do odszczepieńetwa 
do schizmy, do oderwania się od 
świętego praojców naszych kośoio 
ła rzymsko-katolickiego!..........

Oj Rodacy! Rodacy!.... Czyż to 
nie wstyd wam, te ladajaki obieży­
świat, przebrawszy się w hałat po 
dobny do księżej rewerendy, może 
was wodzić za nos, jak małych 
dsieciaków nazywać się księdzem, 
robić z wami co mu się żywnie po 
doba i tumanić was jak dziecia 
ków?.... Czyż to taka mała rzecz, 
to wasze odstępstwo i niera’etni- 
clwo?l.... Czyż nie wiecie że taka 
sohizms, takie lekkomyślne odry­
wacie się od prawdziwego kościoła, 
to zguka wieczystz dusz waszych i 
dusz waszych dzieci?!.... Czyż 
nie wiecie, że takie odstępstwo od 
prawdziwej wiary ojców waszych, 
t) najkrótsza droga do piekła na 
wiekuiste potępienie?!

Bójcie się Boga ludzie!.. O.wó- 
rzcie raz oczy i rozważcie sobie co 
czynicie i na co narażacie dusze 

wasze, leżeli tak bykjikiemu obie- 
zyswmowi dsjecie się tumanić i 
wiarę ojców starą, rzymsko-kato­
licką nogami depcecie?!

Czyśoie nie słyszeli nigdy, ża: 
Głód, powietrz’, ogień, woda 
I wszelaka zła przygoda 
Będzie temu co by starą
Ojców swojioh wzgardził wisrąl.
I czemuż tak lekkomyślnie porzu­

cacie tę świętą starą yiarę ojców 
naszych i biegniecie jak błędce 
owce za fałszywym jakimś człowie­
kiem, któremu wcale nie iftle o du 
sze wasze, o sprawiedliwość dla was 
o polzkcść, ale któremu idzie tylko 
o wasze dollary I

Czyż tim w Canonsburgu nie ma­
cie najzacniejszego polskiego kapła­
na rzymsko-katolickiego w osobie 
księdza Tyszki?

Pocćż więc zakładać jakieś nieza 
leżne bóżnice, kiedy macie tam 
prawdziwego Polaka; prawdziwego 
rzymsko-katolickiego księdza pro­
boszcza Tyszkę, księdza najzacniej­
szego, który wszystkie potrzeby 
wasze duchowne zaspokaja jak naj- 
gorliwiej?

Powiecie może, że on jest probo­
szczem mieszanej parafii i ża wy 
chceoie mnieć osobną parafię pol­
ską, swoją własną?

Toż i to mieć możecie i mieć bę­
dziecie, jeżeli tylko cierpliwie i po­
czciwie weżmieoie się do tego. Toż 
już bisaup Cznevin z Pittsburga po 
zwolił ks. Tyszce uformować w 
Cinonsbirgu osobną polską parafię 
gdy was już jest dostateczna liczbz. 
Będziecie mieli osobną swoją para­
fię rzymsko-katolicką, więc czemuż 
tak lekkomyślnie porzucicie wiarę 
i cddajeoie się w ręce jakiegoś obie­
żyświata Urbana, który nip jeat ka­
tolickim księdzem, nie był nigdy 
święcony przez katolickiego bisku­
pa, a jeżeli mówi, że był przez kata 
liokiego biskupa święcony to kła- 
mie, bo nie może się wykazać żalny 
mi papierami, bo ich nie ma, bo nie 
był przez katolickiego blikupa świę 
eony i księdzem rzymsko-katoli- 
tkim nie jest i nie był nigdy!

Czyż nie powinniście w tej spra­
wie więcej wierzyć znanemu wam 
dobrze swojemu proboszczowi Tysz­
ce, niż takiemu obcemu obieżyświa­
towi?!.... Gdy jakiś obcy włóczę­
ga powie wam, że jest księdsem, 
powinniście wprzód zapytać jak e- 
goś znanego wam księdza a najlepiej 
swojego proboszcza, ozy to prawda, 
a nie zaraz tak na oślip wierzyć by­
le jakiemu włóczędze! Postępujcie 
w tem jak roztropni ludiie a nie jak 
małe dsiecil

Nawrććjie się na drogę prawą, 
kochani ale oszukani rodacy! Toż 
zmarli ojcowie i matki nasze zapła 
czą w grobach na tak okropny wasz 
występek, jakim jest zaprzanie się 
ich wiary, pogardzanie prawdziwą 
ich wiarą rzymsko-katolicką, której 
ciły nasz naród polski jest wier­
nym od tylu wieków!

Powiada wam podobno ów Ur 
ban, że on nie należy pod B skupi 
z Pittsburga tylko wprost pod Ar­
cybiskupa z Filadelfii?

Pluńcie kłamcy w oczy i powier i 
oie, że kłamie podle, — boć nawet 
małe daiecko rzymsko-katolickie 
wie, że zależność w sprawach daoho 
wnyoh jak i w innych idzie stopnio 
wo, a więc: lud wierny słuchać mi 
w rzeczach wiary i sumienia swoje- 
goProboszcza,proboszcz słuchać ma 
swojego Biskupa, b skupi słuchać 
muszą w tem swojego Arcybiskupa 
a arcybiskupi słuohtć muszą Pa­
pieża. To wiedzą nawet małe dzieci 
więc nie potrzeba się nad tem tu 
rozpisywać. O tem i wy wiecie, ale 
jak widać, niektórzy z waz stłumili 
w sobie głos sumienia i przeciwiają 
się Bogu, a to jest grzech wołający 
o pomstę do nieba, — inni z was, 
mniej winni, ale nierozumni, wierzą 
tym hersztom, co do spółki z obie­
żyświatem obcą was prowadzić do 
piekła, alo wprzód ohcą wraz z nim 
dobrze się na was obłowić!

Zzstanówoie się raz, pomyślcie, 
na jakie to zgryzoty sumienia się 
wystawiacie, odepchnijcie od siebie 
ze wzgardą tego kuiioiela, co tylko 
dla dollarów was buntuje i pozostań 
oie nadal, nazawsze, wiernymi tej 
świętej wierze rzymsko-katolickiej, 
w której żyli poczciwie ojcowie, 
dziadowie i pradziadowie wasi, 
którzy z grobów wołają do was z 
płaczem i proszą B oga o wasze na­
wrócenie! Bedakcya.

Baczność Abonenci!
Dobra sposobność!

Jeżeli który z naszych dotychcza­
sowych Abonentów nadesle nam 
trzech (3) nowych abonentów na­
przód płatnych to otrzyma od nas 
zupełnie ządarmo piękną książkę 
,, Żywot Pana Jezusa11, wartującą 
$1.20 a ci nowi trzej naprzód płatni 
abonenci otrzymał ą przy gazecie za- 
darmo kalendarz Wielkopolanina na 
rok 1905. — Na przesyłkę pocztą 
Kalendarza, trzeba do prenumerąty 
dołączyć 7 centów. Są to tak wspa­
niałe Premije, jakich żadne inne ga 
zety nie dawaj ą! Dalej ipanowie, a 
żywo postarajcie się o trzech no­
wych abonentów la będziecie mieli 
zadarmo piękną książkę wartości 
$1.20.

Listy polskie na poczcie.
Polskie, Litewskie, Słowiańskie 

listy, na pocztach w Pittsburgu w 
dniu 3 lipca

Główna poczta, miejscowe.
Kostssjpa Nitkiewic
M. Bielsky
Alexinder Dcbrienieoki
K. Jaworccski
Miklas Kurdliky
Franciszek Owearski
Takrys Walesky
Julek Wiswiewski
D. Walkowsky
Konstanty Zibosoki

Zagraniczne.
Pytając się o list zagraniczny, 

trzeba powiedzieć nazwisko i nu­
mer listu.

1 Stanisław Alubicki
9 Wacław Branże
7 Teofila Bielika
8 Kcmtmty Bańkowski
9 Józefa Burek

10 Ignscąs Buczas
16 Lana Dobrowcdki
18 Zofia Dcmoraoka
24 Stefan Galicki
28 Jokubas Gilewski
29 Andrzej Gromek
30 Staniałan Grdzicki
36 Jonas Jakubowski
37 Jalia Jurko
39 Gaspar Kovarovio
41 Stanisław Kolakoski
42 Antoni Koat azekski
43 Stanisław Kurcenski
44 Ignac Kooian
47 Gabryel Korkemas
49 Rudilf Kcvaoio
50 Jan L sonki
51 Józef Liczę weki
52 Michał Litfin
54 Michalina Makowska
56 Fruika Miazozyozyn
57 Hanka Mold*
59 Nikola Milinkowic
62 Ignacy Nicgorski
64 Władysław Ostrowski
66 Teofil Pietrzakowski
67 Stefo Padgorefeo
72 Andrzej Ronowloz
73 Karol Riohwalski
76 Andrzej Starinski
77 Jakub Szkolada
78 Jan SFalkiewicz
79 A. Sen Irański
80 Jarek S lysaewik
81 Altoti Skurc dski
83 Adram Sidranski
86 Anton Sirapin
89 Stanisław Tacka

East Liberty Stacya. 
Zagraniczne.

Misi Anna Kotula
Uiadystam Małopolski

Arsenał Stacya.
Joseph Nowak 
Józef Jikoio 
Miku Koozan 
Teofil Kwaszewski 
Jan Nepjedlik 
Antoni Nowak
Wincenty Pajakowski
Bolesław Rydzewski
Grzegorz Zalewski

Carson Stacya.
Franniciek Nieciecki
M chael Ciacnosi
Feliks Dobrowaki
Nikola Grozobanicz
Frau Sofie Jasikowska
Wasyl Kurcz 
Jedrij Kozik 
M ke Lizowaik
Ferdynand Lis
Aator.i Skretkowioz
Walenty Sobiraj 
Józef Witet

W SZKOLE
Nauczyciel:— Głuptacki! Ile jeat 

sakramentów świętych?
—Danaśoie.
—Siadaj! Os ołkiewicz!
—Jedenaście, pretzę pana psora, 

nie nie, aha dziesięć!
—Siadaj! (do Hebesińskiego. któ 

ry z ostatniej ławki strzyże palca­
mi):— No, powiedz, Hebesiński.

—Hebrsiński: (Jąkając się) —
Sie.... sie.... sie. siedm!

Nauczyciel: — Debrze, bardzo 
dobrze, no wylicz, które to są si- 
kramenta święte.

Hkb:s ński: — Sty..x ety... sty­
czeń, lu.... lu.... luty, ma.,, ma...

Nauczyciel:.— Siadaj!! Siadaj!!

Energiczna polieya.
Gazeta, wychodząca w Kijowie, 

“Prydnleprowskij Krsj”, pnyta- 
cza oryginalny cytat z raportu ja­
kiegoś strażnika ziemskiego do spra 
wnika:

‘•Wczoraj w powierzonym mirę 
wirie było trzęaienie ziemi, lecz 
dzięki zarządzeniem polioyi wkró- 
dce ustało”

Poszukiwanie.
Uzdolniony organista, posiadają 

cy jaknajlepsze rekomendacye po­
szukuje posady. Łaskawe zgłoszę 
nia proszę adresować:

M. Cegłowski,
287 — 7th st., Jersey City, N. J.

Poszukiwanie.
Organista i nauczyciel biegły w 

języku polskim i angielskim, posia­
dający świadectwa ze szkół publicz^ 
nych, poszukuje posady. Łaskawe 
oferty proszę nadesłać do redakcy 

[Wielkopolanina. 28

CENY TARGOWE HUBTOWHE.
PITTSBURG, dnia go 6 Lipca

SIANO, tonna:
Tymotka No. 1 do ...... ..$12,50 

,, ,, 2 do.. ... .. $10.50
Koniczyna No. 1. do...•.. 10.25

,, mix’d.............. 10.25
SŁOMA, tonna:
owiiana ............ do 7.75
pizenicina.......................... do 7.75
żytnia........................... do 12.50
ZBOŻE, bmzel:
Owies, white do...................... 37|o

,, No. 3..............   36c
Pszenica No. 2 buszel do........ 95
Kern (kukurydza)..............  63
Zyto do.............. ....... .................. 82
MĄKA, beerka.
Fancy ^Spring do.................. $5.75

,, winter........................... 5.65
Straight Winter.,................. 5.20
Żytnia............................  4.70
Kornowa ...........  ..3.25
Tatarczana.............................. 2.85
Rolled oati.......... .................... 4 20
KAWA, palona, funt:
Rio........................................... 14|j
Ssntoz.......................................... 24
Maracaibo.............. .. .................. 16
Peaberry.....................   ]8|
Golden Rio.............................. 17
Caracas....................................... 20
MALAS, galion
Fancy do...................................... 36
SYRUP, galion:
Fancy do............ . .......................... 30
Mapie (klonowy)....................... 106
Z oukr. trzciny.............................25o
CUKIER, 100 funtów:
Granulated .... .. .....................5.60
Powdered XXXX................... 575
Kostki.............. .............  5.8O
Fazole funt ........................... do 6J3
Groch, buszel .... do 1.15 
Ryż funt ...................... cd 4—6|
Sól, beczka.....doi.10—1,85
Kwaśna kapuzta, 40 gal-----  .$4.25

»> 11 15 gal......... 2.00
Miód funt............................... 14—15
Ćwikła tui ........ 35
kom tuziu ................   25
Eggplant, orate....................... 2.50
Grzyby, funt ................................60
Kalarepa, orate ....................... 2.50
Czosnek, funt........................ 12
Borówki, oranberiei orate.. ..2.75 
Chrzan, beczka..........................6.00
Rzepa, beczka.......................... 2 00
Watercresa, tuz.......... .............. 35 >
Siłats, koizyk........ ...................... 25
Pietruzzka tuz........ ... ..................50
JABŁKA, buizel:
Fancy Kings.......... ....................1 25
inne................................... 1.50—1.20
MASŁO, funt:
Prints do.................................  23
Tubs ........................................... 23
Ohio.............................................. 21
Diiry............................................  15
SER, funt
N. Y. cream................................. lOc
Ohio ........................................ 9c
Wisconsin ................................... «q
JAJA, tuzin
Selected.........................................]8o
candled................ ....................... 17
storage.............................................15
OGRODOWIZNY.
Kartcfle busz, do..............  125
Cebula, beczka............................ 75
Kapuzta crate 85
Rutabaga buszel...................... 1.2 5
Mrrchew, tonna...................... 65
WĘDLINY, fant:
Szynki.............................. 11
Wędzone schaby...................... 8|
Smalec ........................................... 7£
DRÓB żywy, funt
Kury do.........................................13o
Koguty.............................   9
Indyki............................................17o
Gęai do............................................12
Kaczki do........................................14
Gołębie iqnabz, tuz................ 4 00
DZICZYZNA:
Kaczki, ruddy, p«n...............1 25

,, read head.................. 3 00
,, Canvasback.............. 2.75

Słomki (Plover) tuz................. 5 50
Bażanty, para.......................... 3 25
NASIONA, buszeł:
Koniczyna biała do 8.10
Alfalfa nasienie.........................8.25
Millet ,, ............................... 1.50
Tymotka ................................. 1.50
Węgierska trawa......................1.00
SKORY, fant:
green steer.............................. 6 -9a
steer salt........................................lic
Krowie................... -..................... 10
Cielęca............................................12
ORZECHY, funt:
Filberts...................  12|
Waliut............................................ 15
Migdały.........................................i6c
Brasil........................................... 11
Kasztany........................................... 7
Pecans.......................................... 10

Na sprzedaż
Dom drewniany, (frame) o 6 

izbach, woda i gaz w domu. Dom 
na parę familii, przynosi rentu 21 
dollirów. Wiadomość pod No 113 
South 16 th Street, South Side.

Najlepszy, najskuteczniej 
szy i naj niezawodniejszy 
śródek na porost włosów i 
zapobiegający wypadaniu.

Adres: Profesor J. M.
BRUNDZA, Brooklyn, N. Y.

IOC

4c

1 -i

D. GOLDSTEIN'S,
DEPARTMENT STORE, 

2720-22-24 Penn Ave., Pittsburg.

GOLDSTEINS GOLDSTEINS 
Nadzwyczajna 
Wysprzedaż

Bluzki warte po $1.00 i $1.25, podczas tej wysprze 
dąży pójdą po................................ J r

Bluzki waite po $1 50 i $2.00, podczos tej wysprze 
dąży pójdą po......................................

Bluzki warte po 50 centów, podczas tej wysprzeda- 
ży pójdą po.............................................................\ \........

Bluzki warte po $1.00, ciemny kolor, podczas tei wv 
sprzedaży pójdą po................ J

SPÓDNICE
Wszystkie spódnice pójdą teraz po cenie kosztu.
Jeden cały zapas dolarowych spodnie, podczas tej wy 

sprzedaży pójdą po........................................ J J

Wszystkie 15 centowe Lawns, podczas tej wysprzeda 
ży pójdą po............................................................ ..

Wszystkie F.arlesi 10 centowe muslin, podczas tei / 1 
wysprzedaży pójdą po.......................................................... J O4C

Regularne 5 centowe Cresh ręczniki, podczas tej wy , 
sprzedaży pójdą yard po................................................ J

Regularne 8 centowe Cresh ręczniki, podczas tei wv 
sprzedaży pójdą yard po.............................j............... .. J

Regularne lOc 1 12 centowe Cresh ręczniki, podczas tej o 
wysprzedaży pójdą yard p >................................ .. ................  OC

Regularne 10 centowe Windsor Perkal, podczas tej wy _ 
sprzdaży pójdą yard po.................................. ..................... ~r

Ogromny zapas Simpsons American Print, podczas tej 
wysprzedaży pójdą yard po....................................

Wielki zapas Lancaster Gingham, podczas tej wysprze 
dąży pójdą yard po..................................................

25c i 35 centowe materye bluzkowe, podczas tej wy 
sprzedaży pójdą yard po......................

SPECIAL
500 tuzinów pończoch dziewczęcych i chłopięcych, 

warte po 15 centów para, tylko 6 par dla jednej kostu- ’ 
merki, podczas tej wysprzedaży 3 pary za........................

Specyalny zapas 35 centowych krótkich do kolan spo 
denków pójdą teraz po..............................................

Wyprzedaż potrwa tydzień począwszy 7 lipca

Towarów Blawatnuolł
. . . ROZPOCZNIE SIĘ . . .

Dnia 7-go Lipca 
a podczas niej wysprzedane będą 
po wielce zniżonych cenach w szel- 
kie towary wiosenne i latowe. . .

5-ta WYCIECZKA DO VIRGINII
Pojedziemy znów. Jedzcie z nami Niech każdy przekona się.

Wszyscy ci co ziwyAlają kup 6 sobie farmg ni ch stawią się dnia 17 Lipca w 
p.niedzialek na stacyi kolei Baltimore & Ohio w miecie Baltimore, Md od gjdz. 
9 ej rano do 2-ej po południu, gdzie czekać :ca bęiziemy i społem poj'edzlemy do 
Virgin!! oglądać tarmy. Prosimy pamiętać że w Baltimore są aż triy wielkie sta- 
cye ko ejowe [Depots] w.ęc aby nie zabłądz ć, — każdy taki ma s ą stawić aa sta’ 
cyę „Catrden Depot" między 9 rano a 2 po południu Ci 00 mieszkają daleko od 
Baltimore, a bliżej Pittsburga, i mają ochotę tam pojechać,—neon raczą się zgło­
sić do niiej podtisaoego Jasta Jelinek, 1116 P.ne Alley Braddock Pa a ten wszys 
tko lepirj ob.aśni. Z Braddock wyjedziemy j6go Lipca o 9 w ecz.

Ct zaś co mieizkają w New Yorau i okolicy ateoh się stawią do bióra 81ov. w Am 
pod No. 198 East 10th street, New York, o godz. 8ej raco dnia 17go Lipca, zkad- 
wyjąka do Baltim >ie a z Ba t nure spełem pojedziemy di Virgin!!.

1116 FINE AVENUE. BRADDOCK, PA.
FILIA: “Slovak w Amerike“, 198 E. 10th St., New York City*.

POLSKI ADWOKAT I PRAWNIK 
C- W. SYPNIEWSKI

Praktykuje we wszystkich sądach i u skwajerów; robi pod- 
szukiwania realności; wyrabia wszelkie dokumenta prawne

OFISA: TELEFONY:
Od 9—5 w dzień, 504 Diamond St. Bell 2546 Court
Od 6—8 wiecz., 2625 Penn Ave. P. & A. 2024 Main

STAMP I

DOBRE JEDYNIE W
WHITE FEONT SHOE STORE

$10 wartości zielonych lub Nia­
gara SI amps darmo przy zakupnie 
trzewików 2a 82, albo

$7 wartości przy zakupnle trze­
wik > w za $1.50

Wytnij to z Wielkopolanina.

___ M. A. SOLOMON,
1408 Carson St. B aly Front
531 East Ohio St. Al'egheny

JAN PIĄTEK,
GROCER MA
I SKŁAD RZEŹNICZY,
1813 Penn Avenue.

Szczerozłote Ślubne Pierścio0^1
10, 14 i 18 karatowe, ,

rózmaitej miary, najnowszej 
dostaniecie u znanego jubilera

2825 Fenu

Czas płacić za Wie ko; ol^,J1D& ś

j jest dopasowanie rupturu- 4 
J wych pasów od $1.50 do $5 ; 
^CLINTON T. BUNDY, ] 
<;( Aptekarze.

BLACHARSKI ZAKŁA^

Pokrywa nowe dachy i repc' 
stare, wykonuje wszelkie roboty a- 
chowe oraz blacharskie w salo® > 
koprowe, cynkowe i t. p.

Robota trwała, ceny niski6
K. GRODZICKI 

150 44 ul., Pittsburg* Pa-

Ms sawsze na składzie świeże i dobre to 
wary spożywcze tak groceryjne jak i tna 
Barskie Popierajc e swego!
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